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Niezwykły ivyrok

Skarb państwa zipłati za 12 wagonów cukru
WARSZAWA, 24. I. (Tel. wł. G ) 

W Sądzie okręgowym zapadł sensacyj­
ny wyrok w procesie wytoczonym 
skaroowl państwa o 277.000 zł.

Bank Cukrownictwa w Poznaniu wy­
słał do Warszawy 12 wagonów cukru, 
który •• zamiast właściwemu odbiorcy ~  
wydany został na podstawie sfałszowa­

nego Usta przewozowego niejakiemu 
Dawidowi Szplro.

Sad okręgowy „znając, że ze strony 
koiel zaszedł wypadek ciężkiego nied­
balstwa. postanowił zasadzić na rzecz 
Banka Cukrownictwa całkowita kwotę 
wraz z procentami 1 kosztami. Wyrok 
ten wywołał wielkie wrażenie, ponieważ

Protest prz»riw wyborom we Livow:e
rozpatrywany będzie 5 marca b.m,

WARSZAWA, 24. 1. (Tel. wł. O.)
Sad Najwyższy ustalił kalendarzyk 
spraw wyborczych, które będa rozpa­
trywane na posiedzeniach Jawnych w 
maren rb. Rozprawy te rozpoczną się 
19 lutego. Dnia 5 marca rozpatrywany

Przed lałodziennemi obradami Sejmu
nad zmianę Konstytucji

będzie protest przeciwko wyborom do 
Sejmu w okręgu Lwów • Miasto. Wśród 
tych protestów znajduje się protest, 
zgłoszony przez Dr. Jana Plerackiego 1 
Tadeusza Bertoniego.

WARSZAWA, 24. 1. (Tel, wł G.) 
Plenarne posiedzenie Sejmu zwołane za­
stało na piątek 26 bm na godz. 10 rano. 
Na porządku dziennym poza pierwszem 
czytaniem dwócn droonycn przeafożefi 
rządowych postawiono 
sprawozdanie Komisji Konstytucyjne] z

przebiegu óDrud nad tezami pp. Cara 1 
Sławka. Prezyajunt Seimu liczy się 
z tem, żt> posiedzenie to trwać będzie 

cały dzień, -
z te«o też powodu nie zapowiedziano n* 
piątek rano posiedzenia komisji.

Sadowa echo ł̂rcji
oblew.nla studentów zJmnę wodę

WARSZAWA, 24. 1. (Teł. wł. G ) 
W  warszawskim sądzie okręgowym 
rozpoczął się dziś proces 19-letnleg- 
Jerzego Rutkowskiego, studenta Un1" 
wersytetu warszawskiego, który jest 
oskarżony c obrzucanie kamieniami 
policjantów, prowadzących słynną 
motopomp?. zainsta'ow aną w celu ob­
lewania zimną wodą sruden:ć>* O- 
fkarżony student jest czlonk em H W F 
Rył już skazany na dwa nffc-iąre »

aresztu przez starostw o za wznosze­
nie okrzyków.

Rutkowski du winy się nJe przyzna 
Je i twierdzi, że nie brał udziału w 
obrzucaniu kamieniami motopompy. — 
Zresztą uderzony kamjeniem starszy 
przodownik Hofman n'> może stwier­
dzić, czy sprawca tego był Rutkowski. 
U trzym uje to tylko jeden z posterun­
kowych-

Żydem  okupiona ciekawość
WARSZAWA, 24. 1. (Tel. wł. G.) | Jeden z kamieni trafił Sygdułę w  głowę

Z Kielc donoszą, że w Wolbromiu pow. 
Olkusz zdarzył sie wwnadek zabicia 
młudego katoliKa przez Żydów.

Do żydowskiego konduktu pogrzebo­
wego przyłączyli się dwaj młodzi ludzie 
bawiący w Wolbromiu przeiazdem, nie­
jaki Jan Bania i Eugeniusz Sygduł. Obaj 
przybyli do miasteczka w poszukiwaniu 
pracy, powodowała zaś nimi

ciekawość I chęć przyjrzenia się 
żydowskiemu pogrzebowi.

Ten udział chrześcijan w pogrzebie wy 
wołał

ostre sprzeciwy ze strony Żydów.
Początkowo wj-rażały się one krzykami 
lecz później tłum zaczął obrzucać obu 
kamieniami. Gdy zaatakowani młodzień­
cy rzucili się do ucieczki,

DZISIEJSZA POGODA
Przewidywany przebieg pogody do 

wieczora dnia 25 bm.: W  całym kraju 
chmurno i mglisto z przejaśnieniami w 
dzielnicach południowych. Nocą umiar­
kowany. we dnie lekki mróz, słabe wia­
try miejscowe lub cisza.

Uderzony padł trupem na miejscu. 
Wieść o dokonaniu zabójstwa w ywołała 
w  miasteczku olbrzymie wrażenie. Po­
licja dokonała wśród tłumu żydowskie- 
gog aresztowań, ale nie ustalono narazie 
osoby zabójcy.

Zapałki paczkępo o gr. za
WARSZAWA, 24. 1. (Tel. wł. G ) 

W  przyszłym miesiącu wypuszczone 
być m ają na rynek zapałki gorszego 
gatunku i niższej ceny.

Zapałki te kosztować będą o 40 proc. 
taniej, n<ż inne, czyli w handlu deta­
licznym po 6 gr. za paczkę.

EKŁflDfljCIE OFIflRy
Hfl HAJMKJSZyci

niezwykle rzadko zdarzają się wyroki 
zasądzające większe sumy od Skaibu 
Państwa.

Z Klubu Narodowego
WARSZa WA, 24. 1, (Teł. wł. G) 

Posiedzenie parlamentarnego Kiubu Na­
rodowego odbędzie s’ę w piątek o go­
dzinie 9-tej iano. Ogłoszono, że obec­
ność wszystkich posłow jest konieczna.

W związku z zapowiedzianą dysku­
sją w Komisji Konstytucyjnej odbędą się 
również iutro iub w piątek rano posie­
dzenia innych klubów sejmowych.

Nr. 24 ABC

Kupiec na czele rządu
MOSKWA, 24. 1. (PAT) Z Tasz* 

Kentu donoszą, żo w największej częś 
ci Sing Kiang powstał nowy rząd po­
pierany prze^ emira, którego posiad­
łości sąsiadują z Inójamf angieiskiemi.

Na czele rządu stanął kupiec- Do- 
mulla, popierauy przez emira.

SamoDOjstwo Inżyniera
WARs Za WA, 24, 1. (Tel. wł. G ) 

D z'ś o godzmie 11,30 przedpof. w 
mieszkaniu własnem w W arszawie 
usiłował odebrać sobie życie w ystrza­
łem z rewolweru inż*, Józef Olsztyń­
ski.

P rzyczyną samobójstwa były nie­
powodzenia na tle finansowem. Despe 
ra ta  w stanie ciężkim oaw iezono do 
szpitala

Dlaczego pos. żebracki wystąpił z  B B .?
Lwów, 25 stycznia, 

(t) Niedawno temu w ptasie sa­
nacyjnej (m, in. i w krakowskim ,,I. 
K- C.‘‘) ukazała się króciótka, wstydli­
wie ukryta notatka, donosząca, że p. 
Tadeusz Żebracki poseł z BB. złożył 
Swój mar- at. Powodów nie podano- 

1 ymczasem Czj tętnicy zarówno na 
Szego pisma jak i „Kurjera Ludowe­
go* zasypują nas uytauiami, czy ta 
nagła dymisja r .  Żebrackiego nie po­
zostaje w związku z pewnemi wypad­
kami jeszcze z roku 1929- W roku 
rym piży Tymczasowym W ydzia'e Sa 
morządowym istniało ,,Biuro Mp1iora- 
cyj Rolnych". Z inicjatywy p. Żebrac­
kiego przy tem >,B<urze“ powstała Ja 
kaś »,Snółka ivodna rzeki Pełtew". Co 
ta spółr 2l m 'ąła, robić z Peltw ią dokład

nie niewiadomo Może Ją miała uregu 
lować przed tn 'asteta, może za m ia­
stem. może Ją miała skierować na 
Złoczów, sk ą d , p. Żebracki uzyskał 
m andat — niewiadomo* Jedno jest 

pewne, ze spółka otrzym ała 30 000 zł-. 
Któremi dowolnie dysponował p. poseł 
Żebracki, Dysponował 1 30,000 gizoeś 
się. jak mówią, .lotti^o* Znowu ivfc 
wiadomo gdzie po nc. na i za co* 
Różnie różni o tem mówią.

Chcielibyśmy tę sprawę gruntow­
nie i ku zadowoleniu zaciekawionych 
Czytelników wyjaśnić, dlatego chęt­
ne służym r łamami naszego pisma 
wszystkim, któdzy mogą rzucić choć­
by garść światła na tę... tajemniczą 
historję.

K€£o wygrał?
WARSZAWA, 24. 1. (Tel. wł. G.) 

Ostatni dzień ciągnienia Państw. Loterjl 
Klasowej zgromadził na sali tłumy gra­
czy I ciekawych. Przed ciągnieniem, 
które miało zadecydować o wygrane] w 
kwocie 1 milion, ewentualnie 2 mllj. zł. 
-  przemówił naczelny dyrektor Loterjl 
p. St. Markus, poczem wśród pełnego 
napięcia milczenia dwie sierotki podesz­
ły do kół ze zwitkami.

„Numer 40.875“ -- pada głos w za­
słuchany tłum obecnych.

„Złotych 200“ -- odpowiada mu dru­
gi głos.

MlIJoner gotowy, gdyż w myśl regu­
laminu milion zł. wygrywa numer, któ­
ry Jako pierwszy w ostatnim dniu ciąg­
nienia wygra 200 zł.

Los nr. 40.875 został. Jak się okazało, 
zakupiony w Częstochowie przez Jedną 
z tamtelszych kolektur.

WARSZAWA, 24. 1. (Tel. wł. G.) 
W  piętnastym dniu ciągnienia IV klasy 
28 Loterii Państwowej padły wygrane 
na następujące numery:

1.000.000 zł na nr. 40875.
15-000 zł na nr. 26869 52423 91483 

107280 127727 130296.
10.000 zł na nr. 140699 158928.
2.500 zł na nr. 599947 1549 1621 1722 

2311 2553 2595 2665 2814 4251 5187 5201 
5432 6378 7597 8387 8671 9216 10077 
12642 13222 14132 14482 14608 15331
15571 15580 16339 16907 17025 17119
17386 17439 17510 20379 20624 20975
21036 22338 22601 23262 23325 23744
23974 24200 24636 25327 25746 25855
27539 27928 28U08 28252 28319 28590

28681 29591 29614 29975 32132 32240
32492 32965 33265 33270 33918 34073
34321 34598 35806 36442 3&903 37445
37990 3801U 38121 38880 39025 39916
41168 41325 42751 42782 44147 45189
45226 45708 46966 47015 47325 47805
47938 48235 48998 50449 51317 51686
52809 52878 53092 53655 53720 53829
57757 57880 58119 58134 58834 60370
60114 60869 61003 61157 61296 61317
61463 61567 62U60 62389 62448 62532
62928 63463 63672 63815 63831 61229
04262 64457 64509 64685 64798 65528
67044 67098 67486 68068 68084 68310
68432 69327 69511 69580 69973 70068
70223 70663 70732 71043 71180 71243
71520 71538 71635 71762 72123 72220
72704 73347 74091 74518 74999 75015
75073 72517 75895 76104 76542 76702
76754 76925 77027 77083 77186 77334
77901 79184 80269 81287 820n9 82071
82136 82433 82760 83455 83832 84380
84560 84980 85098 85284 85675 87038
87022 87063 87989 88949 88654 89410
89424 89431 89505 90.192 90457 9Pe?0
91244 92016 92306 93054 93278 93547
93657.

2.000 zł na nr. 11189 31384 31495 
41328 64087 96019 102088 102381 103590 
105061 107854 121506 130258 132677
137945 146477 146565 153558 1542^3
154601 164138 167995.

1.000 zł na nr. 6147 30951 40754 
44420 43824 45582 54701 57952 59200
64250 64664 66079 66897 76784 79625
82921 83348 87500 8*614 89281 94021
99272 101405 102254 111191 121166
12*iQ8 143017 1615231
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Zyd czy a r y j c z y k ?
,W „Chwili" lwowskiej z 24 Im. uki- 

*ął się artykuł wstępny dr. I. Schwarz- 
barta pt. „Jeszcze raz — Sasza Sta- 
wisky“ z gwałtownym, z zaplmą wście­
kłością pisanym atakiem na prasę na­
rodową („Z rozdartej gardzieli sączyła 
się przez szereg dni ślina, zmieszana z 
farbą drukpjSKą" — ltp. specyficzne 
kwiatki).'

Cóż wywołało ten szał świętego 
oburzenia? Oto pisma narodowe stwier­
dziły fakt, że baioński złodziej bajoń­
skich sum był Żydem  i wyciągnęły z 
tego pewne wnioski. Była to ohydna po- 
twarz na naród wybrany. „Parlser 
fu ji t" ’ zainteresował się pod wpływem 
nagonki bliżej xą sprawą. Badał docie­
kał" i stwierdził: „Stawisky był czystej 
krwi prawosławnym aryjczykiem. Ta­
kim był jego ojciec, taką była jego 
piatka“.

R ona locuta, cansa Unita. Autos efe. 
Słuchajcie mu! Parlser liajnt powie­
dział: Widzicie, jacy z was paskidniki 
1 kłamcy—

I naturalnie p. Schwarzbart wypija 
bały kapitał z tak łatwo udowodnionego 
faktu. „My nie wyciągamy żadnych stąd 
konsekwencyj, że Sasza Stawisky był 
'aryjczykiem. Poza jedną — był arcy-

Warszawie na Jasnej kabaret, w któ­
rym sprzedawał Złotą Renetę Makow­
skiego (jabłecznik po 2 zł. butelka) jako 
Haut Sauterne (po 20 zł. butelka). Wi­
dział go więc ten i ów, słyszał mówią­
cego, W  francuskich pismach ukazała 
się cała powódź jego fotografij. - Ani 
Parlser Hajnt, ani p. Schwarzbart nas 
nie przekonają.

Z pewnością Stawiski byłby tamm

samym łotrem, gdyby był aryjczykiem. 
Co do tego niema żadnej kwestji. Ale 
był Żydem i zaiste lepiejby zrobiła pra­
sa żydowska gdyby nie próbował* 
walczyć z tym faktem i potępiła łotra 
jako łotra.

finary Belloc, Który za jedyne moż- 
liwe rozwiązanie kwestji żydowskiej 
uważa „życzliwe w ydzielen ie' Żydów  
ze społeczeństw  aryjskich, stwierdza,

że są om narodem bitonym, ale równo 
cześnie ich grupy skupiły w  swem ręku 
olbrzymie kapitały^ i monopole między­
narodowe, poczem dodaje: „Izrael Jako 
całość padnie ofiarą sprawiedliwego 
gniewu przeciw niewielu marnym tuzi­
nom z pośród najgorszych jednostek 
narodu".

Niewie'e marnych tuzmow ło prze- 
saaa in minus. Alt jeżeli proroctwo 
Belloc‘a sprawdzi się, to z powodu wła­
śnie takich wystąpień, jak p. Scnwarz- 
barta. ' ‘ W, T.

S P A D E K  K O N S U M C J I

Sasza Stawiski

łotrem*'. A więc jednak dlatego arcyło- 
trem, że aryjczykiem. Bo p. Schwarz­
bart zapewne rozumie znaczenie wyra­
zu „konsekwencja".

I dalej: „Dżentelmeni* w takich wy­
padkach — odwołują. No, ale Wy, — nie 
odwołacie". Dwie przesłanki, jaki wnio­
sek, łatwo ustalić nawet temu, który nie 
uczył się o sylogizmach.

Nie, my nie odwołamy, a od p. 
Schwarzbarta nie będziemy brali lekcyj 
dżentelmeństwa. Musimy natomiast na­
piętnować metodę, która podstawia re- 
ligję zamiast rasy. Nie wiemy, czy Pa­
rlser Hajnt kłamie, czy nie, czy Stawi­
sk’ był prawosławny, czy jego ojciec i 
matka byli prawosławni. Ale to przecież 
nie dowodz’łooy aryjskiego pochodze­
nia.

Stawiski bywał i w Po’sce. W  r. 
1924 przebywał u wód w Inowrocławiu. 
Spodobało mu się u nas 1 założył w

j
Poprawa gospodarcza może się wy* 

razić przede wszystkiem w poprawie si­
ły naoywczej luaności. Istotnym jej 
wskaźnikiem są nie tyle zmiany w sia­
nie produkcji, ile konsumcjl. Przez tak 
zw. „nakręcanie konjunktury" można 
lekko podnieść wskaźnik wielkiej pro­
dukcji przemysłowej, zwłaszcza tam, 
gdzie ta produkcja spadła już do nie­
prawdopodobnie niskiego poziomu. Wy­
czerpanie się zapasów w niektórych 
działach wytwórczości może przejścio­
wo ożywić piodukcję. Czasami bezpo­
średnie skutki przynoszą zamówienia 
interwencyjne, co np. zaznaczyło się w 
hutnictwie- Wreszcie większe możliwo­
ści zbytu zagranicznego wywołują jego 
wzrost. O ile jednak produkcja na eKs- 
port nie opłaca się, nie może to dać 
większych wyników, ani wywołać prze­
łomu w naszem życiu gospodarczem.

Natomiast
bardziej wymowne są liczby konsumcjl 
wewnętrznej. Te liczby wyrażają bar­
dziej Istotne zjawiska, one więcej omó­
wią. Me ulega najmniejsze] wątpliwości, 
że w r. 1933 konsumcja wewnętrzna 
spadła w porównaniu z niepomyślnym 
rokiem 1932, w niektórych działach na­

wet bardzo silnie. 
Przypatrzmy się kilku liczbom, które z 
tego powodu mają specjalne znaczenie, 
że doiyczą artykułów opodatkowanych 
prżez monopole państwowe.

Trudnoby było przypuścić, że może 
się zmniejszać konsumcja soli. Sól jest 
najbardziej typowym artykułem pierw­
szej potrzeby. Wydatek na sól w bu­
dżecie najuboższego człowieka zajmuję, 
normalnie bardzo drobne miejsce. Czę­
sto zresztą obniżanie się stopy życiowej

wywołuje wzrost konsumcjl soli, gdyz 
człowiek ubogi zastępuje droższe arty­
kuły (np. mięso), artykułami tańszemu, 
które przedstawiają większą pojemność 
a przez to zużywa się do nich więcej 
soli (kartofle, kapusta i t. d.). Przed 
wojną większa konsumcja soli na głowę 
ludności Maiopoiski w  porównaniu z ca­
łą Austrją, była dowodem ubóstwa 
tamtego kraju. A tymczasem spożycie 
soli jadalne] w Doisce w r. 1932 od stycz­
nia do listopaaa włącznie wynosiło 
259-000 ton, a przez ten sam ukres 1933 
r. -  231.000 ton. Spadek wynosi więc 
okoto 11 proc. Można się tern pocieszać, 
że konsumcja soli bydlęcej w tym cza­
sie nie spadła; a ponieważ pogłowie in­
wentarza żywego się zmniejsza, wynika 
z tego, że sol bydlęca, jako tańsza, za­
stępuje sól jadalną.

Zbyt wewnętrzny zapałek w 11 
pierwszych miesiącach 1932 r. wyniósł
99.000 skrzyń, a przez 11 miesięcy 1933 
r. — 80.000 skrzyń. Spadek konsumcjl 
wynosi więc 19.2 proc. TaK ogromnego 
spadku nie można wyjaśniać tylko ogól- 
nem zmniejszeniem się sib>- nabywczej. 
Proces ten w  tym wypadku został za­
ostrzony przez fiskalizm, który wyraził 
się w  nadmiernej zwyżce ceny zapałek, 
co wywułalo rozpowszechnienie się nie­
legalnych zapalniczeK,

* Zbyt spirytusu t. zw. „konsumcyjne- 
go“ wyniósł w r. 1932 (11 mieś.) 
20.M2 tys. litrów, a w r 1933 w tym 
samym okresie 20.369 tysięcy. Utrzy­
muje się więc na tym samym poziomie. 
Otóż zostało to wywołane wydatną ob­
niżką cen spirytusu, której dwuKrotnie 
dokonano w toku budżetowym 1932/33 
— w roz niarach od 24.4 do 40 proc. da-

„Strażnica harcerska”
W  piątym  roku tego wydawnictwa 

ukazał się numer C-ty »,S trażnicy H ar 
cerskiei \  organu harcerzy, narodowych 
(W arszaw a, Kopernika 30, pokój nr. 
108).

Numer ten zawiera interesujące w rą 
żenią z Jamboree w  Gódóló na Wę­
grzech, skreślone przez ,,Uczestnika"..

Obok tego Sas daje doskonale opra 
cowąny plan pracy drużyny.

Sensacyjne szczegóły o kierunku, w 
jakim oddziaływa na młodzie4 szkol­
ną „Straż Przednia" i Legion Młodych 
przynosi artykuł redakcyjny p- t.:

Harcerst wo, S traż  Przednia- Legjon 
Młodych".

Na podstawie dokumentów udowad 
nia autor, że obecne władze harcer­
skie zachęcaią do wsDółdziałan’a ze 
S trażą Przednia- A oto szereg ustę­

pów z tygodnika „Państw o Pracy", któ 
ry  iest organom Legionu Młodych, 
ściśle zespolonego ze S trażą Przednią:

„— W  przyyziości grozi nam niebez­
pieczeństwo ze strony dwóch m iędzyna­
rodówek: Akcji Katolickiej i kom uni­
stów".

A obok tego tak sformułowana za 
sada stosunku młodzieży obu płci:

„— ...wskazane i słuszna, aby młodzi 
ludzie kuchali się i ty li m  sobą, a w 
sprzyjających warunkach gospodarczych  
skoro stosunek zapowiada się trwalej, 
m ieli ze sopą dzieci... przelotny stosu­
nek m ole  zawiązać z kobietą każdego 
Środowiska

Takie w zory podsuwane sa h a l e ­
rzom przez obecnych kierowników ■ z 
Legjonu Młodych.

Zytizi w gospodarstwie śwlatowem
Dr. Rozmarin omawia w „Momen­

cie" z 12 b. m. zm iany w budowie go­
spodarstwa, odbywające się w wielu 
państwach:

Podstaw y życia gospodarczego w 
całym szeregu krajćw w ostatnich łatach  
ajstały  radykalnie zm ienione P .w sta w a ­
ły nowe formy, które — na różny sposób 
— wprowadzają system  gospodarki pań­
stwowej, godzącej w pierwszem  rzędzie w 
Żvdów, będących wyrazicielam i gospodar­
czego liberalizmu i którzy no nim  oparli 
cało swoje życie gospodarcze".

Narody aryjskie pozatem sta ra ją

się zastosować w swojem życiu gospo­
darczym sam owystarczalność narodo­
wą, godzącą w byt Żydów w rozpro-. 
szeniu:

„— Mam tu na m yś’i system  gospo­
darczej judofobji, która zakorzenia się co­
raz siliiiej w różnych krajach, podejście 
do zagadnień g ispodarczych pod kątem  
w idzenia przeciwżj dowskirn, które zm ie­
rza do wypchnięcia Żydów ze wszystkich  
ich .,placćwek“ , nawet takich, których pi o 
nierami byli Żydzi'..

Ten prąd usunięcia ze swego życia 
obcego żywiołu żydowskiego obiawia

* się nawet w Stanach Zjednoczon w n :
„ . To niebezpieczeństwo dla Żydów

grozi nie tylko w Europie. Oznaki jego 
aają się zauw ażyć już w .ś m e r y c e i  w 
innych krajach poeaeur >p ojskich.".

Jest to jeder z tych rzadnicn mo 
mentow obiektywizmu, kiedy Żydzi 
jasno widzą swoją sytuację w świecie 
chrześcijańskim. Już nietylko inni, lecz 
f oni sami zaczynają uważać pobyt 
swój za zbyteczny.

—o—

wnej ceny. Gay się zwróci uwagę. na 
wpływy monopolu spirytusowego za 
spirytus, okaże się, że zniżka ceny nia 
podniosła rentowności tego monopol-.i. 
Ludność wydaje na spirytus mnie], mi­
mo wydatnego zniżenia ceny. A równo­
cześnie bardzo silnie spada konsumcja 
piwa.

Munopol tytoniowy za swoje produk­
ty otrzymał w r. 1932 ( l l  mies.) netto 
509 milj. z ł, a za 11 miesięcy i. 1933 — 
404 milj. złotych. Spadek konsumcjl jest 
silniejszy, niż zniżka ceny wyrobów ty­
toniowych. Za 11 miesięcy 1933 t. wpły­
wy netio spadły w porównaniu z analo­
gicznym okresem 1926 o 20.6 proc. 
Co więcej, ta zniżka w bieżącym roku 
Dudżetowym, zaczynającym się od 1 
kwietnia 1933 r., akcentuje się jeszcze 
silniej: wynosi bowiem od kwietnia do 
listopada włącznie r. 1933 w porówna­
niu z term miesiącami 1932 r. — 21.3 
procent

Analogiczne liczby można przylu-1 
czyć i ź innych dziedzin.
Stopa życiowa ludności państwa pol­
skiego obniżyła się bardzo wydatnie w 
r. 1933 w porównaniu z poprzednimi 
latami. Cyfry te dałyby jeszcze gorszy 
obraz, gaybyśmy przeliczyli je na gło­
wę ludności. Ludność Polski wzrasta 
rokrocznie o 400 do 45o 000 Otóż nawet 
wówczas, gdyby konsumcja w bez 
względnych liczbach nie spadała, w 
rzeczywistości zmniejszałaby się skut­
kiem przyrostu naturalnego. Paupci yza- 
ćja Polski postępuje naprzód — z tego

faktu trzeba zdać sobie sprawę,
Okazuje się, że przeprowadzone 

niektórych wypadkach żmzki cen pie 
■wywołały silniejszego wzmożenia kon- 
sumeji. Bardzo wydatna zniżka ceny 
spirytusu zatrzymała tylko spadek jego 
konsumcjl, w  praktyce oznacza zmniej­
szenie się dochodów skarbowych z  o- 
podatkowania spirytusu. Zniżka cen wy­
robów tytoniowych me powstrzymała 
spadku konsumeji. A z drugiej strony 
zwyżka cen zapałek wywołała ogromne 
zmniejszenie zbytu tego artykułu, który 
można zaliczyć do artykułów pierwszej 
potrzeby'.

Istnieją dwie możliwości. Albo te 
zniżki były niedostateczne, nierówno­
mierne i zapóźno przeprowadzone, albo 
też spadek siły nabywczej ludności po­
sunął się tak daleko, że zniżka cen nie 
działa już pobudzająco na popyt. Nie­
wątpliwie zachodzi i jedno i drugiec 
Depresja gospodarcza zjada rezerwy 
społeczeństwa. Nacisk podatkowy 1 za­
bieranie przez państwo na cele budże­
towe wolnych kapitałów hamuie oży­
wienie gospodarcze. Nad spadkiem kon- 
sumcjl, nad pogłębianiem się depresji w 
lej dziedzinie warto się zastanowić. 
Trzeba zdać sobie sprawę z faktu, ie  
Jotychczasowe metody walki z zasto­
jem gospodarczym nie dają dodatnich 

wyników.
ROMAN RYBARSKI

Statystyka kinoteatrów
Najm niejszą liczbę kinoteatrów posia­

da Madagaskar, gdyt tylko cztery. Na ca­
łym  świecie jest ich 61.924, z czego 36.005 
przystosowanych do film ów dźwiękowych, 
p ierw sze miojece zajmuje Europa, która 
posiada 30.623 kinematografów, Ameryka 
pćłn i południowa 2,6 090. W E ur.D e  
piorws7e m iejsce zajm uje pod względem' 
ilości kinem atografów Dam a, drugie — 
Anglja, trzecie — Francja,
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popołudniowe obrady komisji budżetowej

Zmiana frontu wobec karteli
WARSZAWA, 23. 1. (Tel. wł u.) 

W dalszym ciągu swego przemówienia 
w Komisji budżetowej, min. Zarzycki, 
omawiając przemysł naftowy, wspom­
niał o wstrząsie organizacyjnym, prze­
żytym przez ten przemysł w roku 193ó 
i o utworzeniu organ.zacji „Polski Eks­
port Naftc wy“.

Cele ten organizacji ocenił w sposób 
bardzo dodatni, twierdząc, że zwiększy­
ła ona popyt na ropę i podniosła cenę 
ropy do poz.omu 1570 zł. za wagon. 
Cena ta musi jednak ulec obniżce do po­
ziomu bardziej racjonalnego, któryby 
umożliwił kalkulację handlową rafi­

neriom,
tembardziej, że poziom cen produktów 
naftowych nie osiągnął tej obniżki, któ- 
raoy zapewniła rozwój konsumcji. .

Jeżeli choazi o widoki wiertnicze, to 
min. Zarzycki najwięcej wagi przywią­
zuje do Ł zw. podgórza karparckiego, 
na którym przystępuje do wierceń 
„Pionier".

Uderzająca była różnica tonu, jaki 
mówca przyjął tego roku, mówiąc o kar- 
teiacn, w porównaniu z zeszłorocznemi 
ostreini atakami. Stwierdził mianowicie, 
te  ustawa zmusza ministra ao skrupa- 
Jatntgo rozpatrzenia położenia w danym 
przemyśle, gdyż nie było zamiarem 
twórcy ustawy Kartelowej, by przez wy­
wołanie dzikiej walki konkurencyjnej 
doprowadzić do iuiny daną gałęź prze­
mysłu. Wynika z tego, że byłoby non­
sensem urządzenie jakiejś ogólnej akcji 
^■zeciw wszelkim porozumieniom go­
spodarczym. Jako gospodarczo szkodli­
we zwalczane są te kartele, które jak 
np. kartel cementowy podtrzymują zbyt 
wielką iiość fabryk często technicznie 
przestarzałych. Losy kartelu cemento­
wego podzielić będa musiaiy te kartele, 
które dobrowolnie nie ■ przeprowadzą 
pożądanej reorgam sacji. Samo utrzymy­
wanie cen przez kartele na wysokim 
poziomie, przekraczającym koszty pro­
dukcji i godziwy zysk nie zawsze u- 
sprawiedliwja wystąpienie ministra 
przeciw takiemu kartelowi, gdyż mogą 
wchodzić tu w grę okoliczności uboczne.

POCHWAŁA RZEMIOSŁA
Zkolel min. Zarzycki wyraził się po­

chlebnie o rzemiośle, mówiąc, że wyga- 
zuje ono mimo kryzysu dużą żywotność. 
Powstcł eksport rękawiczek, beczek, 
wędlin i ubiań robotniczych zagranicę. 
Rząd udzielił rzemiosłu kredytu 3 milj. 
zł. i zniżył mu podatek obrotowy do 1 
proc. W  trakcie załatwiania są dalsze 
postulaty rzemiosła.

GŁÓWNE ZADANIE POLITYKI 
HANDLOWEJ

Następnie min. Zarzycki omawiał 
obszernie zagadnienie handlu zagranicz­
nego i prowadzone rokowania o umuwy 
handlowe z poszczególnemi państwami.

W edle urzędowej statystyki, w r a ń - ' 
Stwacb środkowej Europy sprawa 
mniejszości narodowych żyjących po­
la  granicami swych państw narodo­
wych żyjicych poza granicam ’ swych 
przedstawia się następująco:

Rumuni: 230 tysięcy w Jugosławii, 
230 tysięcy ną W ęgrzech, 12 tysięcy 
w Czechosłowacji.

W ęgrzy: 1.300-000 w Rumunii. 650 
tysięcy w Czechosłowacji, 460 tysięcy 
w Jugosławii, 05 tysięcy w Austrji

Jugosłowianie: 400 tysięcy we W ło­
szech, 86 >tysięcy w Austrji. 60 tysięcy 
na W ęgrzech, 45 tysięcy w Rumunji-

Niemcy: 3,100-000 w Czechosłowa­
cji. 960 tysięcy w Polsce, 700 tysięcy 
w Rumunii, 550 tysięcy na W ęgrzech, 
500 tysięcy w Jugosławii, 250 tysięcy 
we W łoszech.

Polacy: 900 tysięcy w Niemczech, 
150 tysięcj w Rumuni1. Ł otw k i Lit­
wie. 83 tysiące w Czechosłowacji.

Czesi i Słowacy: 141 tys- na We* 
grzech, 115 tysięcy w Jugosławii, 31

Wskazał, że .
głównem zadaniem' polityki handlowe] 
w r. b. będzie dalsza rozbudowa sieci 
utrwalenie dodatniego bilansu handlo- 
układów celnych z Europą zachodnią, 
wego. daiozy rozwój obrotów z Rosją 
1 dążenie do normalizacji stosunków 
z Nhsmcami. wreszcie dalsza aktywność 

w stosunku do krajów sąsiednich.
O WSPÓŁPRACY Z GDAŃSKIEM
Przedstawiwszy rozwój Gdyni, o 

stosunkach polsko - gdańskich wyraził

Tumu optymizmowi. przeciwstawił 
się prezes Klubu Narodowego pos. Ry* 
barski. Mówił on: „W przemówieniu p. 
Ministra znajduje sie pogląd, że waha­
nia są wahaniami koniunkturalnemu że po 
okresie rozkwitu przychoazi depresja, a 
potem znowu poprawa.

Ale prócz tych wahań koniunktural­
nych są wahania, obejmujące dłuższy 
okres czasu. W taki okres czasu wkro­
czył świat obecnie i trudno widzieć iinję 
ku górze. Jeżeli się mówi o poprawie, 
która nastąpiła w niektórych krajach, 
to nie można zapominać, że zapłacono 
za to ruiną walutową, co lest ceną zbyt 
wysoką. Wystąpienie z niezwykłą kon­
kurencją AziI pustawi wiele państw w 
clężkiem położeniu.

My w ostatnim roku byliśmy, jeżeli 
chodzi o bilans handlowy w gorszem 
położeniu, niż w r. 1932. Minister okre­
ślił niezbędne Saldo dla Polski na 250 do 
300 milj„ a mamy 135 mil). Tuta] weno- 
dzi w grę zagadnienie opłacalności na­
szych długów zagranicznych i dlatego 
z pozyczKaml zagranicznemu należy po-

Lwów, 24 stycznia 
ft.), Wczoraj około godz. 19-tej Wy­

darzyła się na rampie Ł zw. „Pełtewna" 
tuż p^zed dworcem Podzamcze mrużąca 
w żyłach krew katastrofa. W niewyja­
śnionych dotąd bliżej okolicznościach 
pociąg towarowy, dojeżdżający do sta­
cji najechał na znajdującą się na przeja­
ździe furmankę chłopsKą, przecinając la 
wpół. W wyniku katastrofy 22-letnl ro­
botnik Sydor Dorociak z Barszczowlc 
doznał złamania ręki I szeregu obrażeń, 
siostrzeniec zaś lego. 42-letnj Józef Do 
rociak, zam. w Prusach, doznał załama­

ła podstawy czaszki i w agon]! został 
rzewiezlony do szpitala, gdzie w go­

dzinach nocnych zmarł.
Jedynie właściciel furmanki o nieu-

tysięcy w Austrji, 50 tysięcy w Ru- 
I munji, 32 tysiące w Polsce. Cr.)

PAuLIn Wczoraj w eszła w  życi« no­
wa konstytucja, przyjęta przez plebiscyt 
roku u b ieg łeg v  W ejście w życia n jw tj  
konstytucji, „naj-niono 21 strzałam i ar- 
matniemi. Władzę prazyd^nta objął na 
czas aż do wyboru prezydenta przez zgrr 
madzenie narodowe, premjer Konstanty 
Pe-tts.

BERLIN W edług otub likow ansj dekla 
rącj. Torgler znajduj-o się od 14 bm. we 
więzieniu tajnej p jiic i’ śledczej w Berlinie 

B E R U N . Biskup zjednoczonych k ości0 
łów ewangelickich Rz-oezy Mflller, w ystą­
p ił w  obrunie tzw. paragrafu aryjskiego, 
oświadczając, że historja poczyta Hitlero­
wi za w ielką zasługę przywrócenie należ­
nego szacunku idei ozystości rasy

PARYŻ P rezes lawicj radykalnej mi 
nister Chappedelaine wygłosi? na bankie­
cie b. kombatantów przemówienie, w  
którem zwrócił uwagę na niebezpieczeń  
stwo niem ieckie.

GDAŃSK. Obywatelka polska Teresa 
Szeroin rzuciła d ę  wczoraj wieczorem w 
piet prowadzącej z  Gdańska ao Wrresz- 
czówki pod koła autobusu, jadącego do 
Ssopot. śm ierć nastąpiła naty chn.iast. p o  
wód rozpaczliwego czynu nieznr.ny.

się następująco: Normalny rozwój gospo­
darki polskiej wymaga nietylko jednego 
wielkiego portu. Należało więc zrobić 
prooę współpracy z Gdańskiem i tą pró­
bą była umowa portowa Warunkiem 
zasadniczym dalszego trwania tej cie­
kawej próby jest stworzenie w Gdańsku 
atmosfery spokojnej, nie pu.noże bowiem 
żaden układ, jeśli nastrój jest choćby 
niechęmy, gdyż będzieąto wypędzać z 
Gdańska polskiego kupca i interesanta.

Ale ten warunek nie jest od Polski za­

stępować barazo ostrożnie.
Prof. R 7 barski wskazał następnie, że 

zupełnie zawiodła akcja w kierunku t. 
zw. zamknięcia nożyc, czyli zbliżenia 
cen rolniczych do cen przemysłowych. 
Ostatnio różnice cen między produkta­
mi Uml pogłębiły się, w ostatnich 
zwłaszcza miesiącach widzimy stały 
spadek cen płodów rolnycn. Ingerencja 
państwa jest coraz większa 1 najgorzej 
jest wówczas, gdy ma charakter admi­
nistracyjny, gdyż wtedy zaciera się od­
powiedzialność za prowadzenie przed­
siębiorstw.

Uzdrowienie dzisiejszych stosunków 
może nastąpić wtedy, gay dojdzie do 
znaczenia kapitał produkcyjny, ale tego

Sprawę bezrobocia 1 nędzy wśród 
robotników oświetlali pos. Bień z PPS. 
i pos. Chądzyński z NPR. Ten ostatni 
wskazał, że liczba bezrobotnych docho­
dzi do nienotowanej jeszcze w Polsce

stalonein narazie nazwisku, wyszedł z 
kat.astrofy cało gdyż 
uniosły go wraz z przedmą częścią roz­
ciętego wpół wozu oszalałe ze strachu 

konie.
Cała sprawa jest przedmiotem policyj­
nego śledztwa.

Telegramy
WASZYNGTON, Komisja spraw mors­

kich Kongresu przyjęła jednogr-śnie pro­
jekt ustaw y przewidujący budowę 120 no 
wycn statków wejennych.

PARYŻ. Wczoraj po bardzo burzliwych  
obradach Izby deput. wniosek Herriota 
votum nieufności ala rządu Chautemńs 
upadł większ ;ścią 367 przeciwko 201 gło­
som.

PARYŻ. Zapowiedziane na wczoraj 
wieczór m anifestacje zgrom adziły w  oko 
licach pałacu Bm rbońskiego liczne za­
stępy m łodzieży zbliżonej do Action Fran 
ęaise. Demonstranci wznosili ''krzyki pod 
adresem rządu i parlam entu. Policja do 
konał3 w ielu aresztowań.

LONDYN. Na pokładzie statku K-mt 
w porcie Singapore rozpoczęła się wczoraj 
brytyjska im perialna konferencja mordka

SZTOKHOLM. Na zarządzenie prezy- 
djum policji dom brunatny hitlerowców  
szwedzkich ^ostatł zam knięty.

Poczuwam  się do m iłego obowiązku do­
nieść W panom  co następuje:

W iele lat spędziłem koło m ego w ar­
sztatu, nie zdając sobie sprawy jakie nie 
bezpieczeństwo kry e w  sobie zimna, k i  
m ionna podłoga. Zwykle, gdy nastawały  
chłody, odczuwałem  jakieś darcia w  sta­
wach i łam anie w kościach do których nie 
przywiązywałem  żadnego znaczenia. Nie 
stety! ciężko to odpokutować m usiałem . 
Cierpienia z biegiem  czasu pogarszały się 
coraz bardziej. tak, że tylko z  wielkim  
w ysiłkiem  m ogłem  przychodzić do praco. 
Zmćgł mię okropny reum atyzm ! Coraz s il­
niejsze staw ały się bóle i coraz częściej 
m usiałem  poz‘-stav ać w łóżku, czując się 
obł 'żnie cnorym. Groziła mi zupeląa  
przerwa w pracy. Dobra la d a  m ojego ziufc

leżny. My nie mamy zamiaru me szano­
wać naszego podpisu.

OPTYMIZM, KTÓRY- UŚMIERCA 
KRYZYS

Cafe przemówienie min. Zarzyckie­
go utrzymane było w tonie takim, jak- 
gdyby kryzys już się skończył. W szcze­
gólności uwidoczniło się to w końco- 
wycn konkluzjach, w których mówca 
wskazywał, że czas już wyciągnąć z 
kryzysu pewn konsekwencje. Pierwszą 
tezą jest pewnik, że po okresie ożywie­
nia i dobrej koniunktury przyjdzie nape- 
wno okres depresji a po niej popiawa, 
— druga teza, to konieczność posiada­
nia własnych rezerw płynnych, Których 
odbuaowa musi być głównym celem po­
lepszającej się koniunktury.

nie da się przeprowadzić bez zmlanjf 
polityki podatkowej.

Co do premiowania przemysłu, np. 
włókienniczego, to zachodzi przytem 
duża możliwość nadużyć. Wogóle Jest 
plagą naszego życia, że gdy tj zeba zro­
bić interes, to musi się wciagac różnych 
ludzi, którzy maia stosunki i mogą coś 
zrooić.

W polityce gospodarcze] rząd nie ma 
myśli przewodniej, niema tej linji w ta­
ryfach celnych 1 całym naszym syste­
mie protekcyjny m. Polska jest krajem 
ubogim w kapitał, natomiast obfituje w 
tanią robociznę i dlatego poptera.iłe w j 
twórczości powinno być uzależnione od 
ilości zatrudnionych robotników.

mania. Mniej niż 19 zł. tygodn.owo za­
rabia w woj. lubelskiem 60 proc. robot­
ników, a w  woj. wołyńskiem 84 proc. 
Poprawa nie może nastąpić bez podnie­
sienia płac.

Mówca zapytywał również min. Za * 
rzyckiego, czy piawdziwą iest wiado­
mość o namierzonej likwidacji cukrowni 
w Poznańskiem

Ponadto mówca wsKazał na skanda­
liczną gospodarkę w tych towarzy­
stwach, które są w rękach zagranicz­
nych, a więc Żyrardowa, elektrowni 
warszawskiej, oraz podniósł niedotrzy­
manie terminu umowy przez T-wc Ko­
lejowe Polsko - Francuskie.

Ogółem w dyskusji zabierało głos 14 
posłów. Z ramienia Klubu Narodowego 
przemawiali oprócz prof. Rybarskifego 
jeszcze pos. Czetwertyński i pos. 
Rymań

Dyskusja przeciągnęła się do późnej 
nocy, poczem budżet Ministerstwa prze­
mysłu i handlu uchwalono w drugiem 
czytaniu.

WIEDEŃ. Rząd Dollfussa zapowiada  
ostrą walkę z terrorom narodowych socja  
listów. Akcja ta pójdzie w dwóch k ietun  
kach: 1) przeciwko ten-oj-ystom stosowane 
będą surowe kary i 2) organizacja pod 
nazwą Front patrjjtyczny, zam ierza roz­
począć energiczną akcję przeciwko ele­
mentom antypaństwowym . Prócz tego 
kanclerz D ollfuss wdrożył akcję dyplo­
m atyczną przeciwko Rzeszy Niem.

Jomego uchroniła m nie przed tą -ostatecz­
nością. Przed kilkoma m iesiącam i, gdy 
już nie w iedziałem  zupełn i3 czem mam  
sobie pcradzdć, postanowiłem  wypróbować 
tabletki Toga! „Jeśli Ci to n ie pomoże, to 
nic Ci nie pomoże1* powiedział mi mój 
znajomy, który dobrze w ie i- ia ł ile  naj­
rozmaitszych wypróbowałem środków. Już 
po zażyciu kilku tabletek odczułem, ż j  
bóle u stęp jją  i mogłem znowu spokojnie 
spać. Dziś jestem  zupełnie zdrów i ozuję 
się jak nowonarodzony. Dlatego też mo 
gę wszystkim  cierpiącym jedynie poradzić 

Przyjm ujcie tabletki Togal a pozbędzfo 
cie się waszych cierpień1*.

Z serdecznem  pozdrowieniem
r f lw  n if Szymański 
B olecbón, Garbarnia

Mniejszości w Europie środkowej

0 równowagę miedzy cenami produktów rolnych
i przemysłowych

Lokomotywa przer eła wpół furmankę
Dwie ofiary katastrofy na Podzamczu

Kwestja bezrobocia i sKanaaikznej
gospodarki kapitału zagranicznego

I cyfry blisko 400.u00, nic licząc niereje- 
I strowanych bezrobotnych. Płace robot­

nicze stoją o wiele niżej minimum utrzy-

n *

Podziękowanie



Urywki z CnlaT
Jeszcze o niedzielnym 

kongresie
Niedzielny kongtes urzędniczy n'e 

^chodzi z lamów  p rasy  W arszawski 
,.Robotn'k‘‘ (z datą 24, I- br.) omawia­
jąc kongies ustala Łak'e fakty:

„Z dnia 1 stycznia 1931 roku Rząd 
**tr<cymal awans* 1 autom atyczne szcze 
blowanle urzędników państwowj ch.

W  dniu 1 m aja 1931 rjku na tere­
nie całego kraju nastąpiła generalna 
obniżka plao urzędniczych o 15 prac.

W dru6iej połowie kwietnia oówczes 
nv m inister skarbu pułk. Matuszewski 
publicznie oświadczył że obniżek płac 
pracowniczych m e bgn^ie. Stało się ina  
inaczej.

Dnia 1 lipca 1931 roku cofnięty zo . 
stał w W a.szaw ie dodatek tzw_ “■ „sto- 
łbczny" — Jwud'ziestoprocentowy_ To 
samo dotknęło pracowników p K ftw o -  
wych na Śląsku. Porriórzu i wGdyni.

W ciągu 1932 roku nastąpiła uwu- 
krotna podwyżka potrąceń na rzecz 
Funduszu Em erytalnego. Najpierw pod­
niesiono opłaty o 2, później o dalszo 
3 proc., następnie o 5 proc. P lace pra­
cowników państwowych tą drogą zosta 
ly  znów obniżona

W maju 1932 roku płace pracowni- 
kó w państwowych na prowincji zostały 
zm niejszone o 10 proo.

Wprowadzono potrąoania na rzeoz 
Funduszu pracy w  wysokości 1 proc.

Dnia 2 września 1932 roku m inister 
Skarbu prof. Zawadzki .oświadczył de­
legacji pracowników państwowycn, że 
Ministerjum Skarbu przeprowadzi zm ia  
nę system u ohliczania uposażeń w sen­
sie Ich uproszczenia, przeprowadzeni o 
tych zm icn, powiedizla! m inister nie 
spowoduje Jednak _m  pogorszenia sy ­
tuacji uposażeniowej pracowników peń  
stwowycb ani obniżenia podstawy w y­
m iaru uposażeniowego.

W  końcu p. Zawadzki podkreślił, żo 
prace nad nową ustaw ą uposażeni swą 
wym agają dłuższych studjów

Dnia 18 października 1933 roku o- 
świadczyl premjer Jęchzejewioz; dek ga- 
cji pracowników państwowych, że nowa 
ustaw a uposażeniowa będfcie ogłoszona 
w drodze dekretu p . Prezydenta R.P*.

Zapewne zapowiadane przez min. 
Zawadzkiego „etudja dłuższe11 nad tern 
zagadnieniem  zostały jednau szybko u- 
kończona .

Dnia 28 października 1933 roku Rząd 
ogłosił w „Dzienniku U staw11 rozporzą­
dzenie o uposażeniu pracowników pań­
stwowych, wprowadzają,., nową tabelę 
płac z dniem 1 lu,ego 1934 roku11.

Zarejestrowawszy te dane „Robot­
nik" stw ierdza:

„A w ięc w ciągu prawie trzech lat 
aż ostem postanowień, dotyczących upo 

■ sążeń pracowników państwowych.
Z takim  to „dorobkiem11 sanacyjne’* 

związki pracowników państwowych sta 
nęły przed Kongresem delegatów pra­
cowników11. f

A trzeba pamiętać, . że na czele 
Związków pracowniczych sto ' siedmiu 
postów i senatorów z B-B.W.R. Z lad 
nym  dorobkiem stanęli na kongresie 
przed u rzedn 'kam '!

Organ komunizujący ,,Legionu
Młodych" tygodnik „Państwo P racy“ 
donos', że w łome „sanacji ‘ dokonu­
je się koncentracja żywiołów lewico­
wcach do walki z konserwatystam i. W  
łon'e BB

„powstaje znów do życia przygarnięta 
partja Pracy, zmontowana przed laty  

przez secesję wyzwoleńców z  Kośoiał- 
k^wskim, Bartlem. Barańskim  na czele 
Zakłada się (a przynajmniej prowadzą 
się już w tej mierze rozmaite pertrak­
tacje pomiędzy ludźmi) nową polską po 
lityczną partję solidary stów.

Zjawisko niew ątpliw ie pociesza jące 
i zdrowe, z naszego punktu widzenia: 
oznacza, że nie sam tylko Legjon Mło­
dych ma grube zastrzeżenia co do roii 
pewnych grup, reprezeutających w 
BRWR klasy posiadające, nie wierzy w 
szczerość ich stosunku do spraw pań­
stwowych; skoro tylko kolidują z in te­
resem  ich kieszeni — nl« widzi moż­
ności budowania twórczej drogi rozwo­
du państw a a niem i razom i pod jed­
nym  dachem. Na lewem  skrzydła Db >zu 
związani z  w alką o niepodległość i ’o 
p olsk ą  ludową — nic dziwnego, że po­
m imo najw iększjch wysiłków, pomimo 
pięcioletniej próby trudno jest 'm u- 
mgodnić swój pogląd na przyszłość P o l­
ski z  konserwatystam i i ugodowcami, 
lub też z przem alowanym i endekami, 
z których się sk łada grupa lew iatań- 
ska’\

W BB< fermenty i kwasy rosną. 
ŃTrudno, w tak 'm  sztucznym zlepku, 
gdzie ,,burżuazja" rodowa czy finanso^ 
wa musi 'ść  razem z komunizującymi 
pialkontentami n 'e może być inaczej.

Str *

N Se z m i e
Nota niemiecka & 20 b m. w odpo­

wiedzi na notę francuską z 1 b. m., 
w sprawie rozbrojenia, oznacza 
w gruncie rzeczy utrzym anie przez 
N'emcy wszystkie! żądań w kierunku 
ponownego zbrojenia' się, bez przyję­
cia ezegośkolwiek ze stanowiska fran­
cuskiego.

P. Pierre Bernus p'sze o tem w 
..Journal des Dćbets" z 20 bm.:

Zgodnie z  praktyką, która dótych' 
czas zawsze im się udawała, Niemcy za­
pisują na swoje dobro ustępstwa, które 
im się czyni, ’ o«.z posługują się niemi 
dla uzyskania dalszych. I tok krok po kro 
Lu, postępuje ich ponowne ubrojenie się. 
Mają z tego zysk podwójny, m aterjamy 
i m oralny, bo oprócz wzm ocnienia woj­
skowego m ają też coraz Bardziej wrażenie, 
iż naprzeciw nich znajdują się luazie n ie­
zdolni do iparria się najm niejszem u na- 
cisKowi. »* - > - ,«*

Stan rzeczj będzie się  ciągld pogarszał, 
aż ostatecznie zechce się poznać prawdę 
i działać odpowiednio do tego A prawua 
jest taka, ze Niem cy nie m ają najm niej­
szego zamiaru ograniczenia swych zbro 
jen. jedynym  ich celem jest przebudowa­
nie Europy po w łasnej m yśli, tj z pano­
waniem  wszechniem ieekiem , a .v tym ce 
lu zaopatrzenie się jaknajszybsze w ubro­
jenie, potrzebne do urzeczywistnienia tego 
celu Co zaś jest niezrozumiale, to to, że, 
rozpocząwszy od lat dozbrajanie się. 
wpiowadzają w błąd drugą stronę, co czy­
nił przedtem Stresemann z Brlandem, a 
teraz hitlerowcy.

,, KT FR JER

Sanacji moralna
Uwagi p. Mackiewicza, posła z BB, 

o Legjonie Młodych, jako o organizacji 
m. in. zbyt skorej do zachwycania się 
skrajnościami społeczno - gospodarcze- 
mi i do podziwiania bolszewizmu, ogło­
szone w „Słowie14 wileńskierr, nr. 353 
z 30. XII. 19.33, wywołały gwałtowną 
odpowiedź ze strony „Państwa Pracy11, 
organu Legjonu młodych, nr. 2 z 21-go 
b. m.

Odpowiedź ta w znacznej mierze po­
twierdza skrajne usposobienie Legjonu 
Młodych, gayż zawiera takie ustępy:

I nie myśmy winni, młode poko­
lenie, ściślej Legjon Młodych, iż .„czas 
cnciał uaktualnić nasz ruch w tej chwili, 
kiedy równocześnie na przeciwległym 
krańcu życiowej powierzchni musi gi­
nąć z horyzontu, parte nieubłaganem 
prawem ama 1 nocy, pełne uroku i 
wspomnień — ziemiaństwo... Walka ze 
zdegenerowanemi remanentami polskiej 
szlachetczyzny nie była i nie jest po­
trzebna, sam czas usunie z powierzchni 
życia szlam smutnej przeszłości. Jedyny 
zabieg ochronny, który należy zalecić 
otoczeniu, to impregnowane nakryc'a, 
chroniące od bryzgów błota, w którem 
przysłowiowego żubra chwyciły śmier­
telne konwulsje.**

Stawiski czy
Na Węgrzech interesują się sprawą 

Stawiskiego niemniej niż we Francji, 
choć z innych zupełnie powodów. Oto 
pojawili się ludzie, którzy twierdzą, że 
Stawiski był Węgrem, mieszkał na Wę­
grzech, popełnił takie lub inne przestęp­
stwo, ba, nawet ożenił się iks razy i 
rozwodził.

Głównym świadkiem i to , niebyleja- 
kim, bo byłą żoną Stawiskiego jest wła­
ścicielka ziemska, pani Kolonics primo 
voto Hajos. Pani Kolonics, zamieszkała

S .+ P

z OCHOCKICi:

Zofja Zwolsl.a
zmarła w Panu po długich a cięż­
kich cierpieniach opatrzona św. Sa­
kramentami dn. 22 stycznia 1934.

P o g n ę b  o d b ęd zie  się  dn ia  25 s ty cz ­
n ia  1934 r. z dom u żałoby  w G dyni, 
ul. TO. L u tego  21, o  godz. 3 -ej popo­
łudniu , o czem  zaw iadam ia  pogrążony 
w n ieu tu lonym  żalu 2?8

Kpź, D zrci, Brał i Rodzina

n n s f  g r a '
Nigdy M dzkcść ni-3 m iała baru zlej 

szalonego w idowiska. Polityka niem iec­
ka nie ukrywa swych celów, których osiąg 
nięcie nie jest m ożliwe inaczej niż w dro­
dze wojny, a cały naród niem iecki jest 
ćwiczony i podniecany w duchu użycia 
siły bez zastrzeżeń i bez skrupułu. Nie­
m niej jednak zagranicą udaje się, Iż w ie­
rzy się w pojednawcze słowa, które w ygła­
sza kanclerz Hitler, a k tć ie  m ają tylko 
uśpić i zm iększyć sąsiadaów Trzeciej łtóe- 
s*y“

Również londyńska „M orning Post*' 
z 20 bm. nie ta ' swego sądu o grze nie­
mieckiej i o gtożącem  n'ebezp'eczeń-

_z_d!i!a 26 stycznia 1934

Zjednoczenie Im
In c tE lO W fc y d  i

Lwów, 24 stycznia.
(g) Lwów ped wzgiędem przem ysłowym  

leży na ebu łjpatkach. Kto ’nie wierzy  
niech przejdzie się pó peryferjach m iasta  
a szczególnie za regatke - żółkiewską i 
przynatrzy się tym tiupiarniom , Które 
ongiś jako ozynne placówki przem ysłowe 
zatrudniały setki robotników.

Gzy dać się do  ostatniego wydusić, jak 
koty w worku, szalejącem u kryzysowi, 
Oto pytanie, kióre postawili sobie człon­
kowie Stew. Kupcuw i przem yslew ców  
Polski cn we Lwowie a przedewsziystklera 
postawił je zasłużony prtzec tej organiza 
cji inż. ar Bieńkowski który w krótkim

BB miedzy n b ą
Przeciw p. Mackiewiczowi, posłowi 

BB., pismo młodzieży BB przemawia 
m. in- tak:

Czyż fakt, że od ludzi zapyta-: 
nych o p. Mackiewiczu w 99 wypadkach 
na sto usłyszałem- słowa lekceważenia 
i op'nje aż nazoyt niepochlebne, wystar­
czającą dać może podstawę do nazwa­
nia p. Mackiewicza na tein miejscu dur­
niem lub błaznem?**

Oprócz tego znajduje się tam zawia­
domienie ze strony komendy oddziału 
wileńskiego Legjonu Młodych, iż pocią­
ga p. Mackiewicza do odpowiedzialno­
ści sadowej za zniesławienie organiza­
cji Legjonu Młodyęh. Główny zarzut, 
szeroko omowiony, jest taki, iż notatkę, 
podaną w „Państwie Pracy** z prasy so­
wieckiej, mocno zachwalającą bolsze- 
wizm, przedstawił p. Mackiewicz jako 
opinję tego pisma Legjonu Młodych. Z 
tego jednak, co przytacza samo „Pań­
stwo Pracy** widać, że pochwały te po­
dano niedość jasno jako pochodzące z  
prasy sowieckiej, a w kazaym razie nie­
wiadomo, po co to tak podano bez obja­
śnień i zastrzeżeń.

Raz jeszcze okazało się co to jes t.. 
ideologia BB., a także, co myślą jedni 
o drugich w tym obozie.

jego sohowiór
w małem prowincjonalnem miasteczku 
Baja, twierdzi, że Stawiski i jej trzyna­
ście lat temu zbiegły niewiadomo dokąd 
mąż — to jedna i ta sama osoba. Hajos 
więc vulgo Stawiski odsłedzał rok wię­
zienia w Szeged za hochsztaplerstwo 1 
oszustwo. Pani Kolonics mówi dalej, iż 
jej mąż recte Stawiski władał dobrze 
węgierskim. Zewnętrzne podobieństwo 
między Stawiskim a Haj’osem — zupeł­
ne. Policja budapeszteńska sprawdza te­
raz historię opowiedzianą przez p. Ko­
lonics.

Z dochodzenia policyjnego wynika, 
że przed 13-tu laty inżynier Aleksander 
Hajos poślubił w Baja pannę Małgorza­
tę Szigeti, córkę znanego obywatela. V/ 
kilka tygodni po ślubie powstały wątpli­
wości co do tego, czy llajos jest istot­
nie tym, za którego się podaje, wresz­
cie gdy pewne podejrzenia i poszlaki za­
częły się zagęszczać, Hajos znikł nagle 
z horyzontu, uciekł. Od tego czasu upły­
nęło 13 lat, pani Hajos wyszła poraź 
drugi zamąż za obywatela ziemskiego 
Kolonicsa. W paryskim tygodniku ilu­
strowanym ujrzała fotografię Stawiskie­
go i poznała w nim natychmiast swego 
pierwszego męża. Matka pani Kolonics

Niemiec_   r
stwie:

„— R u sir  jjenie Kraj_ w, które Z  całą  
oczywistością pragną pokoju, jak W ielka  
Brytanja i Francja, usunęłoby jedyną oba­
wę naroaów, pragnących wojny. Napast­
nik ustawicznie doznaje pokus, gdy wid’7.t, 
że inni są  słabi, szczególnie gdy posiada­
ją rozległe obszary. Toteż w szyscy ci, któ­
rzy głupio głoszą rozbrojenie krajów uspo­
sobionych pokojowo, poprostu przyzywają 
nieszczęścia, które chcieliby odsunąć.11

W ydawałoby s'ę, że gra H 'tleia  
jest całkowicie odsłonięta, a jednak 
rozwija s'ę ona w dalszym ciągu i pó­
ki ywa szybkie rozbrojenia się tajne.
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uskiego przercysłn
maszynowego
stosunkowo czasie zorganizować zdołał 
drobne kupiectwo polskie i ułatw ić mu 
drogę pracy Obecnie prezes Bieńkowski 
dobrał się io  średniego i drobnego prze­
m ysłu i zidiaje się, że wybrał trafną drogę.

Staraniem  i6 oson w tej liczbie panów: 
dyr. Dąnrowskiego, Bronisława SziKlare-zy- 
ka, inż. Zieuńskiego, Eug, Ungera, Witał 
da Trandy, Ludwika Ekesa, Jćzefa Stiksy  
M alinowskiego, Pechaty, W ozaczynskiego 
Głogowskiego, Zaleskiego, Mączyńskiego, 
Bachmera, Niewezyka i Filipowicza za­
w iązaną zrastała pod na^wą: Zjednoczenie 
Lwowskiego Przem ysłu  Metalowego l Ma 
szynowego, Spółdzielnia a odpowiedzial­
nością udz.

Zjednoczenie poetawdło sobie za za* 
denie pomóc sw ym  członkom w ten spo­
sób, by przez zbiorowość w ystąpienia za­
pewnić im te środki i sposoby pracy, któ 
remi w ielki przem ysł operuje, ą którym  
każdy warsztat z osobna finansowo spro­
stać nie może.

praca pójdzie w następujących kierun­
kach:

Planowe opracowanie rynku zbytu 
przez w spólną akwizycję tak rynku kra­
jowego jak i ewentualne zapoczątkowanie 
eksportu.

Kalkulacja kosztów wytwórczych po­
szczególnych artykułów.

Opracowanie planu pracy i rysunków  
warszratowych, udostępniając w  ter spo­
sób poszczególnym  warsztatom  zdobycze 
nauki technicznej.

W yszukiwanie nowych artykułów do­
tychczas niewytwarzenych, a które ren­
townie we Lwowie wytwarzacDy można.

W spólny zakup surowych m aterjalów  
na podstawie zbiorowych umów zakupóvv.

Doprowadzenie kapitałów do produkcji 
na podstawie finansowania poszczególnych  
zamówień.

Oto kdlKa wytycznych, które naszkico­
wało sobie Zjednoczenie i wierzyć się  
godzi, że na .drodze sw ej pracy spotka 
się z uznaniem, Na czele Zjednoczenia w 
drodze wyboru stanął inż. BieńKowski.

Jak się dowiadujemy, zamierzona jest 
organizacja osobnej grupy di ewnej.

Do zagadnienia obrony i życia śred­
nich i drobnych warsztatów we Lwowie 
powrócimy k iedyś obszernie.

Dziś żyoziyć nam należy by trud w y­
m ienionych jednostek nie znalami z n i­
czyjej strony ham ulca.

na Węgrzech?
była tego samego zdania co 1 córKa, iż 
Stawiski i Hajos to jedna i ta sama o- 
sobą. Odszukano fotografię, na której 
Dyl zdjęty Haios trzynaście lat temL ze 
swoją naizeczoną, ówczesną panną Szi­
geti i porównano ją z fotografią Stawi­
skiego w tygodniku. Podobieństwo fra­
pujące.

Pani Kolonics ooowiadała o swoim 
pierwszym mężu, Hajosie, iż był on 
pierwszym elegantem w Baja, umiał 
zjednywać sobie ludzi od pierwszego 
razu; już w kilka tygodni po ślubie, oka­
zało się, że dyniom inżynierski Hajosn 
był sfałszowany. Po ujawnieniu tego 
faktu p. Hajos wyprowadziła się od mę­
ża i wróciła do rodziców. Potem wy­
szły na jaw inne jeszcze historje, o ie- 
ie gorsze. Haios opuścił cichaęzem Baja, 
wyjechał do Zurychu, stamtąd do Pary­
ża. Z Paryża pisał kilkakrotniei do pani 
Hajos. Po roku wrócił do Baja i tu zo- 
stął aresztowany za fałszerstwo. Odsie­
dział rok więzienia w  Szeged i potem 
zniknął bez śladu. W Baja podawał się 
Stawiski za Niemca i twierdził, że jego 
miastem rodzinnem jest Bamberg. Mó­
wił podobno po rosyjsku i po polsku,

NI
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W s z y s t k o  naopak...

(g.) U nas ,/szystko na opak. Na czoło 
rzem iosła w ysunęła się, jako instytucja  
reprazentacyjnoopiekuńcza Związak Izb 
Rzemieślniczych przekonani byliśm y, że 
związek ten zajm ie J ę  w  pierwszem rzę­
dzie obroną spraw rzem ieślniczych. Już 
tak dziś dzieje się rzem iosłu, ic  nie jest 
ono w stanie pozwolić sobie na taki luk­
su s jak gazetka i tygodniam i pozostaje 
on bez wiadomości o tern co s ię  w kraju, 
i w  św iecie dzieje. Zdawałoby 3ię, że tro 
ski o los tego rzem ieślnika nie pozwoli 
spocząć temu nowemu związkowi Izb i je­
go nowemu prezesowi senatorowi grupy 
B. B. p, W enatowi.

Tymczasem dowiadujemy się, żb pierw ­
szym  krokiem panów tych jesi z n  ożenią 
, izem ieślniczaj spółdzielni wydawniczej '. 
Między członkam i spuidzielni, która d y . 
sponuje jak twierdzi drukarnią (czy w  
Grudziądza?), księgarnią, oddziałami 
i agencjam i na terenie całej Rzplitej, znaj 
dują się stu . BB. Wendt, poseł Snopczyń- 
ski, nacz. Min. P . i H. Hauszyd, adwo­
kat Herozberg. poseł Idzikowski, naczelnik  
wydziału łeb. Bzem. Ja.oszewefki, mgr. 
Piekarski, mgr. praw proonowski, adw. 
Hłasko, red. Zabęski i w. L

Spółdzielnia m a na celu wydawanie cea 
sopism , br iszur j dzieł z zakresu rzemio­
sła  By sobie ułatwić znyf, i ew entualnie 
podział strat dopuszczano z terenu każ-

Subwencje na badania raka 
i chorób wanerycznych

P olska Akaaem ja Umiejętności rozda 
w kwietniu br. z funduszu śp. p aw ła  Tysz 
kowskiego subwencjo na n k  1934 na ba­
dania przyrodnicze i lekarskie, przedew- 
szystk itm  m ające łączność z poznaniem  
istoty choroby raka i cnoróL wenerycz 
nych lub ich leczeniem . Zgłaszający się  o 
subwencje powinni wykazać, iż umieją 
pracować sam odzielnie naukowo, i d ;ią .  
rzyć spis, wzgięunie oabiułi prac juz dru- 
kowanycn. W podaniu p wlany być m usi 
tem at i plan zamierzonej pracy oraz kwo­
ta potrzebna na jej wykonanie.

P ierw szeństw o m ają prace o charakte­
rze doświadczalnym. W bardzo wyjątko­
w ych wypadkach m ofe Komitet zezwolić 
na wykonanie pracy subwencjonalnej za 
granicą, lecz subwencja ni o może służyć 
na pokrycie kosztów podróży i utrzym a­
nia. Ubiegaj ący się o sunwencje m ają wno 
sić podania do Polskiej Akademji Umie­
jętności do 1 marca 1934 Ze względu na 
zm niejszone dochody funduszu w obec­
nym roku będą przyznane subwencje tyl­
ko na podania bardzo siln ie  dotychczas i- 
wym  dorobkiem naukowym  petentów  
uzasadnione

Echo transakcji 
L!me 0W3-Ssl c a

(gl W  związku a transakcjami Galicja 
— Limanowa dOwiadiujemy się co nastę­
puje;

S. A. Galicja nabyła oOO.OOO sztuk akcyj 
wr to'w. ,,Silva Piana" na ogólną sumę 
934.000. Zaznaczyć należy, że „Silva P la-  
na“ nie m a akcji uprzywilejowanych, 
gdyż zostały one zniesione w roku 1932. 
W  ten sposób Galicja stała się poważnym  
akcjonariuszem  tow. ..Silva p iana'1, które 
kontroluje tow „Limanowa" w Polsce. 
Z faktu tego w ynika pewna wspólność in 
teresów pomiędzy towarzystwami: Galicja 
i Limanowa w Polsce, jednakże narazio 
nie ma m owy ’o fuzji tych towarzystw.

Małe rafiirrje w Polsce
(g) „Mały Rafiner" (nr. 1. r. I.) mnie 

łięcznik. poświęcony sprawom naftowym  
podaje podział przedsiębiorstw rafineryj­
nych i gazolinowych na gruoy według 
zgłoszeń  do „Penu" na rok 1934. Do gru­
py małych rafinerów do 1.000 tonn prze­
róbki rocznie n a le/y  17 rafinerji, w tern 
m in. rafiner ja , Bracia Haber", „Stró­
że" - Hubicka" ;;Dereżycka“ Rafineria w 
Bigocie. Do grupy d - 4.000 tonn rocznej 
wytwórczości „Boryslawska Sp. Akc." do 
grupy do 6.000 tonn rocznej wytwórczości 
„Bolechów" „Iwonicz/" ;;Krosno" I ,;Na- 
dwćm a". Z 10 gazoliniam i 4 należą do 
grupy gazoliniarni w iększych jod 300 do 
6 000 tonn rocznej wytwórorości). Są to. 
„Polskie Zakłady Gazolinowe" „Gazolina" 
S. A., ;;Schodnica" i gazoliniarnia -H en­
ryk" T-wa Rella Mella.

I I I

dej Izb / Rzemieślniczej po dwóch przed ■ 
ctawjcieli do. . Rady Nadzorczej.

Gdyoy tak ktoś zadał sobie nieco tru­
du t zbada! jak rozeszło się np. w ydaw nic­
two b. Rady Izb Rzbuoieślnlczych pt. „Rze­
miosło", przekonałby się, le  w iększość na­
kładu gryzą m yszy ę o  m agazynach Izb 
Rzemieślniczych.

To sam o da się powiedzieć o tych kilku  
tomikach bibljoteki wydawnictwa „Rze­
miosło", a najpowrżniej dobrały lię m yszy 
do m onografii rzem ieślniczej p.. inż. Hau- 
Bzylda.

Rco z rzemieślników' m a „cUptę na czy­
tanie dziś pom ysłów panów Idzikowskich. 
Am na to nie ma pieniędzy ąni energii.

Na wydaw nictw a m ające wartość nau­
kową i kulturalną łożyć winno m inister­
stwo P . i H., gdyż na ten cel posiądą fun­
d u sz y 1"" — . “ ’ i |  “

Dzisiejsza chwila nędzy, nie n a a a je  się 
eto z& .z-cania drogi obrony rzem iosła  
i przechodzenia na... wydawnictwa.

Maluozlko a ao budżetów izb wstawia­
ne będą pozycje: na pokrycie rzem ieślni­
czej spółdzielni wydawniczej.

T R Z  Y M A  J Z t  O D 2 1 E JA

tsybko, canln. nil1 znlP' 
n’e wre* i  Wjtzeml 
pieniędzmi. P r q d o- 
ż e r c o ten, nleoch- 
renny lokcłor każde) 
ł. zw. .taniej* żarówki 
kradnie przetzła poła-1 
wę Waizega prqdtr, 
przyczem nie tzczęd*! 
również iwlatła.
Fotometr (przyrząd dd~«prjwdzenle 
wydcjnofcl iwlotj .} no izczęicle tń lif , 
czył go zupełnie. Wykozcf on że petnowar* 
oię.owa żarówki /hllipiO dato całkowitą 

llożć fwlJtło. *o która zapłaclilicie.

Ż A R Ó W  K I 
P H I L I P S A
CHRONIĄ W ASZE OCZY— DBAJ A  O  W ,

W obawie przed rewolucją lltitierowską

Austria alarmuje cpinję międzynarodową
LONDYN, 24. 1. (PAT) „Times" do­

nosząc o demai che posłów austriackich 
w Londynie, w Paryżu I w Rzymie, któ­
re nastąpiło po interwenci! w Berlinie, 
tłumaczy, że rząd wiedeński ma powo­
dy do przypuszczenia, że narodowi su- 
cjałiści zamierzają w najbliższej przy­
szłości jeszcze bat dziej rozwinąć akcją 
terorystyęzną w Austrii. Ścisły związek 
pomiędzy partją narodowo socjalistycz­
ną w Niemczech a agitatorami w Austiii 
został aosoiuinie stwierdzony. Rzad au­
striacki posiada dowody, że z Niemiec 
przez granicę austrjack<i przewożone są

materjary wybuchowe.
Ostatnio zanotowano w LonJynle po­

głoski na temat puczu hitlerowskieggo w 
Austrji, który ma być rzekomo przygo­
towywany na dzień 30 stycznia, jako w 
rocznicę objęcia władzy przez hitlerow­
ców w Niemczech. - -

WIEDEŃ, 24. 1. (PAT) W miarodaj­
nych kołach austriackich potwierdza się

wiadomość szwajcarskiej Agencji Tele­
graficznej, iż poseł austriacki w Szwaj­
carii Phliigl konferował z przedstawi­
cielami Ligi Narodów, celem ustalenia 
sposobu postępowania na wypadek gdy­
by Austrja odniosła się formalnie do Li­
gi Narodów. Obecnie rząd austriacki o- 
czekuje odpowieazi Berlina, uzależnia­
jąc swe kroki od decyzji Berlina.

Przygotowania w Genewie
GENEWA, 24. 1. (PAT) Jak donoszą 

pisma, generalny sekretariat Ligi Naro-

Język Etrusków ocfcyfrowany
Nieznany dotychczas, skrom ny profi 

sor gim nazjalny w P eiu gji, Franciszek 
Pironti, dokonał temi dniami sensacyjne­
go odkrycia. P o  długich studjach udało 
mu się m ianowicie odcyirowac pismo a- 
truskie, nad czam od szerogu lat naj^na 
komitsi uczeni nadarem nie łam ali sobie 
głowy.

Z epoki Etrusków — pram ieszkańców  
Włoch, —  istnieje około dziewięć tysięcy  
rozmaitych napisów na pergam inie, po­
sągach, relikwjttch itp.

Udało się wprawdzie odozytać część 
tych tekstów, a is treść ich pozostawała

dotąd zupełnie niezrozum iałą: n ie można 
było doszukać 3ię najmniejszugo podo­
bieństwa m iędzy językiem Etrusków, a 
Samitów lub Egipcjan.

Dopiero Pironti, porównując pewien  
napis w jpzyKu Efrusków z pism em  sta- 
rogreckiem, zauważył duże analogje wza­
jemne. Idąc tą drogą zdołał odczytać już 
cały szereg dokumentów, rzucających bar 
dzj ciekawe św iatło na prahistorię ltalji.

Odkrycie prof. pironiiego wywołało  
niesłychane zainteresowanie całego św ia­
ta naukowego (r)

Ambicje, czy wyrachowanie?
Camera nie chce się daC pobić nawet na filmie

GENUA. 24. 1. (PAT). P rasa  wło­
ska pisze osiatn-o dużo o przygotowy 
wanym meczu o mistrzostwo świata 
wszystkich wag między Prim o Carne- 
rą a Maksem Baerem. Obaj bokserzy 
przed meczem m ają stoczyć walkę 
dla filmu wytwórni Metro - Cojdw yn- 
M ayer pt- „M ężczyzna wszystkich ko- 
biet“.

Kcb'ece oddziały 
samarytartsko-pożarnlcze
(t.) W roku bieżącym na terenie W >- 

jewództwa lwowskiego powstało samo­
rzutnie, bądź też z inicjatywy powiato­
wych instruktorów pużarniczych, kilka 
drużyn żeńskich samarytańsko - pożar­
niczych. Do zadań żeńskich oddziałów 
samarytańsko - pożarniczych, należy 
przedewszystkiem niesienie pierwszej 
pomocy sanitarnej ludności dotkniętej 
klęską pożarów, a następnie udzielenie 
opieki pozostałym pogorzelcom.

Szerokie pole do pracy mają oddz!a- 
ły żeńskie w zakresie akcji poźarowo - 
zapobiegawczej, przez wywieianie wpły 
wu na młode pokolenie, ucząc je ostroż­
nego obchodzenia się  z ogniem i prze­
strzegania przepisów ogniowych, któ­
rych zaniedbanie tak często bywa po­
wodem masowych pożarów. Organiza­
cje drużyn żeńskich mają również zna­
czenie dla podniesienia stanu kultural­
nego kobiet na terenie wsi i spopulary­
zowanie wśród nich pracy obywatel­
skiej, wychowania fizycznego itp.

W edług scenariusza, Maks Baer 
w yzyw a Carnerę na mecz i bije go 
wysoko na punkty- Carnera nie zgo­
dził s’ę na to, twierdząc, że jego god 
ność nie pozwala mu na tego rodzaju 
rezultat wa‘ki.

D yrekcja wytwórni zaofia rowała 
mu wówczas rekompensatę 25 tysięcy 
dolarów. Po długich targach Garnera 
zgodził się za tę cenę na rezultat re- 
misowy.

Znikała 2C3 stroi pisną 
z aktów sprawy Stawiskiego

PARYŻ. 24. 1- (p AT). Zagubienie 
aktów sądowych sprawv Stawiskiego 
było żywo komentowane w pałacu 
sprawiedliwości. Jak się okazuje, za­
ginęły akta do sprawy liczące 200 
stron pisma

Akta dotyczyły sprawy, która mia 
ła się znaleźć na wokandzie jednego z 
sądów paryskich w dniu 26 bm. O- 
prócz Stawiskiego na ławie oskarżo­
nych miel: zasiąść pod zarzutem  o- 
szustw na sumę 12 milionów franków 
czterej inni aierzyści, z których je­
den w międzyczasie zmarł, drueri 
uciekł zagranicę, trzeci jest synem 
znanego adwokata, czwarty zaś jese

Czytając ogłoszenia 
zapamiętujmy ich treśó 1

dów poczynił wszystkie przygotowania 
niezbędne do zwołania Rady Ligi, w ra­
zie gdyby kanclerz Dollfuss zażądał jej 
interwencji. 1

W kołach politycznych przewidują, że 
odwołanie się Austrji do Ligi Narodów 
byłoby oparte na zasadzie art. 11, 2-gie 
alinea paktu, mówiącego, że każdy czło- 
neK Ligi ma piawo zwrócić uwagę Rady 
na okoliczności mogące spowodować za­
kłócenie spokoju pomiędzy narodami. W 
razie skierowania te] sprawy do Gene­
wy, Liga Narodów byłaby kompetentna 
do zabrania głosu.

HA FALI DMA

Nauka nie poszła
W laS Ol

Jedno i  pro 'zqdow ych pism  łwou> 
skich zamieściło nastepąiącą notatkę:

„Pisza nam z  Żółkwi;
W ojskow y In sty tu t W ydaw niczy  

przygotowuje eaycie bardzo cennego 
pono dzieła p. U: „Polska na m orzu", 
Celem pokrycia kosztów  wydawnictwa 
rozsyła akwizytorów . Jes* to  fp o Ę b  
powszechnie praktykow any i nie bu­
dzący zastrzeżeń, pod warunkiem jed­
nak. odpowiedniego doboru ludzi i od' 
pow iednkh m etod akw izycyjnych.

Osobnfk. którego posłano do Żół­
kwi, jest niestety gburem . Przychodzi 
jak do szynku  i  — natknąw szy sic na 
URZĘDNIKA —  z  miejsca przystępuję  
do  ,>i n t e r e s u „Zechce pan podpisać 
zamówienie. A zwracam w a z ę .  ie  
prowadzimy ŚC ISŁA  EW IDENCJE  
OSÓB, KTÓRE ODMÓW IĄ 2 A M 0 -  
WIEN1A".

Miła te historie zaopatrzono nastę­
pującym kom entarzem :

,,Taki sposób stawiania s p r a w y  za- 
słrm tie na bezwzględne potPritenłe, a 
cutor fodobnei „metody'4 na W YRZU ­
CENIE ZA D R ZW I • i jak najszybsze  
ozbawienie leg\t"m arli akw izycyjnej• 

,Ś d  la ewidencja" jest bowiem pospo­
litym  szan t żem  t nadużyciem chwa­
lebnej firm y Instytutu"•

Ślicznie. Słusznie. Pod tem i uwaga­
mi m ożna sie podpisać i prawa i lewa 
reka Nawet obiema naraz. Nawet — 
ewentualnie — nogami, jeśli ktoś po­
trafi. Ale tu sie przypominana analo­
giczne historie z  innemi w ydaw nic tw ?  
~ni, kiedy to również szantażowano nie­
szczęśliwych urzędników.

Ano  — nauka nie poszła w  las...
TADDY,
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Cirfcdy nad budżetem M. S. Z.

o zagadnieniach politycznych
w referacie sprawozdawcy

WaRSZAWA, 24. I. iTei. wi. U.). 
'Sejmowa komisja budżetowa obradowa­
ła dzisiaj tylko przedpołudniem 
nad budżetem Ministerstwa spraw za­
granicznych. Min. Beck w przeciwsta­
wieniu do przedstawicieli innych re­
sortów tta posiedzenie nie przybył, jak­
kolwiek powrócił już do Warszawy i 
objąi urzędowanie. Zastępował go wice­

minister Szembek.
Suma wydatków M. S. Z. wynosi prze­
szło 40 milj., w tem koszt utrzymania 
placówek zagranicznych 23 milj. 
Placówek tych mamy ogółem 90 w 36 
państwach 1 1 przy Lidze Narodów, w 
tem 6 ambasad, 27 poselstw 57 konsu­
latów, ponadto 66 konsulatów honoro­
wych. Najwyższe uposażenie z pośród 
ambasadorów pobiera ambasador w 
Waszyngtonie. Wynosi ono przeszło 
5.000 zł, miesięcznie. Na fundusze spe­
cjalne preliminowano 8.960 zł. w tem 
hiudiisz dyspozycyjny 4.700 000 zł., a 

propagandowy 4.200.000.

O Ę U t V I E
MYSŁOWSKIE

■kórzana i rat iaana 
* piarwitortędacm

E. JAREMA
(lcapee) polaca 

wylcerianiem
$  Lwów 
g  Fredry 9

Budżet referował pos. Walewski z | do omówienia czysto cyfrowej strony 
BB., przyczem krótkie przemówienie j budżetu 1 działalności gospodarczej Mi- 
wygłosił wicemin. Szemoek. Obaj ogra- ! nlsterstwa, nie poruszając ani słowem 
niczyli się , ^ 1 1;, J zagadnień politycznych.

W rbliczu wyjątkowej sytuacji
Pierwszy w dyskusji zabrał głos pos. 

Czapiński z PPS. Stwierdził on, iż utarł 
się zwyczaj, aby na komisji budżetowej 
nie poruszać spraw związanycn z poli­
tyką międzynarodową. W  tym roku 
wytworzyła się jednak sytuacja wyjąt­
kowa wskutek wielkich zmian w poli­
tyce międzynarodowej spowodowanych 
przadewszystkiem dojściem do władzy 
Hitlera, zmiany polityki zagranicznej

Sowietów itd.
Opozycji nie udało się spowodować dy­
skusji politycznej na komisji spraw za 
granicznych, chociaż opinja jest zanie- 
poKojona szeregiem zagadnień. Gdyby 
to w daLzyrn ciągu się nie powiodło, o- 
Puzycja nm^ałaby skorzystać z debaty 
budżetowej na plenum Seiiiiu, aby te za­

gadnienia oświetlić.
n

Czytając cgło^enia

W: mm

Wzrost wydatków na lokomocję o 100%
wskutek masowych przenFesiefl

Następnie przemawiał pos. Zieliński gę, źe pielimlnarz budżetowy Mlnister- 
z Klubu Narodowego. Zwrócił on uwa- I siwa w dochodach jest nieiealny i prze­

ceniono te dochody o conajmnlej 5 milj. 
Dokonane oszczędności były nierówno­
mierne. Dotknęły one przedewszystkieur 
placówki zagraniczne i gdy przedtem 
urzędnicy centrali stanowili 45 proc. u- 
rzędników Ministerstwa, to obecnie sta­
nowią 53 proc. Fundusz specjalny nie 
uległ zmianie i wynosi 24 proc. całego 
budżetu. Niema też oszczędności w wy­
datkach reprezentacyjnych, a w środkach 
lokomocji wzrost o 100 proc.

Zmiany personalne w ministerstwie 
nie ustają. W ciągu 11 miesięcy roku 
1933 wydalono 82 urzędników, a ponad­
to nastąpiło 310 przeniesień. W tanich 
warunkach trudno mówić o wyzyskaniu 
zdolności urzędnika i o jego doskonale­
niu się w pracy, która jest zresztą wy­
jątkowo trudna.

Rząd uprawia istną rarabandę poli­
tyki personalnej. Wpływa to niekorzyst­
nie na załatwianie szeregu spraw, czego 
przykładem \v ły  rozmowy posła Lip­
skiego z Hitlerem, które skutkiem nie­
zręcznego ich oświetlenia wywołały złe  
wrażenie.

Dziwne milczenie M. S.
Dowodem także są stosunki z Gdań­

skiem Ostatnio zaszło szereg faktów, 
które pozostały bez reakcji z naszej 
strony W maju ub. r. zapadł w Gdańsku 
wyrok sadowy, stwierdzający, że rewo­
lucja polityczna w Niemczech obowią­
zuje i w Gdańsku. W lipcu senat gdań-

Ograniczenia pełnomocnictw
Rooswelta

n, WASZYNGTON. 24. f- (PAT). Ko- 
Sfnisaa bankowa senatu, k tóra omawia­
na projekty m onetarne rządu, ograni­
czyła do dwóch lat okies istnienia fun 
duszu stabilizacyjnego oraz okres 
pełnomocnictw prez. RooseveIta w 
s p ra w i  dewaluacji dolara.

Komisja orzekła, że okres dwuletni 
może być zmniejszony na życzeń5 
prezydenta, lub powiększony na jeden 
rok- Ucnwala komisji znajdzie się 
dziś na porządku dziennym obrad se­
natu*

Hitlerowcy ani marzą o monarchii
BERLIN- 24. 1* (PAT). W  W eim a- 

tze  odbyh  się akademja urządzona 
przez rząd Turyngji w czw artą rocz 
nicę wstąpienia m inistra F ricka. jako 
pierwszego przedstawciela partji hit­
lerowskiej do ówczesnego gabinetu 
parlamentarnego. Omawiają nowody, 
które skłoniły partję do wejścia w 
tym okresie na drogę legalnej walki 
parlam entarnej, m inister Frick zwró­

cą*
cif się z ostrem  ostrzeżeniem flbd 
adresem kół m onarchistycznych, aby 
n'e łudziły się najm niejszą nawet na­
dzieją. Poprostu niem a mowy o ja ­
kimś wyborze między munarchizmem 
a republik* w 'i' niczt-cn.

Rząd Rzeszy baczn'e czuwa. Hit­
ler i jego ministrowie będą bronić sta  
nowiska. na k tóre powołała ich 
opatrzność.

Zmicna i uzupełnienie przepisów
rozporządzenia o stowarzyszeniach akademcklch

WARSZAWA, 24. 1. (Tel. włJ O.) 
Ogłoszono urzędowe rozporządzenie Mi­
nistra Oświaty, zmieniające i uzupełnia­
jące niektóre przepisy rozporządzenia o 
stowarzyszeniach akademickich.

Zmia.iy te przewidują m. i. że stowa­
rzyszenia, które nie posiadają statutu za­
legalizowanego zgodnie z rozporządze­
niem przez odpowiednie władze akade­
mickie, nie mają prawa działać na tere­
nie akademickim, ani też używać nazw u 
mogącej wywołać pizekonanie o ich cha 
rakterze akademickim.

Ponadto rozporządzenie wprowadza 
zmiany w datach, jakie obowiązują sto-

Osobny kościół 
dla wychylonych żydów

Tem i dniami otwarto w Berlinie 
kościół przeznaczony wyłącznic dla 
wychrzczonych Żydów oraz dla chrze­
ścijan niearyjskiego pochodzenia- 

Zrobiono to na wielokrotnie podno­
szone żądania ze strony pzywódców 
partji hitlerowców, k tórzy utrzym ują, 
że chrzęścijanie-aryj;zyc^ n’e chcą 
modlić s'ę w kośc!e'e wspólnie z r ’e- 
aryjczyk^m i, a  zwłaszcza z wychrz- 
czonyzoi Żydami. (ŁJt

warzyszenia akademickie 1 przewidują, 
że okres spraw ozdaw czy ich będzie od­
powiadał okresowi roku Kalendarzowe­
go.
- Rektor danej Uczelni przedstawiać 

będzie Ministrowi oświaty do dnia t-go 
kwietnia każdego roku sprawozdanie z 
działalności stowarzyszenia akademic­
kiego na terenie całej szkoły. Kalendarz 
terminów, obowiązujący stowarzyszenia 
akad., przedstawia się następująco:

31 grudnia koniec okresu sprawo­
zdawczego ;

I lutego ostateczny termin ustalenia 
liczby członków stowarzyszeń i dołą­
czenie odpowiednich spisów;

1 marca przedstawienie sprawozda­
nia rektorom;

od 1 lutego do 31 marca okres wyr 
boru nowych władz i walnych zgroma­
dzeń.

Strzał gajoweoo
BORYSŁAW. 24 1. łPAT) Józef 

Stypna, gajowy lasów państw, w Bo­
rysławiu w' obron5 e powierzonego mu 
drzewa, strzelił do Rudolfa Gąski, któ­
ry  z dwoma wspólnikami usiłował prze 
mocą k raść drzewo

Gąska został ra rn y  w nogi i po za-

skl w  nowej ordynacji wyborczej przy­
znał prawo wyborcze wszystkim tym, 
którzy w swoim czasie opuścili Gdańsk, 
L zn. optantom na rzecz Niemiec. Wszy­
stkie gdańskie towarzystwa lotnicze o- 
trzymały numerki lotnictwa niemieckie­
go, policja mundury Relchswery itd. 
Wybudowano nawet w Gdańsku schron 
przeciwgazowy.

Wszystkie te posunięcia są wyra/nie 
sprzeczne z postanowieniami ti akłdtów i 
zwracają się przeciw nim, a Ministerstwo 
milczy.

Nic lepiej działo się podczas rokowań 
handlowych prowadzonych w Warsza­
wie z delegatami Rzeszy w sprawie u- 
kładu handlowego. Istnieje rozporządze­

nie Prezydenta z 23 sierpnia 1932 
wprowadzające nowe cia, jedne dla 
państw, z któremi umowy mamy, dru­
gie dla tych, z któremi umów nie mamy.

I cóż się dz’eje?
Oto dla stworzenia sprzyjającej ro 

kowaniem atmosfery M. S. Z. na własną 
lękę, w b/ew wyraźnemu bi /mieniu u- 
stawy, zmieniło wysokość stawek cel­
nych w stosunku do Niemiec. Dopiero 
teraz, kiedy wszystkie fiskalne następ­
stwa tego aktu nastąpiły, Ministerstwo 
zgłasza się do Izny Ustawodawcze] o 
zgodę na ratyfikowanie układu, kiedy 
Izba faktów dokonanych ani odwrócić, 
ani zmienić nie może. Takie są skutki 
nieustannych przesunięć personalnych.

Jedyny argument sanacyjnego mćwcy
Na zarzuty  posłów opozycyjnych 

odpowiadał pos. Miedziński z BB. o- 
świadczając, 'ż  n 'e sądzi, aby była 

jakakolwiek niewłaściwość w tem, że 
w Komis;5 Spraw Zagranicznych nie 
odbyła się debata w terminie, kióiego 
życzyła obie opozycja, wybór bowiem 
chwili do składania oświadczeń pu­
blicznych na 'eżv  bezwarunkowo do 
ministra. Pos. Miedziński wyraża prze 
konanie, że min. Beck takie oświadczę 
nie złoży.

Na wywody pos. Zielińskiego w spra 
wie nieustannych zmian personalnych 
pos. Miedziński znalazł jedyny argu­
ment. iż powtarzanie tych zai zutów 
przez Stronnictwo Narodowe 'est... 
monotonne.

Budżet M inisterstwa spraw zagra­
nicznych przyjęto w drygiem czytaniu 
głosami w5ększośd rządowej. Ju tro  ko 
misja rozpatryw ać będzie budżet Mini 
sterstw a spraw wojskowych.

Hapsd zamaskowanych osobników
na dom żydowski we wsi

RZESZÓW! 24. 1. (PAT) W nocy z 
19 na 20 bm. trzej zamaskowani spraw­
cy napadli na dom Izaka Grossa we wri 
Stawiszewskle, pow. Koszowa. Napast­
nicy po sterroryzowaniu domowników 
rewolwerami, zrabowali 146 zł. i 18 do­
larów. Po dokonaniu tego czynu, zagro­
zili ofiarom śmiercią na wypadek wszc/ę 
cia alarmu i oddawszy kilka strzałów na 
postrach zbiegli.

Energiczne dochodzenia policji usta­
liły, że zbieeli oni Drzez Rudno, gdzie 
porzucili zrabowany u Grossa portfel po 
wyjęciu z niego pieniędzy. Z Rudna 
bandyci udali się koleją do Sędziszowa, 
skąd pieszo uciekli Jalei do Pukli. Tam 
zostali ujęci i odstawieni w dniu dzi­
siejszym do więzienia w Rzeszowie. Są 
to Józef Dziubek ze Stawiszewskiego,

Fugenjusz Mularz z Borysławia i Jan 
Małek z Raniżowa. Według dotychcza­
sowych wyników dochodzeń sprawcy cl 
brali również udział w zamordowaniu 
posterunkowego w Borysławiu.

Tfllegramy

Obława na złodziei gaaólmy
BORYSŁAW. 24 1- (PAT). Komisąr 

ja t PP . w Borysławiu przeprowadził 
w nocy z 23 na 24 brm oHawę na 
zlodzieji, kradnących gazol nę z ruro­
ciągów. W  wyniku obławy ujęto 12 
złodziei 5 paserów, u których znale­
ziono kilkaset litrów gazoliny. Jak s’ę 
okazało, odbiorcami kradz'onei gazoli 
ny byli niektórzy kierowcy autodoro* 
żek w Roryslawu i Diohobycził

WńSZYKGTON. Skarb Stanów Zjedna 
czonych capowi sdiział em isję krótkotermi ■ 
now»j pożyczki na sumę 1 m hjarda doi

LONEYN. Jak donoszą z Aien, rekura 
Sam uela Insulla przeciwko zarządzeniu o 
wysiedlaniu go z  Grecji przed upływem  
m iesiąca, jdrzucona. W edług doniesiań  
ze Stambułu, placówki dyplomatyczne i 
konsularne tureckie otrzymały polecenie 
nieudzielania wizy insullow i, jeśjiby pra 
gnął uzyskać zezwolenie na wjazd do 
Turcji.

InoSRW A. Knsul ZSSR Sławucki zło­
żył protest wobec władz mandżurskich  
przeciw niektórym posunięciom  skierowa­
nym przeciwko funkcjonariuszom sow iec­
kim na kolJi wschodnio-chińskiej. Kon­
sul sowiecki zaznaczył, że ZSSR czyni 
władze m andżurskie całkowicie odpowie­
dzialne za następstwa.

RIOSFWA. Rada komisarzy 1 udowych 
postanowiła iż prowizoryczny układ han­
dlowy francusko •sowiecki podpisany w  
Paryżu dnia 11 bm. wejdzfc w ży ci ̂ p ro­
wizorycznie od daty złożenia podpisów, 
zanim  zostanie ratyfikowany przez CKW.

—
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Piękna inicjatywa Cechu Rze£n!ków w Krakowie

Poświęcenie odnowionej kaplicy Bonerów
Kraków, 25 styczna 

Za rządów cechmistrza śp. J. Pro- 
ćhowskiego i z Jego inidatywv powziął 
Cecn RzeźniKOw w Kra Kowie odbudowa 
nie jednej z najbai dziej zaniedbanych 
kaplic świątyni Mariackiej, a mianowi­
cie Kaplicy Bonerowskiej. Rekonstruk­
cja kaplicy tej trwała Kilka lat pod kie­
runkiem art.-malarza, rektora Krakow­
skiej Akademji Sztuk Pięknych, p. Me­
hoffera, który też przyozdobił kaplicę 
przepięknemi malowidłami. •

W  dniu wczorajczj'tn Cech Rzeźni­
czy święcił w godzinach południoy^ych 
uroczystość poświęcenia Kaplicy Bone-

Z UPEKY

Lunatyczka
Opera w 3-ech aktach 

W, BeUini‘ego
MOTTU:

...pu-co? po-cj? tak saę m ę-czyć, na-coT 
to-jest zwy-y-ozaj-ny pic.....

...nuciłem sobie w myśli melodję z 
„Dwunastu krzeseł1* ledwo siedząc na 
jednem podczas słuchania Btlliniego. 
Potem przyszło mi do głowy, że wła­
ściwie w nazwisku rem pierwsze dwie 
litery charakteryzują w dostatecznej 
mierze jego twórczość. Zaś, jeś’i chodzi 
o talent i sposób jego realizowania się, 
z dzisiejszego punktu widzenia (i nie z 
dzisiejszego) — to jest to zupełne... 
bśbś. Przypuszczam,, że jedynie wzgląd 
na popisową partję Aminy, po mistrzow­
sku odśpiewaną przez p. Adę Sari, by? 
powoaem wystawienia tego melodyjne­
go grata. Reszta róli troskliwie opraco­
wana przez pozostałych artystów. Chó­
ry dobre. Reżyserja i inscenizacja naj­
lepsze.

Wychodziłem nucąc ostatnią melod;ę 
chóru w lekkiej trawestacji:

„Jakie szczęście, jak to nrło,
Że się wreszcie raz skończyło 1“

Czy nie najwyższy czas pomyśleć 
tiad unowocześnieniem repertuaru, by i 
nasza publiczność mogła zachłysnąć się 
orzeźwiającym oddechem twórczości o- 
statnich czasów (lub choćby „przedo­
statnich'*) i przestała być wreszcie „lu- 
natyczką** w tej dziedzinie?

Adrjan

rowskiej, której poświęcenia dokonał yo 
Mszy św., odprąwiunej przez ks. prała­
ta Kulinowskiego, ks. Metropolita Sa­
pieha w obecności reprezentantów władz 
oraz członKow Cecnu W  uroczystości

udział wzi^ł p woj. Kwaśniewski, prez. 
KąplicKi, gen. Mond, poczem po nabo­
żeństwie utworzył się pochód członków 
Cechu, który udał się do lokalu przy ul. 
Kotłowej.

Wiadomości z Jaworzna
Jaworzuo, w styczniu,

W  dniu 21 Lm. odbyła się w Jaworz­
nie uroczystość w Stowarzyszeniu Brat­
niej pom ocy, a m ianowicie tradycyjny  
opłatek członków. Można stwierdzić, że 
tak starzy jak i młodzi Stojaioyi czycy w 
Jaworznie pomimo ciężKich dla nas cza­
sów nie npadają n? duchu, a na uroczy­
stości nie brakł., ani jednego członka wraz 
z rodziną. Młodizieży przybyło tak wi ile, 
że zabrakło na sali m iejsca. Świadczy to 
o popmarności i solidarności tutejszego  
społeczeństwa w pracy społecznej opartej 
na zasadach sprawiedliwości chrześcijań­
skiej i onywaielskiej.

O godz. 7.30 wieczji-em prezes Stolar­
ski powitai najpierw przybyłego ksim za  
probostzeza F, Sitkę oraz wszystkich człon 
kow i ich rodziny, a następnie w ygom l 
dłuższe przem ówienie, w  którem po Ikre- 
ślił zapał Obozu Narodowego na teren.e

Jaworzna, oraz zasady, którym starzy Sto 
jałowczyęy pozostali wierni majac nadzie 
ję. że sprawa ich zwycięży. Słowa preze­
sa Stolarskiego wywarły silne wrażeni 3 
i przemówiły serdecznie do serc zgrrmu- 
dconych.

Następnie proboszcz^ ks. Sitko nawią­
zując dó chrześcijańskiego Ewycziju ła­
m ania sięs opłatkiem podniósł również po 
trz.ebę zasa i chrześcijańskich, solidarno­
ści, m iłości i zdrowego ducha. Chór m ie­
szany naszej młodzieży pod kierownic­

tw e m  p. Z. odśpiewał kilka kolęd, p - 
"czem od zgrana zostaia sztuka pt. „Janek 
doktorem**, która dzięki staraniom Kółka 
amatorskiego wypadła barazo pięknie pod 
kieiunkiem  reżyseia p L. P  O godz. 
11.30 rozpoczęła się zabawa taneczna, 
która trwała wśród wesołego nastroju do 
bralego rana.

Echa zabójstwa żołnierza w Wieliczce
Z W ieliczki donoszą:
Sprawa śmiertelnego pobicia żołnie­

rza na opłatku Związku Strzeleckiego 
w Wieliczce nie przestaje być aktualną. 
Społeczeństwo tutejsze oburzone tym 
bestialskim wyczynem zakończonym 
śmiercią żołnierza WP. spowodowanym 
przez znanego działacza w salinach p, 
Kolasy, o czem szeioko pisały już dzien­
niki, wyczekuje z niecierpliwością po­
ciągnięcia winnych do surowej odpo­
wiedzialności. Czas wreszcie zrobić po­
rządek z p. Kolasą. Niech biedni robot­
nicy salinarni przestaną być poniewie­
rani przez tego wszechmożnegc pana.

W swoim czasie ukazała się w IKC. 
notatka o „straszliwej zorodni“, jaką 
popełnił pewien robotnik, zabijając 
przypadkowo wiewiórkę na plantach w 
Krakowie, piętnując to jako zdziczenie 
i zbrodnię. Gdy jednak zabito żołnierza 
polskiego i może ostatnią pudporę matki 
staruszki, wspomniany dziennik zaklęcia 
milczy. Widać zależy komuś na tern 
aby sprawę, o ile możności, uciszyć, bo

są nawet naganiacze, którzy straszą 
j po domach karą, gdyby ktoś o 
], tern publicznie rozgadywał. Mamy jed­

nak nadzieję' i wiarę, że sprawiedliwo­
ści stanie się zadość.

Korespondencja z  Ciężkowic
Bonoszią z Ciężkowic:
Ciężkowice k. Szczakowej jest to w ieś 

labryczno. rolni cza jodyna najlepiej zorga­
nizowana, w której cale szeregi kół i kółe­
czek ^towarzyszeń przez swych delegatów  
— tworzą jedną centralę pod nazwą Ko- 
m iteiu  parafjalnego na czele której jest 
ks. dziekan Anarzaj Mroczek Organizacja 
ipowyższa od Dractw różańca świętego, aż 
do kół oświatowych cz> sportowych w cen 
trali Komitetu parafjalnego ma swój sa­
morząd. W ynikiem  takiej orgamzacji pod­
jętej przez ks. dziekana Mroczka są na­
stępujące dzieła: 1) budowa kościoła paraf 
jalnego doprowadzona już do sklepienia, 
2) budowa domu parafjalnego na któr;, 
cwożą materjal budowlany, 3) orkiestra 
złozona z 24 instrumentów, 4) wspaniała  
bibljoteka parafjalna z odpowiedniemi 
szafam i mieszcząea się w kancjlurji urzę­
du parafjalnego, 5 ogólny wynik podnie­
sienia się moralności, czego dowodzi fakt, 
że od kilku lat niem a d-ieci nieślubnych.

Praca oświatowa, kultura'na. sp ołeczna 
I religijna, jaka wre w poszczególnych ko­
mórkach organizacyjnych wzbudza podziw 
i ufność, że tak zorganizowana w ieś pol­
ska gotowa jest zawsze mimo charateru 
fabrycznego przeciwstawić się prądom  
anty narodowym i antj religijnym. Oby 
wzrór z gm iny Ciężkowic brały inne pa- 
rafje i ich duszpasterze.

W dniu 15 bm. rozpoczął f*ę tu kurs 
sadownictwa dla młodzieży SMp. i męż- 
czyn z różnych organizacyj óraz kurs dla 
dziewcząt i kobiet ? zakresu hodowli wa­
rzyw i zbierania i suszrnia ziół leczni­
czych dziko rosnących. Kursa powyższe 
pod kierunkiem  prof. L. Sikory odbywały 
się w sali Kółka Rdlriitzego >d godziny 
9 rano do 9 wieczór z dwu godzinną pau­
zą na obia. 1 osobno dl» m eźczy n  i chłop­
ców osobno dla dziewcząt i kobiet.

Liczba mężczyzn i chłopców oraz bez­
robotnych robotników w cz en  wielka  
ilość kolejarzy w ynosiła około osob. 
Taka sama liczba wzięła udział kobiet 
i dziewcząt. Obok te g o  specjalna kom isja

stenografowała wykłady w  celu stworze­
nia z  danych wykiaaow osobnego podręcz­
nika praktyczno -  teoretycznego do 
użytku wsi. Doprawdy p idziwiać należy  
pilność w uczęszczaniu na wykłady, wy­
trzymałość ludzi, że mimo szczupłego lo­
kalu frekwencja słuchaczy m e m alała, aie 
wzrastała. Oto przykład jakiej sprawy 
i pracy oświatowej potrzebuje w ieś polsaa  
w czasie kryzysu.

Złodziejskie porachunki
Kraków, 25 stycznia 

Wczoraj wezwano Pogotowie Ra­
tunkowe do Stan. Heńka, znanego zło­
dzieja, który został pobity przez swoich 
kolegów i pocięty nożami w szyję. — 
Przewieziono go do szpitala św. Łaza­
rza. Henko wzbrania się podać spraw­
ców pobicia.

N i e s z c z ę ś l i w y  u p a d e k
Kraków, 25 stycznia 

Pogotowie Ratunkowe wezwane zo­
stało do Michała Drozdowskiego, który 
iadąc tramwajem wyskoczył na ul. Kra­
kowskiej i udał tak nieszczęśliwie, że 
stracił przytomność. Po opatrzeniu po­
zostawiono go opiece domowej.

Zamach samobójczy
Kraków, 25 stycznia 

Boniów F., robotnik w zamiarze sa­
mobójczym napił się na ul. Gromadzkiej 
jodyny. Powód samobójstwa nieznany. 

i-vi nn(i ero nT'W'’<e dommyei.

Opłacalna l ceioroa 
lut rekicmo o „Kurierze".

Nieszczęśliwy wypadek przy pracy
Kraków, 25 styczni i 

Wczoraj wezwane zostało Pogotowie 
Ratunkowe do Fr. Biernaiowej, zajętej 
w fabryce lamp metalowych Fmanuela 
Wahtas, która w czasie obsługiwania 
maszyny skutkiem własnej nie­

ostrożności doznała rozcięcia warg i 
wybicia trzech zębów trzonowych. Nie­
szczęśliwą robotnicę przewieziono do 
szpitala Św. Łazarza w stanie dość cięż­
kim.

•—o-—

Tramwaj najechał na tioreżkę
Kraków, 25 stycznia 

Wczoraj wóz tramwajowy na ul. Lu­
bicz najechał na dorożkę konna, wsku­
tek czego dorożka została uszkodzona.

Wypadku w ludziach nie było.
Winę wypadku ponosi dorożkarz Pie­

chota, który jechał niewłaściwą stroną 
ulicy.

Aresztowania wśród złodziei
Kraków, 25 stycznia

Policja aresztowała znowu szajkę 
złodziei, która dokonywała w ostatnich 
dniach masowo włamań. Posługiwali się 
oni specjalnemi blaszkami ołowianem*, 
któremi odmykali najtrudniejsze zamki 
i wkłady. Blaszki takie znaleziono przy

złodziejach, które zatrzymano, a szajkę 
przewieziono do więzienia sąaowego.

D a j  g r o s z  n a

L . 0 .  ? .  P .

G I E Ł D  A
D O L A

Kraków, 25 stycznia 
W  dniu wczorajszym notowano do* 

lara przy tendencji utrzymanej pc 5,50 do 
5 53. Bank Polski płacił 5.49. Mark,e nie­
miecką notowano po 2.09 do 2.10 Bank 
Polski płacił 2,09.35.

Fiełda zbożowa
Kraków, 23 stycznia. 

Kursa ustalone na podstawie cen or­
ientacyjnych.

od do
Pszenica dworska czerw.

stand. 22.50 I2 .lt
Pszenica biała stand. 22.— z2.25
Pszenica targowa stand. 21.25 21.50
Żyto dworskie stand. 14 50 14.65
Żyto targow i stand. 14.15 14.30
Owies dworski s ta n l 12.— 12.-5
Owies targowy . lr.25 1150
Jęczmień browar, dworski 14,— 16.—
Jęczmień targowy 13.50 14.—
Kukurudza krajewa 2t.— 22.—'
proso 19.-“  20.—
Groi h zw ykły Jadalny 25.—.  2’’.—*
Siano słodkie 6.50 7.—
Siano średnik, 5.50 6.—•
Siano kwaśna ’■— 4-50
Grysik pszenny 41.—  42.—
Koniczyna pastewna 7.— 8. •
Mak niebieski z workiem 50.— 52 —
Kminek Kraj. czyszczony 160.— 170.—
Maka pszenna akr, Krak.

45 proc. 37.— 38.—
60 proc poznańska 32.— 33.—<

Mąka żytnia okr. Krak.
I gat. 0—65 proc. 23.75 24. —
II. gat. 65 proc. sitkowa 1/.—  li.óO
65 proc. sitkowa "3.50 14. - 1

Graham pszenny 29.— 30.—
Otręby żytnie 9. 5 9 50
Otręby pszenne 9-10 9-60

Ceny crjentacyjne wyp ..Środkowane 
przez Komisję notowań na podstawia n ie . 
oficjalnych transakcji oraz podaży i p o . 
pytu. , _ .

Tendencja spokojna, dowozy średnie.

Spęd bydła w Kranówie
Kraków, 25 styczeń.

W tygodniu od 13. 1. do i9. 1. hr. spę­
dzono na targi: buhaji 104. wołów 97, krów 
145, jałówek 59, cieląt 555, owiec — kóz
i baranów __ nierogacizny 682 razem 1642
zwierząt. Z poprzedniego tygodnia pozo­
stało 5. Ogółerr, 1617 zwierząt, p łacono za 
jeden kilogram  żywej wag:: 1) buhaje: 
a* i kl. od 0 55 —  0.72. bl II. kl. od 0.52 — 
0.55, c' ITI kl. od 0 46 0.52. 2) woły: a)
I kl od 0 67 - -  0.80. b) II kl. od 0.56 —
0 67 ' c) od" 0 46 —  0.56 . 3) krowy: aj I kl. 
jd  0.55 — 0 68. b) II kl. od 0.56 — 0.o5, cl 
ud 0.40 — 0.50 4) jałówka a) I kl. od 0.67 
-  0.70 )b II k l. 0.52 —  0.67, cj III k l oni

0.42 — 0 52 5) cielęta: a) I kl. 6 70 —  1.00, 
tb) II kl od 0.54 — 0.70, c) III kl. od 0.50 
— 0 54. 6) kozy, barany: —. V) nierogaciz­
na: a) I LI. 1.06 _  110. b) II kl. od 0.90 — 
1.06, c) III kl od 0.85 — 0.9o. bitej wag;: 
8) nierogacizna: aj od 1.30 —  1.40, b) od 
1.19 — 1.30, cj od 1.08 — 1.19.

Ze spędzonych na W g  zwierząt sprze­
dano: aj na konsum eję m iejscową 1597 
sztuk. bj na konsumeję innych gm in 50 
sztuk. Przebieg handlowy: Spęd bydła
1 trzody chlewnej lepszy niż w  u b iegam  
tj go dniu. Słaby spęd cieląt Transakcje 
ożywione. Ceny mocne przy słabej zn.żc* 
cen trzody chlewnej na skutek zwiększo­
nej podaży.

Giełda warszawska.
W i n r t w  I 24. 1 1934

4 p roe . p o i  budow laną 4 1 0  ^
4 proc. poi. inwestycyjną 106'S 
* proc. poi inwert. seryjnn lll'->
5 proc. poi leonwersyjn* 55 5 
4 proc. poi. lcolefown 
f) proc, poi. dolarowa 
7 proc. poi. dolarowa 
3 proc. poi. stabilizacyjna 
10 proc. poi. kolejowa

W a l u t y  i  d e w i z y
Gdańsk 17Z-87 Paryi 34’90ń
Holandja 357'65 Praga 26 37
Londyn 27-81 fiwa.cana 17212
N. iork 5 54 0 Wiedeń
N.Jork telegT. 5‘62-S Berlin 21010

Giełdy zagranicznie
L c b  d  y  n  2 4 .1,

N. Jork 500*25 Zurych
Paryi 7965* Praga 165 25
Perlin 132L0 Budapeszt 2 4 j0
Amsterdam 7'77 25 Bakareazt 5 20 
Bruksela 22-45*— Wiedeń 29 37
Rzym 59*62— Warszawa 2775

Z u r y c h ,  24 I
P a r y i  2077.25 W ied eń  728 7
Lonc*yn 16*15'5 P ra g a
N lork 3'2?*75 W arszaw a 58*10
B ruksela 71*92'5 R n dapeszt
Rzym 27* U 0 B n k a ra s rt 3*05
A m sterdam  207 o0’0  B uenos A ire s
B erlin  122.22*5

51
62 50 

51*60 
5725
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?Z*ch. sł. 7 jf. 15 m. 
Zach. sł. 15 jf, 55 m.

Czwartek
Pawła

(P ią te k  P o lik a rp a )

Odjazd pociągów z Krakowa
Do W arszawy: 6.15 11.20 15.05 17.42

21.31 32.25 2310.
Do Lwowa: 0.10 0.52 7 50 8.50 11 45

13.22 19.07 23 30
Do Poznania: 5.30 6.15 11.50 20.25 22 25
Do Katowic- 5.30 615  7 00 9 05 1151 

14.00 16 40 18.10 20.25 22.25.
Do Zakopanego: ]J2  9 05 10.17 I6.0U.
Do Oświęcimia: 5.15 13.40.
Da Wiehczki: 6.45 8.25 10.00 11,50 13.0 

15.05 17.50 19 15 21.50.
Cyfry tłustym  drukiem oznaczają po 

ciąg pospiesz ly.
—o—

Dyżury nocne aptek w Krakowie: Ap­
tek? pod Białym  Orłom —  Ryneit gł.

t®- ^5. — Apteka — Łobzowska 6. __
Apteka p o i Świętą Kingą _  Grzegćrzec- 
ka 9. — Apteka pod Z otym  Lwem _  Dlr 
ga 4 — Apteka pod Murzynem _  Kraku w 
ska 19 w Podgórzu; Apteka pod Orłem -  
Dl. Zgody 18.

—O—
REPERTUAR  

TEATRU TMIENIA J. SŁOWACKIEGO
C zw fftlk  25. 1. „Rodzina.**
P iątek  26. 1. „Pieniądz to nie wszystko'*.

REPERTUAR KINOTEATRÓW

A r̂Ri[»t™;-Wyr3k # y m “ (film polski).ATLANTIC; „przygoda na Lido (A 
Piccaver.i

APOLLO: „Moje marzenie to ty“ (Li- 
ljan Harvay).

BAGATELA: „Biała Lilja" (H. Hayes, 
Ciarkę Gable).

Kino Domu Soinierza": C K Feld 
m arszałek (Vlasta Burian).

MUZEUbl: „B aie szaleństwo**
P fl(  HIEN: .Gdybym m iał miljon"

i ..Rozkoszna przygoda**.
SŁONKO: „Jesro ekscelencja subjekt**.
SZTUKA: „Pieśń poganina** (Jose Mu­

lica).
ŚWIT: „Biały ślad** (A Krzeptowski)
UCIECHA: „Testament dra Mabuze“
WANDA: ,Cień nad Europą**.

k r o n ik a  k u l t u r a l n a
h  ^  Teatru Miejskiego im J Słowackiego.
Dzisiaj w czwartek, powtórzona zostanie 
komedja A. Słonim skiego „Rodzina1*

Z Teatru eksperym entalnego „CrlCut11:
Dziś we czv artek o g >dz 9. wieczór Teatr 
eksperym entalny zawodowego Związku 
Artystów P lastyków  w Krakowie — „Cri- 
co, 1 w y sta w i.w  Domu Artystów (pi. św. 
Ducna 5>. sztukę fału  Kurka „Am o Sani 
to 1933‘* i Tytusa Czyżewskiego „Faun11.

Uroczystości z powodu 70-lecia uro­
dzin Franciszka Nowickiego, Związek Pod 
halan organizuje na 2. II. br. uroczysty 
poranek ku uczczeniu 70-lecia urodzin 
słynnego poety Tatr Franciszka Nowickie 

. gp- Na uroczystość która odbędzie się w 
Uniw. Jagiellońskim  przybędzie sędziwy 
jubilat oraz delegacje a Podhala.

Wieczór ,,Gazety Literackiej*1 Driś we 
czwartek o godz. 7 wiecz. w sali Koper­
nika U. J. Zwiezek Zawodowych Litera­
tów Polskich w Krakowie urządza wieczór 
„Gazety Literackiej11 z udziałem Jerzego 
Brauna. Jćz=fa Aleksandra Gałuszki, Wie 
sław a Góreckiego, K. L. Konińskiego, Ta­
deusza Kudlińskiego i Adama Stawarskie- 
go.

Z sali Bolońskiego. W  najbliższą n ie­
dzielę tj. 28 om. o godz. 8 wieczór w ystą­
pi w sali Bolońskiego pianista angielski 
Beveridge Webstar

W ystawa w p ałacu  Sztuki. Dziś ortat- 
ni dzień wystawy Czesława Kuryatto, Er 
wina Czerwonki, Ludwika Reszki. S. Da 
niel -  Kossowskiej, I.eora D ołżyckiegi S, 
Ostr nyskiego i innych. W niedzielę 28 b. 
m nastąpi otwarcie nowej wystawy, a to 
dzieł artystów plastyków legionowych.

W ystawa w Domu Artystów. Obecni* 
-odbywa się w Domu Artystów wystawa  
prac olejnych Zygmunta Króla który rów­
nocześnie w ystawia swoje prace graficzn-e 
w Palocu S /lu k i.

Nagroda literacka m, Krakowa. Jak 
już donosiliśm y Związek Zawodowy Lite­
ratów P olsk ich  w Krakowie przynał w 
ub. n iedzielę nagrodę literacką Związku 
Tadeuszowi Kudlińskiemu za powieść W y 
gnańcy Fwy*1. Nagroda Związku Litera­
tów przyznawana jest od roku 1931 i by 
la dotychczas jedyną nagrodą literacką 
Krakowa. W łaśnie fakt, że w przeciwień­
stw ie do całego szeregu większych m iast 
Polski jedynie Kraków nie posiadał na­
grody 'literackiej, stal się przyczyną tego 
rodzaju inlciatyw y ze strony Związku Za 
w&dowejfo Literatów. Nagrody tej nie* na­
leży identyfikować z nagrodą m iasta Kra 
kowa k(ó'-a poraź pierwszy ieszcza w 
tym miesiącu w wysokości 3 000 zł ma 
łw ó iuv.viuaan.3k

Szczegóły strasznej katastrofy
pofl Lwowen

Lwów, 25 stycznia
(t) Dopiero w dniu wczorajszym zdo­

łano ustalić szczegóły strasznej kata­
strofy na przejeźazie kolejowym u wy­
lotu ul. Pełtewnej. gdzie pociąg towaro- 
Wjr rozstrzaskał furmankę chłopską z 
Prus (pow. Lwów). (Donosiliśmy o- tem 
pokrótce).

Otóż, jak się dowiadujemy przyczy­
ną nieszczęścia była silna mgłą, wsku­
tek której powożący furmanką Józei 
Wirga z Prus nie zauważył nadjeżdża­
jącego z Poazamcza do Dubian pociągu

i wjechał na otwarty pizejazd, gdzie 
lokomotywa roztrzaskała tył wozu 
Wirga znajdujący się na przedzie ocalał

wraz z końmi, które Doniosły, natomiast 
Tózef Dorocian doznał złamania podsta­
wy czaszki 1 przewieziony do szpitala w 
ciągu nocy zmarł,' a stryj Jego Izydor 
Dorocian doznał złamania szczęki i rę­
ki. Stan tego drugiego jest nadai groźny.

Dalsze dochodzenia w toku.

flotyką przez głowę, a trupa w krzak
Lwów, 25 stycznia, 

(s) Przez dwa diii ostatnie toczy­
ła się przed ława przysięgłych rozpra­
wa przeciw Iwanowi Hałyni pochodzą­
cemu i zamieszkałemu w Radomiu. 

Hałynia od dłuższego czasu z

Państwowe linje autobusowe
na terenie Małopolski Wsch,

0- Jak się dowiadujemy w W ar-1 stąpić m ają z szerszym  projektem 
szawie powstał projekt utworzenia i uruchomienia pewnych linij z tem, że 
wielkiego państwoweg; przedsiębior-1 projekt ma być realizowany stopnio- 
stwa autobusowego dla uruchomienia wo- W  szczególności pod rozwagę bra
szeregu Dnij autobusowych- Udziałow­
cami tego przedsiębioJstwa mają być: 
Państwowe Zakłady Inżynierji, Mini­
sterstwo komunikacji, Ministerstwo 
poczt i telegrafów, oraz „Orbis“. będą 
cy ja^ wiadomo, własnością Poczto­
wej Kasy Oszczędności. Funduszów 
na  organizację i uruchomienie tego 
nrzedsiębiorstwa ma dostarczyć P. K 
O- Państwowe przedsiębiorstwo auto­
busowe ma uruchomić komunikację na 
szeregu głównych Pnij w kraju.

W związku z tem zainteresowań* 
czynniki na terenie trzech . W oje­
wództw południowo - wschodnich wy-

ue są projekty połączeń autobusowych 
Lwowa i m iast wojewódzkich Tarno­
pola i Stanisławowa przedewszystkięm 
z letniskami i kąpiel;skami. Również 
pod >-ozwagę brany jest projekt połą­
czenia Przem yśla z szeregiem miejsco 
w ośd podkarpackich.

Linje eksploatowane przez państwo 
we przedsiębiorstwo autobusowe, uru 
chomione m aią być w porozumieniu 1 
przy współudziale Mmisterstwa komu 
nikacji. Należy dodać, że państwowa 
kom unikacja autoousowa stanie się

powodu rozdziału gruntu żv! w nie­
zgodzie ze swoim teściem Teodorem 
Dadyczem. Oddawna publicznie odgra 
żal się a dnia 26 września 1933 r. gdy 
Dadyez późną noca wracał z wesela 
w stau 'e  podocL^conym na t. z w. 
„Hryniwskim Łuhu‘‘ napadł go Hały­
nia i m otyką zm asakrow ał mu głow^, 
rozbijając mu czaszkę na kilka części. 
Następnie wciągnął trupa w krzaki. — 
Śledztwo i sekcja jakoteż szereg 
świadków potwierdził akt oskarżenia, 
k tóry popierał prok- dr. Dz<urzyński.

Po  werdykcie sędziów Przysięg-1 
łych sąd skazał Hałynię na 15 lat wię 
zienia.

Owa samobójstwa
(t.) Wczoraj o godz. 3-iej popołudnia 

powiesił się na strychu szczotkami przy 
ul. Łokietka 45-1etnl miotlarz Wolf Bart,
Przybyły lekarz Pogotowia stwierdził 
już tyiko skon. Przyczyna samobójstwa 
nieznana.

O tej samej prawie porze przy pl. Dą­
browskiego 6 usiłował otruć się Jodyną 
18-letni Dawid Rechel. W stanie ciężkim

aktualną w dniu wejścia w życie przy * odwieziono go do szpitala. Powód roz- 
rrmsu koncesyjnego tj. 18 kw 'etnia br« * paczliwego kroku również nieznany.

WBOa
KOMUNIKATY

„Cbiopi w Polsce dawniej i  dziś*', re­
ferat w ygłosi we czwartek dnia 25 stycz­
nia br. w sali Domu Ludowego „W isła* 
v> Krakowie poseł Jan Brodacki. Począ­
tek odczytu o godz. 18 wieczorem. Wstęp 
wolny za okazaniem zaproszenia, która 
wydaje Sekretarjat Koła S. L. Mały Rynek

,,Archłtektonika m yśli filozoficzne] i 
jej schemat*1, pod powyższym  tytułem  
w ygłosi referat Dr. J. Suchorzewska dziś 
we czwartek o go da 6 wieczorem w sali 
Sem inarjum filozoficznego (ul. P iłsu d s­
kiego 4 I. p.) Po odczycie odbędzie się 
W alne Zgromadzenie Towarzystwa Filo­
zoficznego z następującym  porządkiem  
dziennym: 1) zagajenie prezesa, 2) spra­
wozdanie sekretarza, 3) sprawozdanie ko­
m isji rewiizyjnej, 4) wybór prezesa, 5) wy 
bór wydziału i kom itetu redakcyjnego, 
6) wybór kom isji rewizyjnej, 7) wnioski.

.,0  pożywieniu ryb ze szczególnom u- 
w zglęfn ien iem  pożywienia naturalnego  
pstrąga**. Pod powyżsizym tytułem  w ygło­
si odczyt p. W ładysław  Gościńskł dziś 
we czwartek o godz. 7 wieczór w sali 
Zakładu Ichtjobiologji i Rybactwa. *7. J. 
(W ybickiego 1). Wstęp na odczyt bez­
płatny.

O nowem prawie najm u ,obali i m ie­
szkań Dziś we czwartek o godz 8 w ie­
czór w lokalu przy ul. Siennej 2. I p. 
wygłosi Dl J. Steinberg odczyt pt. „O n o­
wem pńkwie najmu lokali i m ieszkań11.

„Afryka w  przeźroczach1*. Ks Konop­
ka b. kapelan 4 p.p. Legjonów polskich  
w ygłjsi w niedzielę 28 bm. o godiz. 11.30 
przedpoł w sali Związku Młodzieży prze  
m yślowej i Rękodzielniczej (Skarbowa Z) 
odczyt pt. „Afryka w przeźroczach"

W spólna adoracja Najświętszego Sa­
kramentu dla księży krakowskich odbę­
dzie się w piątek 26 bm. w  kaplicy Se­
m inarjum Duchownesro (archidjecezjal- 
nego (pod Zamkiem) wieczorem od godz. 
6—7.

W ybory w  Komisji Historycznej P o l­
skiej Akademji Um iejętności. Onegdaj 
Komisja Historyczna PA U  dokonała w y­
borów przewodniczącego, na które to sta  
nowłsko powołans prof. Semkowicza, se­
kretarza na które to stanów isko powołano 
prof. Jana Dąbrowskiego, a redaktorem  
wydawnictw Komisji Historycznej na o- 
kres 5-cio letni wybrano prof. Stanisława  
Kota

Dar dla m iejskiego Muzeum Przem y­
słowego p  M. Małecka z Zakopanego o- 
fiarowała do zbiorów Muizeum Przem ysło  
wego szereg zdjęć plantacji m iejskich z 
przel lat kilkudziesięciu.

Doroczny Obywatelski Bal Dobroczyn. 
ny. Szerokie sfery obywatelstwa Krakow­
skiego, życzliwe dziełu Ks. Kuznowio7a 
postanowiły urządzić doroczny Bał dobro 
czynny w salach Tow. Strzeleckiego (Brac 
two Kurkowe) przy ul. Lubicz 16 w dniu 
1 lutego na cel najuboższej, a szczególnie 
bezrobotnej młodzieży przemysłowej i rę­

kodzielniczej, pozostającej pod opieką  
Związku. Nie wątpimy, że na Balu tym  
spotka się cały Kraków, by choć w trud­
nej ogólnej sytuacji odetchnąć w miiej 
atmosferze swobodnej a wytwornej zaba­
wy, Zaproszenia wydaje Sekretarj it Zwiąż 
ku'M łodzieży Przem ysłowej i Rękodziel­
niczej w Krakowie, uł Skarbowa 2, Teł; 
125-98.

Z Kolegjnm W ykładów Naukowych. W
poniedziałek 29 bm o godiz. 7 wieczór 
wygłosi odczyt na tem at „Nowe prądy w 
w ioślarstw ie11 redaktor Wł. Długoszowski

Doroczne W alne Zgromadzenie człon­
ków Klubu praw ników  i Kola Art. L ite­
rackiego odbędzie się we wtorek 30 bm. 
o godiz. 7 wieczór.

Z Towarzystwa Filologicznego. W alne 
Zgromadzenie Krakowskiego Koła p o ls­
kiego Towarzystwa Filologicznego odbę­
dzie się w piątek 26 bm. o godz,. 7 wieczór 
w sali Sem inarjum  Filologji Klasycznej 
U. J. (Piłsudskiego 4. I. p.) Po zebraniu 
prof. Rozmarynowicz wygłosi odczyt pt. 
„Nauka języka łacińskiego w projekcie 
programu nowego gim nazjum 1*.

Konknro z lunduszu im, Rohlanda
P olska Akademja Umiejętności przedłuża 
niniejszem  konkurs z fund. im. Paw ła  
Rohianda na prtcę pt. „Dzieje polskiego 
żywotopisarstwa Świętych11. Termin nad­
syłania prac do końca roku 1935. Prace 
m ogą być nadsyłane albo pod pełnym naz­
wiskiem  autora, albo też pod godłem  z 
dołączeniem  koperty, zawierającej we w 
nątrz nazwisko i adres autora. Rozmiary 
pracy około 15 arkuszy druku. Nagroda za 
najlepszą pracę wynosi złotych 2.990. —  
Ogłoszenie o przyznaniu nagrody nastąpi

na publioznem posiedzeniu Akademji w 
I czerwcu 1936 roku.
i Ostatnie dni wpisów na kursy fotogra­

ficzną kam erą m injaturową „Leica1*, które 
I rozpoczną się 27 bm. o godzinie 7-ej w ie- 
[ czorem w Polskiej YMCA.ul. Krowoderska 

8. pozostaje jeszcze kilka m iejsc wolnych  
ze względu na ograniczenie ilości uczest­
ników każdego kursu. Wpisy ] rzyjmuje 
Sekietarjat YMCA.

Zbiór klisz fotograficznych M iejskiego 
Muzeum Przem ysłowego został w ostat­
nich dniach powiększony przez der p. 
Marii Małeckiej z ZaKonanego o b e j m u j ą c  
szereg zdjęć plantacji m iejskich z przed 
lat kilkudziesięciu.

Audycie radiostacji 
krakowskie!

Czwartek 25 stycznia 1934.

7.00—8.00 Audycja poranna z Warsza­
wy. 11.35. program  na d<zień bieżący. 11.Ml 
Codz. Przegląd Prasy P olsk iej z Waraza* 
w y. 1150 W iadomości bieżący 11.57 Sy i 
gnał czasu, hejnał z Wieży Marjackiej. 
12.05—17.50 Trans, z W arczawy. 17 50 p ły  
ty gramofonowe. 18.00—19.00 Trans, z  
W arszawy. 19.00 Program  na dzień nast. 
19.05 „Skrzynka pocztowa" —  inz. S i.

J Broniewski 19.20 Rozmaitości, 19.25 Cd- 
] czyt z W arszawy. 19.40 Komunikat śn ie­

gowy ze Lwowa. 19.43 W iadomości spor­
towe. 19.47 Dz. wieczorny z W arszawy. 
20.00 Koncert z Poznania. 20.35 Trans, z  
W arszawy. 21.00 - 0.30 Trans, z teatru 
„La Scala1* w Medjolanie: opera Dońizet. 
t.i‘ego; „La Favorita“. W  przerwie 1.: 
Skrzynka techniczna, w  przerwie II.: w ia  
domości meteor, i policyjne z W arszawy.

KRONIKA LWOWSKA
R EPER TU A R  TEATRÓW MIEJSKICH  

TEATR W IELKI
Czwartek 25. 1. 19.30 „Pieniądze to nie 

wszystko*1.
TEATR ROZMAITOŚCI

Czwartek 25. 1. 19,30 „Nanette11.
R EPE R T N A R  FiLHARM O NJI 

LW OW SKIEJ
■ P iątek  26 bm.. III. W ielki Koncert 

Symfoniczny pod dyrekcją Jaschy Horen 
steina. Solista Prof. Leopold Muenzer. 

ZE SZTUKI 
Z Towarzystwa Przyjaciół Sztuk P ięk­

nych we Lw°wie. Gmach Muzeum Prze 
m ysłu artystycznego, w ejścłe od ul. Dzie- 
duszyckich 1) Codziennie od 9 do 16 
popołudniu otwartą Jest w ystawa Zespo­
łu lwowskich artystów-grafików oraz zbio 
rowy pokaz dzieł prof. p ieniążka Józefa 
. Cykl Podtatrzański11 obejmujący akwa­
rele z podhala. Orawy i Spiszą, tc^o naj 
piękniejszego zakątka polski.

RFPERTUAR n U '" 1? " 'T F ó W
ATLANTIC: „Grzech jednej nocy" z An­

ną Belą.

APOLLO: „Przed m aturą11.
ADRIA: „Buffalo B ill1*.
CHIMERA: ,Szal ona noc w  Zoo*1. 
COLOSSEUM.: „Szalona wdówka** oraz 

rewja.
CASINO: A. L. 14. Zntonęła.
GRAŻYNA: „King-K 'nar** i chór rosyjski 
KOPERNIK: „Testament Dra Mabuze1*. 
MARYSIEŃKA: „Testament Dra Mabuze**,;. 
MIRAŻ: „Jej Królewska Mość**.
MUZA: „Serce olbrzyma** w główne] roli 

W allace Berry.
PA ' ACE: Wielka Księżna Al-eksandra"
PAN; „Kobiety bez przyszłości1* oraz re­

wja.
PASAŻ: „Higjena seksualna** i dodatek. 
MAJ- ..Wyrok życia*1 z I. Fichlerćwną, 
SŁONCE: „Czerwony Ślad11 I rewja. 
STYLOWY: „Noc szału oraz rewja*1. 
ŚWIT: „Każdemu wolno kochać1*. 
WANDA: „Braterstwo ludów1*,
UCIECHA: „Noce portowe** oraz rewja.

KOMUNIKATY 
Związ“k P ań  Domu przypomina swoim  

członkiniom, że doroczne Walne Zebranie 
odbędzie się w piąt“k 26 stycznia o go­
dzinie 17 w  sali przy ul. Bourlarda 5 II. 
p. Prosim y o punktualne przybycia
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Próhy zhitleryzowania kleryków niemieckich
Ruch narodowo - socjalistyczny w 

Niemczech pragnie zawładnąć niepo­
dzielnie wszelkiemi dziedzinami życia, 
nie wyłączając dziedziny religijnej. — 
Aby wywierać swój wp*yw w sferach 
katofków  niemieckich stworzono w 
swoim czasie specjalną organizację 
>,Arbe'tsgemeinschaft kath. Dęutscher". 
Głownem zadaniem tej organizacji jest 
zaszczepienie w katolików n'emieckich 
przekonania, że ideja narodowego so­
cjalizmu nietylko nie jest w wielu 
punktach sprzeczną z nauką akatolicką

KAPELUSZE BGRSfiLINfl Zi. 28.-
a n d f . e , Lwów, pl. Marjacki 3

lecz, przeciwnie, zasadniczo z nią się 
zgadza- Oczywiście do wykonania ta ­
kiego zadania potrzeba przedewszyst- 
kiem. by głosicielami ideałów naroao- 
wo-socjalistycznyeh stali się naturalnie 
prżywódcy katolików — księża. Tę 
n ^ ś l  zapewne mając na uwadze, zor­
ganizowano w ubiegłym tygodniu we 
W rocławiu, na wydziale teologji kato­

lickiej tamtejszego uniwersytetu w y­
kład dla 450 kleryków na tem at stano­
wiska katolików wobec ruchu hitlerow­
skiego. — Referował sprawę Robert 
W eiss sekretarz generalny organizacji 
„Arbeitsgemeińschaft Kath. Deutscher" 
w dzielnicy śląskiej. W ykład poprze-* 
dziło słowo wstępne kandydata teolo- 
logji Wilhelma Koszyka, który zazna­
czył, że katolik szczególnie odczuwać 
wi/pen wdzięczność za działalność no­
wych rządów, dzięki nim bowiem 
marksiści utracili możność znieważa­
nia kościołów i szerzenia w masacn 
bezbożnictwa, wskutek czego niema 
już dziś trudności przy głoszeniu kró­
lestwa Bożego. Dlatego też — kończył 
mówca — członkowie powołania ka­
płańskiego wieść winni naród i do Bo­
ga i do państwa.

W  wygłoszonym następnie dwugo­
dzinnym odczycie referent główny,

K o s z u le  5 5 5 I S :  8 -8 !)
A N D R E ,  Lwów, pl. Larjacki 3

Ln n k in i Psjolouic H o r a i
grozi likwidacje!

Lwów, 24 stycznia 
. (t) Niema cLyba bardziej popularnej in 
siyiucji we Lwowie jak Pogotowie Ra­
tunkowe. Nie zdarzyło się jeszcze chy­
ba, aby jakiś mieszkaniec Lwowa nie ko­
rzystał z jego pomocy w nagłym wy­
padku. Każdy zgłaszający się ma do 
swej dyspozycji za darmo nietylko wie­
dzę i pracę lekarską, aie i konieczne le­
karstwa, bandaże, opatrunki i t. p.

Tą niezwykle zasłużona instytucja, 
jaką jest lwowskie ochotnicze Pogoto­
wie Ratunkowe istnieje juz 40 la t  Jest 
to instytucja społeczna, której dochody 
na pokrycie olbrzymich wydatków skła­
dają się z subwencji magistratu (w o- 
statnim roku ouazetowj m zredukowano 
wysokość subwencji z 60.000 na 45.CO0 
1 dotychczas wypłacono tylko 15.000 zł.) 
opłat członkowskich i opłat za przewo­
zy chorych. Te wszystkie źródła docho­
du, obniżone silnie wskutek ogromnego 
spadku członków, nie wystarczają — 
jak już o tern donosiliśmy — na pokry­
cie bieżących wydatków i dziś Pogoto­
wie ratunkowe jest zadłużone na kwotę
35.000 zł. Na tę sumę składają się zale­
głe pobory 13 lekarzy, 6 sanitarjuszy i 
szoferów od lipca ub. r. (!) dalej długi 
za remont 3 aut, za gumy itd. itd. Dalej 
już Pogotowie ratunkowe ornąć nie mo­
że, zwłaszcza, że kredyt jego jest już 
zachwiany. Ostatnio zdarzył się taki wy 
padek, że przez 3 dni z powodu braku 
opon wszystkie trzy karetki były unlsi- 
rucnomione, a opon żadna firma nie 
chciała dać na kredyt. Sekretarz Pogo- 
tuwia zmuszony był dać firmie swój 
w łasry  weksel na kwotę 2.000 zł. i do­
piero wtedy otrzymano gumy, Ale ten 
sekretarz już wnęce] dać nie może.

Pogotowie porobiło najdalej idące osz­
czędności nawet kosztem swej własnej 
sprawności, bo zniosio podwójne dyżu­
ry lekarskie (obecnie tylko jeden lekarz 
Jest zawsze na dyżurze 1 gdy wyjedzle 
na godzinę lub dwie, Pogotowie zostaje 
na opiece sanitariusza) a nawet zniosło 
drugi telefon. Jeśli się uwzględni, że Po­
gotowie ratunkowe udziela dziennie po­
mocy od 50 wypadków w górę (w dniach 
mrozów notowano po 500 wypadków), 
to jest jasna rzeczą, że powinno stale 
dyżurować dwu lekarzy i powinny być 
dwa telefony.

Z pomocy Pogotowia ratunkowego 
korzystają wszystkie sfery i stany. 
Gdyby przeprowadzono statystykę dzia­
łalności Pogołowia ratunkowego za czas 
jego 40-letniej działalności we Lwowie, 
to okazałoby się, ilu setkom a nawet ty­
siącom osób Pogotowie dzięki szybkiej 
interwencji uratowało życie.

Jeżeli tedy Pogotowie będzie zmu­
szone (maże już w najbliższym czasie) 
zlikwidować się — to można sobie ła­
two wyobrazić jak to wpłynie na zdro­
wie i bezpieczeństwo mieszkańców na­
szego miasta. Pogotowie musi istnieć 1 
musi mieć warunki do tego Istnienia. 
Społeczeństwo Iwo.wskie mające ‘ tak 
hojną rękę nie zawiedzie niewątpliwie, 
tenbardziej, że chodzi nietylko o jego 
prestiż, ale i o własny interes.

Sygnał S. O. S. Pogotowia musi być 
słyszany od jednych krańców miasta po 
drugie i wszędzie musi znaleść odpo­
wiedni oddźwięk! (Dla informacji doda­
jemy, że opłata członkowska Towarzy­
stwa wynosi 3 zł, i ocznie, czyli tylko 
25 gr. miesięcznie!)

XI. Hsta składek .ia czesne
dla niezamożne) młodzieży akademickie)

W dalszym  ciągu na czesna dla nie- 
Łamożnej m łodzieży akademickiej złożyli 
dJ Biura Opłat uraz na konto PKO. 146.926 
i 500.194:

Domagało Stanisław  Będizin 15 zł. MaU 
czyk Józef Jasło 0.25 zł. Szielc Franciszek  
Krosno 3 eł. Dr. Jan Knosala Katowice 5 
eł. Inż, Knótke Józef Katowice 20 ł. Dr. 
Nowyk Stanisław  adw. Krynica 5 eł. D łu­
gosz Jan Niegów 1 zł, P r  >f. W ilhelm  Mo- 
zei 10 zł. K siążkiewicz Feliks 5 eł. Dr. Sro­
czyński Stanisław  Inowrocław 7.50 zł. Inż. 
Słoński Stefan 2 zł. Pracow nicy Bąnku  
Polsk iego Stanisławów 15 zł. Berger Sta­
nisław  adwokat Badom 3 zł. M. Serjt- 
m jówna 3 zł. Dr. Sioniewski W iktor adw. 
3 eł Ks. Teśm iań Bolesław  Medenice 5 zł. 
Dr 'Kucharski Eugenjuga 6 zł. Korski A- 
dam 25 zł. Ks. Glmsza T. Kraków 10 zł. 
„Nowodruk" Kraków 10 eł. Dr. HackLeil 
Bronisław  Kraków 1 zł. Inż. Hozer Le­
szek N. Borysław 10 zł. Drukarnia A. Bro- 
siowej* Drohobycz 2 zł. Dr. 'Wilusz Kazi- 

jinier" Rzeszów 10 zł. Inż. Robert Koeller

M ysłowice 5 zł. Prof. Ciechanowski Zy­
gm unt 5 zł. H uł a Szklana w Nieworowie
50 zt. Ks, Okornicki Mikołów 5 zł. Malczyń
ski P iotr Łaniszyn 0.50 zł. Prof. Kuryło- 
wicz Jerzy 10 zł. Dr. Spław iński adw. Jor­
danów 3 zt Zubrzycki Stanisław  5 zł. 
Kowalski Karo) 1.50. Sem kowicz Erazm  
adw. Stryj 10 v  Nolśka Foresta Nadwór- 
na 10 zł. Dr. Skowroński Michał Tarnów
5 zł. Dr. F lis Tadeusz adw. Nowy Sąoz 2
zł. Dr. Stanisław  Kossowski 10 zł. S. S.
Karmelitanki Bose Poznań 1 zl. Dr. Mos-
soń Michał 20 zł. Burzyński Tadeusz Sta­
nisławów 30 eł. Mgr. Głazowski Kazimierz 
Trembowla 5 zł. Mgr. Kołodziej W iktor 2 
zł., Arkuszewski Kazimierz p ilica  5 M  
Inż. Smerek Stanisław  5 zt. Staw niska Zo- 
fja Częstochowa 3 ął. Synowie Franciszek
10 zł., Dr. Notz Juljusz 5 zł. Borkowski 
Cktaw 10 zł. Dr. Mrażek Stanisław  5 zł. 
Ks. Szmyd Gerard 10 zt Szyrajew Regina 
1 zł. Szyrajew Teresa 1 zł.

Kierownictwo akcji składa tą drogą 
'ofiarodawcom serdeczna podziękowania

Weiss, po zobrazowaniu sytuacji kato 
licyzmu przed rewolucją hitlerowską 
i podkreśleniu tych korzyści, jakie wy­
pływają z zespolenia w owym czasie 
urzędu duszpasterskiego z działalno­
ścią polityczną, twierdził przedewszyst 
k'em, że okazywane wówczas przyw ią­
zanie katolików do narodu i ojczyzny 
niemieckiej powinno dziś być przenie­
sione na stosunek do nowego państwa 
i narodowego socjalizmu. Nie można 
poprzestać na tem, by państwo tylko 
tolerowano: musi ono być uznane 
z głębi serca. Zadaniem ,-Arbeitsge 
meinschaft katholischen _ Deutscher.*' 

t jest dążenie, by wszystkich, bez wy­
jątku, katolików złączyć pod jednym 
sztandarem  nowej. Rzeszy i przyczy­
nić sie do ustalenia przyjaznego, po­
zbawionego tarć, stosunku rządu do 
Kościoła. Poświęciwszy dalszą część 
odczytu usiłowaniom obalenia zarzu­
tów wysuwanych przeciw działalności 
„Arbeitęgemeinschaftu", mówca prze­
mówienie swe zakończył wezwaniem, 
by właśnie teologowie przed ewszyst- 
kiem darzyli przywódcę nowych Nie­
miec zaufaniem i zachowali dla niego 
wierność.

Na zakończenie przemówił jeszcze 
dziekan fakultetu teologji katolickiej 
na uniwersytecie wrocławskim, prof. 
Haase, przypom inając prześladowanie

R Ę K A W I C Z K I  I S K A R P E T K I
n a rc ia rsk ie  (b ita  w ełna) i ł .  2 -F O  1096
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chrześcijaństwa w Rosji sowieckiej i 
akcentując, że jedynie dzięki narodo­
wemu socjalizmowi Niemcy uchronio­
ne zostały od. faktów podobnych- Nad­
mieniając wreszcie, że polHyczno-na- 
rodowościowe i moralne cele nowego 
Państwa w sposób znamienny zgadza­
ją się z poglądami i życzeniam i katoli­
cyzmu, wystąpił z twierdzeniem, że 
że młody kapłan w państwie narodowo- 
socjalistycznem znajdzie szczególnie 
dobrze przygotowany grunt pod swą 
przyszłą działalność duszpasterską. — 
Zebranie zakończyło się okrzykami na 
cześć Hitlera i odśpiewaniem pieśni 
Horst Wessela- (KAP).

Upadek prasy niemieckiej 
po przewrocie hitlerowskim

Przewrót hitlerowski bardzo poważ­
nie wpłynął na umniejszenie się nakładu 
prasy niemieckiej. 1 tak: „Berliner Ta- 
geblatt“ posiada nakład 25.000 (przed­
tem 250.000), pismo brukowe, „Berliner 
Zeitung am Mittag“ — oO.uOO (przed­
tem 200.000), najwięcej rozpowszechnio­
ny „Morgenpost“ — 200.000 (przedtem 
750.000), tygodnik „Die Grtlne Post“ —
300.000 (1.000.000), „Berliner Illustrierte 
Zeitung“ utracił 1.450.000 nakład i wy­
chodzi w 350.000 egz., „Die Woche‘f z 
450.000, stracił 300.000 itd.

Z ogólnej liczby dzienników 2.703 w  
r. 1932, 1.575 przestało wschodzić w r. 
1933, tak, że obecnie istnieje jeszcze 
1.128.

Z pośród 348 tygodników w ł\ 1932, 
odecnie pozostało 217, z 96 dwutygod­
ników zostało 47, ze 183 miesięczników 
pozostało 102. Z miesięcznego nakładu 
całej prasy niemieckiej, wynoszącego 
miliard egzemplarzy, w czerwcu 1933 r, 
wychodziło tylko 300 miljonów tgz. — 
Z 19.300 dzienników na stałych pensjach 
— pozostało 5.341.

W l f t L K A  S A L A
W HOTEItJ EUROPEJSKIM

(zupełnie ed n ew ien sl dn  wyozjęcldi na Bata 
rep rezen tacy jn e, D a n e ln ri, e d e iy ty , w aiela  
i tp .  W U dem oM  w Zarządzie H otaln . 1SJ

Bezsenność wyniszcza 
organizm

a powstaj'3 głównie wskutek zaburzeń tu  
kładu nerwowego. SztuezttJ środki na-'* 
senne nie działają na dłużej, a wywolu. 
ją otępienie ł zanik wrażliwości nerwów, 

Tylko zioła Magistra 'Wol kiego „Pa. 
siveroea'* zawierają „Kwiat Męki Pań< 
skiej“ f,, Passiflora i .  Idealnie łagodną 
7-nburzenia system u nerwowego (nerwici; 
serca, bóln głowy, histerję(, oraz spro­
wadzają krzepiący sen, identyczny Ze 
snem naturalnym  Już po krótkim Czesie 
stosowania cały system  nerwowy powra­
ca do stanu normalnego.

Zioła ze znak. ochr. „Pasiverosał‘, do 
nabycia w aptekach, drwger(ach (skład, 
apt.), lub w wytwórni: Magister 'Wolski, 
Warszawa. Złota 14. Objaśniające bro« 
szury wysyłamy bezpłatnie. 5147

Kronika śniatyńska
Wybryki mołojców. W ubiegłym mie­

siącu rozrzucone zostały po mieście 
ulotki ukraińskie i rozlepione afisze o 
treści antypaństwowej. W wyniku do­
chodzeń przyaresżtowała policja czte­
rech parobków Ukraińców, na czele któ­
rych stał uczeń VI-e'j kl. tut. gimnazjum 
Wasyl Andrusiak. Przy aresztowanych 
znaleziono farby 1 pędzle, któremi się 
posługiwali a Andrusiakowi udowodnio­
no także zbieranie składek na rzecz 
U. O. N.

Wybór burmistrza. Dnia 5 bm. odbył 
się przy pełnej radzie wybór burmistrza
i jego zastępcy. Burmistrzem został wy­
brany dotychczasowy komisarz rządo­
wy p. Wierzbiański a jego zastępcą M. 
Aleksandrowicz.

Nowy prezes Czytelni Polskiej. Oner 
gdaj został wybrany prezesem Czytelni 
Polskiej ks. dziekan L. Kaściński. Spo­
dziewać się należy, że dopiero teraz od­
żyje na tej ważnej placówce polskości 
duch czysto katolicko polski.

Wyrok w sprawie kradzieży kolejo­
wych. Ubiegłego t3rgodnia zapadł w 
Sądzie Okręgowym w Kołomyji w yrok.

Korespondencja z N. Sącza
Z życia Sokola. W  sobotę 20 hm. w ie- 

czoi'3m urząazfła, młudzisż s ik c la  w sali 
reprezentacyjnej wieczornicę taneczną dla 
członków Sokoła Na wieczornicę przybyło 
około 50 druchen i i druhów. Młodzież 
bawiła się ochoczo do późnej nocy.

Z życia Stronnictwa Narodowego. 'W
niedzielę 21 bm. odbyły się trzy zebrania 
członków Str. Narodowego w lokalu wła  
snym. Na te zebrania irzyjeebał p dr 
Pozowski z Krakowa. Jedno zebranie m ;:-
ii starsi członkowie Stronnictwa, drugie 
..Grupa młodych", a trzecie żolntórze gen. 
Hallera w Stronnictwie Narodowem. Na 
kaźdem zebraniu sala bvla zapełniona-

w sprawie głośnego swego czasu obra­
bowania magazynów kolejowych przez 
żydowskich spedytorów. Olbrzymie su­
my wypłacane przez kolej za skradzio­
ne jedwabie i skóry zmusiły policję do 
energicznego śledztwa, w wyriku któ- 
go sąd okręgowy w Kołomyji skazał 
spedytora Barta na 2 lata więzienia, a 
dwóch magazynierów pomocników na 
8 miesięcy.

ZE S P R a W  R U SK IC H

Szp:tal ruski v*a Lwowie
We Lwowie buduje się szpital ruski 

imienia metropolity Szeptyckiego. Myśl 
stworzenia szpitala powstała w roku 

1930 z okazji 30 lecia rządów Szeptyc­
kiego we Lwowie.

Obecnie konrtet zajmujący się bu­
dową szpitala ogłosił sprawozdanie z 
działalności czas od 1930 roku — 1933 r. 
Dochody obejmowały: ofiary z Mało­
polski 136.735,20 zł., z Ameryki — 
47.290,52 zł., t-wo „Narodnia Licznycia" 
— 134.101.44 zł., lwowski fundusz archi­
diecezjalny — 43.770,72 *zł„ razem — 
361.897,88 zł.

Za te fundusze wybudowano trzy 
piętrowy budynek przy ul. Piotra Skar­
gi; ukończono już parter i oddano do 
użytku. Na pełne dokończenie budowt* 
i instalacyj potrzeba jeszcze 150.000 zł. 

—o—
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Niezwykłe ofiary trzęsienia ziemi • • •

S ^ ć  naukowych stucyj obserwacyj' 
nych wszelkiego rodzaju, których nie 
brak w najdalszych zakątkach na zego 
globu, nie objęła jeszcze dwóch jego 
popłaci biegunów północnego i południo 
wego. S tąd  więle fenomenów natury, 
które uzewnętrzniają się w ty .h  właś­
nie okolicach, wym yka się z pod ubser- 
wacyj uczonych. Np- Dardzo skąpemi 
wiadomościami rozporządza nauka o 
trzęsieniach z iem i/k tó re  od czasu do 
czasu nawieazają krainy wiecznych 
ledów.

W  roku 1927 zaobserwuwano dziw­
ne zjawisko ogromnego napływu reki­
nów z południowego Oceanu Lodowate 
go ku wyspom leżącym na przyleg­
łych don krańcach Pacyfiku. Co wię­
cej statki rybackie, które znalazły się 
w tam tych okolicach, napotkały ogrom 
ne m asy zabitych rek5 nów. Rekiny te 
padły, jak  się później okazało, ofiarą 
wielkiego trzęsienia ziemi, jakie w 
owym roku nawjedzilo biegun południo 
wy. W iele z nich zginęło, te zaś któ­
re pozostały przy życiu w panicznym 
strachu uciekały' na północ, ku równi­
kowi.

bitych i c'ężko rannych białych niedź­
wiedzi, psów morskicn, czyli fok, koni 
morskich i innych tr/eszkańców okoI’c 
polarnych. 1 tym  razem na morzach

okalających biegun pojawiły się oook 
trurów  zwierzęcych m asy żywych 
przedstawicieli b’egunowej fauny, ucie 
kających w panicznym popłochu ku 
połudn’owł, jako dowód kataklizmu, 
który nawiedził ich ojczyznę.

Przeszczepione oko nieboszczyka
Sensacyjna operacja rosyjskiego chirurga

Od dłużózego już czasu lekarze rjryj- 
scy przeprjwadzali badania i doświad­
czenia, co do m ożliwości przywrócenia 
wzroku niewidom ym . Doświadczenia te 
przeprowadzano początkowo na zwierzą, 
lach. polegały  one na tem, ż-2 zwierzęciu 
przeszczepiano oko z innzgo zwierzęcia, 
zabitego lub zdechłego na krótko przed­
tem.

Zachęcony wynikiem  tych prób, chi­
rurg dr. Filatow, zam ieszkały w Odossie, 
przeprowadził obecnis analogiczną opera­

cję na pewnej kobiecie, która utraciła  
wzrok pr-.ed jedenasto laty.

Przeszczepił je> jedno oko w yjęte ze 
zwiuk, zupełnie jaszcze świeżych.

Kobizta odzyskała warok. Czuje się 
zupełnie dobrze, norusza się swobodnie 
i w idzi doskonale, coprawda tylko tern 
jednem — nieswojam —  okiem.

W iadomość o tej niezvzyklej operacji 
w yw ołała prawdziwą sensację w świecie 
naukowym . (r.)

Tabela rekordów szybkości w r. 1933.
Tabola rekordów szybkości jest becniu 

. m iarą i świadectwem  postępu. Oto jal
W  roku ubiegłym podobne trzęsie-1

hie ziem ‘ naw edziło  okolice bieguna 
fółnocnego. I tym  razem u:zeni Jowie 
dzieli się o niem dopiero po skutkach, 
jakie za sebą pociągnęło. W prawdzie 
niektóre sejsm ografy europejskie zano 
towały w .ostatnich dniach listopada 
wstrząsy ziemi, długo jednak tiudno 
było zdać sobie sprawę, gazie one nfia 
?y true-oce. 1 tym  razem zagadkę roz 
wiązały relację rybaków, którzy w 
owym czasie bawi'1 na łowach w oko­
licy podbiegunowej. Ku północnym 
orzegom Noiwegji, Grenlandii 1 No­
wej Funlandji, niosły fale morskie w 
ostatni' h dniach listopada tysiące zą-

Najwyższa szybkość naieży do hydri planu, 
pilotowanego przuz 4.igeia (Włocny), ktc- 
ry uzyskał szybkość 680 km. Tuż za nim  
uplasował się am erykański lotnik Jnmes 
H W jAul, osiągając na sam olocie 488 km  
Maicoln Campboll jost królem szybkości na

ziemi; samochód jego osiąga 435 km. Na 
wodzie rekordzistą jest Amerykanin, Gary 
Wood, ktćry uzyskał na łodzi motorowej 
206 km. Dla porównania nalaży zaznaczyć 
że szybkość kuli karabinowej wynosi 2032 
km., szybkość kuli rewolwerowej —  872 
Lm .; szybkość obrotu ziemi 1.600 km.

W szystkie powyższe szybkości odnoszą 
się do czasu równego 1 godzinie.

Fryzury gwiazd filmowych
Znana kosm etyczka amerykańska, m iss 

W itb Hubner są^zi, że kobiety są nazbyt 
konserw atywne w dededzinie uczesania  
W ytworna pani, zdaniem m iss Hubner, po­
winna równie często zm ieniać fryzurę, jak 
suknię. Miss Hubner jest zwolenniczką

We wypalajmy całego papierosa
Praw ie każdy palacz posiądą sw o -f gdj ż jest to ośmiokrotnie szknd'Lvsze

Je własne zwyczaje w paleni i tytoniu, 
ale naukowe Padania wykazują leż pew 
ns reguły, konieczne dla ochrony 
zdrowia. O statnie badania dr. Bogena 
w Cincinnati, dokonane na 50 gatun­
kach tyiom u wykazuj \. że ża^en pa­
pieros nie powinien być do końca wy 
palony, a to dlatego, że ostatek papie 
rosą zawiera dwie trzecie nikotyny i 
w’‘ele szkodliwych substancyj. jak atno 
niak, drażniący oczy i błony śluzowe 
nosa Niemniej szkodzi ustom r.ie^ło 
dopalającego się papierosa. Zrozumia 
łą jest rzeczą że z „zaciągania się“ 
dymem nie należy czynić „inhalacji/-.

niż normalne palenie- Powinno s!ę też 
palić powoli, bo przez szybk'e palenie 
płuca wchłaniaią więcej niż nołowe ni­
kotyny. Dr. Bogen stwierdził oprócz 
tego, że zapalony papieros, trzym any 
w ręce, wydziela z^aczme więcej tru 
jących substancyi dla otoczenia. n ’ż 
kłęby dymu przetiltrowane przez płu­
ca. Według otiiniji dr. Bogena naj­
mniej szkodliwym jest papieros (bez 
ustnika), jeśli palm y go d z e i ę l  mi­
nut. Czy jednak nałogowy palacz po­
trafi zastosować sie do na’z-coiiych 
mu reguł — Bardzo wątpliwe

długich włosów. Z długi smi włosam i m o­
żna wszystko zrobić, można je pozwijać 
w krótkie loki opuścić na ramiona, lub 
skręcić w wałek Zresztą w szystkie nie­
mal gwiazdy Hollywood noszą długie lo­
ki.

Jean Harłow ma długie w łosy, płytko 
falowane, przeneiai z bouu i zu ie łn is  przy 
kryte u^zy. Norma Snearer czesze si^ ina­
czej: odsłania część praw igo ucha, zakry­
wając zupełnie lewe. Tycjanowskie włosy  
swoje dzieli z boku i głęboko onduluje. 
Końca spina do tyłu. Doroihy Jordan cze­
sne się zupełnie indyw idualnie Zczesuji 
swoja złocistobronzowe loki do tyiu, a 
końce SKręca w masę niesfornych locz 
kow. Maureen 0 ‘SuIIivan — czarnow rosa 
Irian'ka ma uczesanie podobne do Doro- 
thy Jordan, tylko że nosi przedział po 
środku głowy. Joan Crawłórd przed kilku 
laty lansowała modę krótkich włosów, aie 
obecnie zm ieniła fryzurę. Nosi długie lik -  
ko zaondol iwane włosy, ktćre rozczesuje 
tak długo, iż karby prawie się rozchodzę 
Karen Morley czesze się ,do góry“. Złote 
swa w łosy zabasuje z czoła i układa je w 
głębokie fale. S iln ie skręcone i skarbowa, 
iió  końce sprawiają wrażenie, że włosy s-i 
krótkie. Dawne uczesanie ma Anita page.

I w łosy długia, przycięta z boku zupełnia 
krótko i tylko k o ń ce  karbowane.

SPORT
P oisk i Związek Hokeja na lodzie anga­

żuje kanadyjskich trenerów. Jak się do.
wiadujamy, P olsk i Związek Hokeja na 
lejb ie w celu podniesienia poziomu tej 
gałęzi sportu, zamierza w przyszłym  se­
zonie zaangażować 2-ch trenerów kena- 
dyjo7yków, którzy jednocześnie będą grali 
w polskich zespołach podobnie, jak w 
Pradze czeskiej Berlinie i w Paryżu. P: 
dobro sprawa ta została już zdecydowani 
i w  niedługim  czasie rozpoczną się per 
iraktacje.

Drugie zimowa m istrzostwa lekkoa. 
tletyczne PoU ki. Dnia 2 lutega rozegrane 
zostaną w Przem yślu w hali Ośrodka 
WF 2-g ie.zim ow e m istrzostwa lekkoatle­
tyczne Polski Program  zawodów przewi­
duje rano przedbiegi na 50 m. płotki pań  
i panów, skoki w dal panów, skoki w d a ł 
z m iejsca pań, kula pań i panów, skoki 
wzwyż pań i panów, 3000 m„ przedbiegi 
50 m. pań i p~nów Popołudniu odbędzie 
się finał na 50 m, płotki pań i panów, 
500 m. pań, sztafeta 3X800 m„ finał 50 
m. pań i panów, sztafeta pozycyjna 4X50 
m pań. tyczka, sztafeta pozycyjna 6X50  
m. panów, wreszcie skoki w dal z  rozbie 
gi em pań.

Polska zploslla się  do h okelow /ch  m i­
strzostw św iała. Komitet organizujący m i­
strzostwa hokeiowe św iata w Medjolanie 
w dniach od 3 ó o ll lutego br. otrzymał 
już zgłoszenia 12-tu państw, a m. in. i 
Polski. Oczekiwane są  dodatkowe zgłosze­
nia St. Zjedn. i Niemiec. Kanada do za­
wodów się już zgłosiła. W ciągu 9-ciu 
dni w pałacu lodowym  rozegranych zosta  
nie trzydzieści kilka spotkań. W czasia 
trwania hokejotw ch m istrzostw ” świata  
odbędzie się w Medjolanie 21-sizy kongres 
międzynarodowej federacji hokeja na 
lodzie

Ciekawa inowacja w  boksie. M iędzy­
państwowy mecz bokserski Finlandja — 
Szwecja, który się odbędzie w  H elsingfor- 
sie dnia 4 lutego br., ma być prowadzony 
na zasadzie specjalnej um owy w yłącznie 
przez sędziów fińskich. Mecz rewanżowy  
w Szwecji znowu prowadzić m ają sędzio 
w ie szwedzcy.

prana czeska buduje drugie izt„orne 
lodowisko, a my?... Czvnne od roku w  
p raaze czeskiej z wielki em finansowem  
powodzeniem sztuczne lodowisko obecnie 
już nie potrafi zaspokoić w szystkich w y­
magań ani obsłużyć wciąż zwiększającą 

się armie zw olenników  sportow zimowych 
W  Pradze powstał zatem  plan wyDudo- 
wania drugiego sztucznego lód )wuSK_a, 
Poz.at?m donoszą z gór Karkonsze, że iio 
itaieK o tamtejszej rzeczki Mirnlava ma 
być wybudowany zim owy basen i sztuczne 
lodowisko, które ze względu na wysokość 
położenia mogłoby fcyc czynne znacznie 
dłużej, niż pralki© W iści© sztuczne 10- 
dowisko zam ieniłoby się v pływalnię. 
Ciekawą inowacją będzie izkłany ^ach, 
Który latem ustaw iony bedzte w ten po 
sób abv skuniał prom ienie słoreozne i 
ogrzewał wodę. Czesi dążą do teg, aby 
Karkonosze sta ły  się m iejscowością kura­
cyjną o światowej sławie.

DAJ GROSZ NA I.O P P .
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EFFERY FARNOL

SYGNET SIR RYSZARDA
Tłumaczyła z angielskiego Felicja Zielińska
Pogoń za złoczyńcą zacznie się ze wschodem księ 

iyca, bo zbrodnia nie może na długo się ukryć. O świcie 
cały kraj będzie już poruszony, każde miasto, każdn 
wieś; jego zniesławione imię będzie na ustach wszysl- 
kicn, dłonie wszystkich wyciągną się przeciwko niemu, 
aby go skazać na powieszenie.

— Ha. Cezarze — rzekł, gładząc wygiętą szyję 
swego gniadego — będziemy razem przeciwko całei 
Anglji. Koń odwrócił głowę i spojrzał na swego pana 
dotykając aksamitnym pyskiem jego policzka.

— No, czy mamy wybrać wybrzeże, przyjacielu? 
Cuckmere Haven lub Burling Gap? Mógłbym się ukryć 
gdzieś ba pokładzie jakiegoś statku — jak zbrodniarz, 
tchórz — i przekraść się do Francji. Zostawiając za 
sobą najgorsze wspomnienie, żyłbym odtąd, jak w y­
rzutek, cudzoziemiec... Mógłbym także poddać się 
i przyjąć śmierć z heroizmem męczennika — znieść 
wszystko w milczeniu w imię tego, co ona nazwała 
przyjaźnią. Ale taka przyjaźń jest jedynie wstrętną 
iron.m, a ja nie jestem ani bohaterem, ani męczenni­
kiem I Po trzecie mógłbym żyć tutaj na pustyni, jak 
zbieg i wygnaniec, który drwi z tego, żeby można go 
było w3-dalić z własnego kraju... No Sezarze, co myś­
lisz o tern? Czy zostaniemy więc tutaj i będziemy 
oszukiwać Śmierć 1 Przeznaczeni, co mi odpowiesz, 
tak czy nie? Sir Ryszard potargał za ucho Cezara; 
koń zarżał j skinął głowa, iak to zwykle czynił, gdy 
poddawał się tego rodzaju pieszczocie.

— Niech więc tak będzie! — rzekł Sir Ryszard 
z ponurym uśmiechem. — Zostaniemy tu na pustko­
wiu bez wzeledu na fo, co się stanie A teraz policzmy

nasze zasoby. Mamy więc złoty chronometr, złoto 
■zyldkretową tabakierkę — niestety próżną! Fajk. 
tyteń ua pociechę, sakiewkę z... trzema monetami 

:zy niezupełnie iest wystarczające. Kilka pisto!etóv 
krótki miecz ze srebrna jękojeścia, abyśmy się mog’ 

ironić, różne okrycia, siodło i uzdę. Wszystko wię 
obadane, przyjacielu... A teraz chodź, poszukamy jaki- 
ioś kąta, gdzie moznaby rozpiąć na noc nasz namio

Widząc gęste zarośla, Sir Ryszard zarzucił na ręk 
ejee i powędrował wzdłuż wąskiej ścieżyny z pod 

niesioną głową i aksamitnym pyskiem Cezara opartyn
0 swe ramię.

1 tak szli ci wygnańcy — człowiek J koń 
a gdy posuwali się w  liściaste pustkowie zmie-zch st'i 
wał się coraz ciemniejszy, aż wreszcie zatrzymali s;-
1 patrzyli niespokojnie w jednym kierunku, bo w te 
ciszy rozległ się oddalony szmer, słaby odgłos kopy 
końskich, przytłumiony, rytmiczny galop.

•—Czy rnk predke moga Już być na naszym tropie? 
— pytał człowiek! a koń tylko parsknął i stali jeszcze 
chwilę, nadsłuchując dokąd słabe odgłosy nie umilkF 
w cichym, tajemniczym, poszumie lasu... Wtedy wy­
gnańcy poszli dalej poruszaiac się jednak z podwójna 
ostrożnością. Tymczasem zaś zmrok przemienił si 
w noc i gęsta ciemność otoczyła ich wokoło, a tylk i 
kapryśne gwiazdy pojawiające się nad ich głowanr 
mrugały wśród gałęzi.

Sir Ryszard zatrzymał się poraź drugi, bo przed 
nim niespodziewanie zabłysło czerwone światło 
I postępując naprzód dotarł do małej polany, gdzie pło­
nął wesoło trzaskający ogień. W  blasku jego zobaczy? 
szare namioty i duży zniszczony woz, obok kafreeo 
stał mały kucyk, poczem usłyszał niezwykle miły 

głęooki głos: __
— Kto się tam zakrada? Czego szuka? Wstań 

Tornapo i zobacz!
Wnet w świetle płomieni zarysowała się wysoka 

postać młodzieńca, rozglądającego się wokoło. 'Sir i

Rysza rd poszedł więc ku niemu i wynurzając się z cie­
nia zobaczył starą cygankę, Truffeni, która siedziała 
na stopniach wozu i mierzyła przybysza badawczem 
połrzeniem.

.— Dobry wieczór, pani Canńo — rzekł z uśrow 
hem, składając jej ukłon.

__ Ach! — zawołała — to dobry pan, szlacnetny 
entleman, który jest przyjacielem biednych ludz ; 
iedni ludzie więc witają go serdecznie. Cyganka -w t . i 
wyniosłem gestem kazała mu się zbliżyć do siebie.

— A, gdzie jest moja mała przyjaciółka, gdzie jesi 
Ihuri? — zapytał Sir Ryszard.

— Poszła, wielmożny panie— Aie pan. który jest 
'rzyjacielem cyganów, znajdzie u nich przyjaźń w po- 
rzebie.... Tornapo, zaopiekuj się wierzchowcem pana
nie dopuść nikogo tutaj bez mego pozwolenia.

Smagły mężczyzna poklepał Cezara i wyprowadził 
40 razem z kucem.

— Niech wielmożny pan usiądzie — rzekła stara 
Truffeni, wskazując mu stołek obok ogniska — tak! 
A teraz — dlaczego dumny Gyfford ucieka tutaj, do 
starej, mądrej cyganki?

— Jestem tutaj przypadkowo.
— Przypadkowo powiada pan? A, co z tym pa­

nem, któremu wróżyłam? Trup! Krew na trawie! Ha? 
— Sir Ryszard wstał spoglądając na starą cygankę 
z nagłym nieDokojem.

— Co wiecie? — zapytał zaciekawiony i niespo­
kojny.

— Wiem, mój szlachetny panie, że jeden leźv 
martwy, a drugi ucieka ko.ino w las i śmierć goni 
za nim!

— Ach tak! — Zawołał. — Co więcej wiecię?

(Dalszy ciąg nastąpi)
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“ l r r  ~  de lik a tesy  — m arynaty  1 p rzetw o ry  ow ćcow e, jarzynow o oraz ryb n e . S p ecja ły  
w lejakie, ko lod ja lns I ien e  artyku ły  p ierw sze j p o trzeb y  doraew ej. 2566

•» L w ó w , p l. B e rn a rd y ń sk i  10. te l .  30-86 
fnaprzeciw  Ho* aln K ikw oskiego) po leca  
po euneeh m ożliwie n a jn iższych : O w oce

t e  Ruczilerczy!;
K r a K ó w ,  ś w .  A n n y  2 . 1
Znany o J  w !ela  la t  bandel de lik a tesó w  
w ydaje w yborne, dom owym  sposobem  
p: u rz ą d z o n e  obiady na p raw dziw eir ma* 
ale Na żądan ie  PT. G «ści oL iady postne.

I
I
I
I

riBRYtm sw.ii
łfiZPR

UTETALO- 
WYCH I

WuZKÓW
D ZIECIN .

NYCH

W O Ł K O W Y S K I
IW  ‘T  KOFFRN'K\ 5 Telefon 95-97 
Uiki H 11 ił. — tizkl fciiclui ii 32 :Ł— m

ftraria ALBERTYNI
Kraków, Krakowska 43, tai. 132-13 

Lwów, ul Klaparowska 15. tel. 10-27
wykonują i posiadają na składzie

MEBLE GIĘTE
tj. krzesła, fotele dla biur, kanapki, w ie­
szadła stojące, fotele bujając* itp. we 
wszystkich kolorach i fasonach dla p  T 
Urzędów, Zakładów, szpitali 1 do urzą­
dzenia prywatnych mieszkań. Przyjm ują  
stare do odnowienia 1 wyplecenia trzciną 
— oraz naprawa 1 poiiturowanie stołów, 
biurek, szaf. Jadalń ltp„ ejny umiarko- 
wane. Dla ułatw ienia Bracia stosują w ’.as. 
ną dostawę. Krzysia i stoły do wypożycza.

nla na składzie.
Cały aochód obracany Jest na role utrzy­
mania przytuliska bezdomnych i na Za. 

klad W ychowawczy Chłopców.

Dla P. T. Urzędników bardzo dogodne spłaty.

fb rriEczysLflw zaleski, lwuw.pi. mariackim 53
poleca UBRANIA do miary od i ł .  39*— RAGI.ANY od zł, 60*—

MUNDURKI stud. od zł. 2&-— MUNDURY OF1C od zł. 115*— 
MUNDURY PODOFIG ud zł. 105’—
KOMPLETY NARCIARSKIE dla Pań i Panów od A  35*—

X746 p ed  M ar. j .  K  il™

Dział Galanteryjny Ratalny pP°.'”e*

N a j w i ę k s z y  n a k ł a d
a pośród dzienników w Zachodniej Polsce, ma 

okazujący się 2 razy dziennie

l? U R JF R  P i l Z N I l S K I

]
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KKWI C HAL i KI E O. )

CS.ZEI?TYCKic 's

1 4 | < i r i i i t o r i |

I t l  ii Ii o j t i *

M T*miAIŁ 
W  i  i / n o w i - E
f i  IAYÓW 
I J ]  PLACI/AOLUI 

RS*l T£L*tO-0»
2237

P k l  N A R J U S Z

Or. A. BLUMENFELD
C h o r  rby  n k ó r» . a  o a t n ,  k o e m e ta k a  lakae>  

s k a ,  choroA w  w e  a  a r y  n  •  )h
LWÓW, u lica  KLEMENTYNY tA Ń SC IEJ 1

K ażdy w yraz 10 groszy. —  O g ło szea la  

n iehand low e do 10 w yrazów  50 gr., J la  
pozzuk. p ra cy  do 15 try razów  50 gr.

Famy stylowe
d o  obrauow , najoow aze wzory 
Z agraniczne, korniaze o okien 
w yk o n a |e  apec ja lia ta  E. K oterb#  
Lwów Kiera. T ańakiej 1. 2521

" O g ł o s z e n i a  d c o & n e «

Je d n o  ogłoszenie n lo  m ozo p rzek raczać  

50 ałów. O głoszen ia  rek lam ow a w śród 
d rcu n y ch  koaztn ią  za  1 mm. 1 łam . 30 g r .

Dobry pomys*
w ym aja  pieniędzy c<slem 
zraalizowania 3 0 : przydaję
biorstwo starego zniidoięż- 
nialepo w łaściciela potrzpbu 
je m i ł e g o  sprężystego kie
row nika — spćlnika __ dzier
żawcy. 1 pieniądze i mtadycti 
a DrzędsiĘDiorczycn tpolni 

ków znajdziesz najłatwiej 
zapomocą drobnego ogłost-? 
nia do 10 słów 50 groszy) w 
niniejszej rtibryea. 23740

Spójnika
T. w łęk sry m  kap ita łem  p o s ra k tr r  
*i<5 d*  p ie rw szo rzęd n eg o  handle 
speżyw rzo -d e lik a teso w eg o  w du 
żem m ieśc ie  w ojew  n r r j  p r^n  
eypalnej u licy  Ew entualnie 
a p rze d tż . K rzysztofow ie*, Lwów 
L egjonów  1. pod .H a n d e l ko 
lonialny, 2V

Biały tydzień
:ny zniżono. P łó tn a  szyfon 

ręczn ik i — atołow ą bielizn- 
- try k o ta że  p o leca  B o ^sls- 
d e k i I wów A kadem icka12 .

__________ 101Q

Pierwszorzędne
zed sieb io rs tw o  handlow e 1 
5Jm ieśc  u o w yrob ianej kljioi 
lipozzuku je  w spólnika w zglęa 
B nabyw cę. L isty  K urjer, Lwów 
m oraw icza 10 pod .J .K . 330“ 

105̂ 1

Nie kupisz
nigdzie używanych m eb '1 
ubrań obuwia i sprzętu spoi 
tow^go, fortepianu, aparatu 
radjowego, domu, parceli itp 
ta« korzystnie Jak zapomo- 
ję, droL tych ogłoszeń, w iii 
ui jjszej "rubryce —. 10 słów  
•0 g n sz y

Bibljoteka
iębow a lu stro  s to jące  k o ce  weł- 
liaae  m aszyna do p ijan ia  Lwów 

Kraazew a<iego 17 m. 7 godz
3 -4 .  10 61

Sprzedam
gotow o grobow ce B a cm entarzu 
'yezakow sklm  Lwów, P ie tra  lO 
Iw anew iez. 1059

Sprzedam
G arn itu r, łożko, sto lik , zagar. 
za ę, lam pę, pościel Lwów, Ko- 
bsnow sl iego 33. 10b37

Poszukuję 2 pokoi
kuchn ią , kom fort, półkom - 

fo rt od  1 iub 1513. 931 ew ent. 
3 pr k ‘jo w p a r te rz e  d la u rzęd  • 
niezki z m a tk ą  em ery tk ą . Listy 
K urjer, Lwów, Z im orów icza 10. 
pod .D w ie  osoby*. 10504

Poszukuję
ob szern eg o  pokoju  z kuchn ią  do 
45 zł. L is ty  K urjer, Lwów, Zimo- 
row icza 10 .R ząd o w a p ła c a ”

106<2

Szukam
pokoiku p rzy  ro d z in ie  w celu 
p rzechow ania  m ebli z pow odu 
wyjazdu ua d łu ż n y  cza j. Z g ło ­
szenia K urjer, Lwów, Z im orow i- 
cza 10 p o d  .P rzech o w an ie*

10595

Nieumeblowany
pokój kom fortow y Lwów, L isto  
pada 25 1 p do w ynajęcia.

10604

2 pokoi

Śródmieście
3 pokoje, kuch.ua, w eranda pół- 
kom fort 103 zł. do  w ynajęcia 
Lwów K alecza 7 od  11—2 gicj.

10błV

Regularhie płaci
ir,, norbszćie czynsz lokator 
btorego znalazłem  praw dro­
bne ogłoszenia w Kurjerze 
(10 slow  bezpłatnie) w tej 
rubrvce.

Do wynajęcia
4 p o ko je  p rz y cą le jy tu śc 1 petny 
kem fo rt Lwów K adecka  £[5.

10592

3 lub 2

Słoneczny
duży pokój a balkonom  kom fort 
um ebU w auy 2 m inuty  od p n y 1 
ztanku tram w ajow ego , Lwów ul 
Zielona 8^ , 3 .  1062!

Dokojb kuchnia, przynależ, p a r ­
te r  Lwów T i-rn u w sk ie .o  10.

1064?

M A o j ć Ę  u m e M .

Umeblowany
dwułóżkowy, osobne w .jśe io , 
św ia tło , panora e ta tow ym - Lwów 
T araow skiego  po. 10565

Pokój

2 pokoje
przedpokój, łazienka do w ynaję­
cia Lwów K w iatków ka 19.

1055’

Sprzedam
lom 8 ub ikac ji, zdrow a woda 
^ in m k i f r a n k i  11. IO0I8

SkUdcw:sko
la główny dw orzec najem  lnV 
Ika. W iadom ość Lwów Na- 
■ka 2316. 1064'.

Kupię
m otocykl w dobrym  stan ie  pła 
cę  go tów ką. Z gło izem a K urier 
Lwów Z iino row iczł 10 ped  „Mo 
to ry k l*  ^ 5 ^

Kupię
:yjnio aza fę -re g 'a tra to r , t  ro  
vem  zam knięciem  w bardzo 
■ym stanie' K ononacki Lwów 
ek s 18 od 1 3 - 1 5 .  10o0;-

j a k  o g ł a s z a ć  —
TO W „Kt ftJER2E ‘l

Kie wyrzucajcie
-woicb pieniędzy, kupując 
nndetę sklepawą lecz wpr ost 
v źr ó ili, Firma SANDKKH 
^ tw órnia  mebli i tapicernia 
eona Sapiehy 34, poleca sw i 
yr^by suszone na własn?, 

uszarni i pierwszorzędneg' 
;atunku, Sypialnis, Jadalnie 
^alony, Pokoje męskie, urza 
i7enia kuchenne. Otomany. 
Uufalki. Krz-ssła, Tapczany 
• wszelkie inne w elie  najnow 
■■zych wzorów po cenach bat 
Izo niskich dogodnych spta 
lach.. Uwaga! Każdy kupu- 
ący korzysta po roku z bez- 
[jlatnsgo odnowienia mebii. 
"waga na firmę SANDKEfł 
Lwów, L Sapiehy 34. 24?

słonecznych  z kom fortem  1 kuch­
n ią  poszukuje  b ezd z ie tn e  m ał­
żeństw o od  zaraz ew ent. 1 k w ie t­
nia. Z g ło szen ia : K urjer, Lwów,
Zim oruw icza 10 pod .S ień c e*  

10611

Lwów,

Mężusiu
kupimy sobie nowe meble a 
i<? co mamy, oraz niepotrzeb­
ne sprzęty ze strychu sprze 
lamy po dobrej cenie za po 
nocą ogłoszenia w Kurjerz'? 
10 slow 50 gr.) w tej rubry 

(*».

Dom
nowy ze ik lep e in  lub bez  sp rze ­
dam tan io . Z głoszenia K urjer 
K raków  —  F lorjańska  8. .K o -  
rzyatni*** (G)

ul. A k ad em ick a  23 do  w ynajęcia 
m ieszkanie 7 pokoji kuchnia  a 
przynalezy tościan  i. O g ląd ać  mo‘ 
zna od -11— 13. W iad o m jsć  u d o ­
zorcy. 1063 1

4—5 pokoi
z przynaleznośi iam i śródm ieście  
poszukuję. Zgłoszenia Lwów, 
w łaścicielka P ijaró w  41. 10578

3 pokoje
kuchnia, k& .ntert, balkon, słońce, 
kato likow i Lwów K ochanow skie­
go 43. 10490

Do wynajęcia
duży pokój z kuchn ią  e le k try k ą  
gazem  Lwów G undulicza 8 bocz­
na Pon ńsk iego . 10649

ładn ie  um eblow any, słoneczny, 
balkon, sołiduy n  oauajm ę. L ó\ 
P P su d sk ieg o  3|l m. 7. 10612

Poszukuję
p o k a ja  w chód osobny lub 
przedpokoju  ż w  okolicy u licy 
b try jsk ie j, św iatło  i asłoga. - 
K urjer, Lwów, Z im view icza 10 
pod .U rzę d n icz k a  X lia 10656

Lwów
M urarska 29, m 6. m iędzy 5—6 
oglądać pokój k aw alersk i. 10654

Ziemianin
kaw aler poszukuje pokoju a a  d o ­
jazdy do  Lw ow a przy  k u ltu ra l­
nej zcm ażucj rod z in ie  polskiej 
Z głosiauia  A jencja  R eklam ow a 
Lwów, C borążczyzoy 7 pod 
„Przystań*. 1C65C

Pokój

irtleryzm  w Holandii.
W Amsterdamie odbyła się pierwsza pu­
bliczna manifestacja ruchu hitlerowskie­
go. Na zdjęciu przywódca hitlerowców 

holenderskich Mussert.

słoneczny, e leganck i z przedpo ' 
koju u trzym anie  (bez) solidnym  
Lwów, K urkow a. 17 m. 6. 10b"2

Mój pokoj
jest stale zajęty od czasu 
jak nauczyłem  stę poszuki­
wać sublokatora zap"moca 
Inbnych ogłoszeń w Kurje- 
rze (10 słów bezpłatnie).

Lwów,
N abielaka  23|6 śliczny pokoj b a l­
konow y kom fortow y do  w ynaję­
cia um eblow any. 10b4(

Komfortowy
pokój z łaz ien k ą  i te le fo n  Lwów 
D om agaliczów  5 drzw i 2. 10b33

Pokój
śródm ieście  kom fort w ejście 
wspólne ew en tua ln ie  utrzym anie. 
W iadom ość Lwów, Tel. 33.

1059)

OGŁOSZENIA 
W „KURJERZE"

SĄ SKUTECZNE I- TANIE I

Pokoik ■

esobny  um eblow any ■ k lu tiu  
schodow ej wy.iaim ę Lwów, Pija- 
rów  41. T ai. 9e 76. 10579

Osobny
pokój z w ykw iatnem  a  trzym a* 
niem  dla je a n e j lub dw óch n cze - 
nic (uczniów ), pnm oc w wszyst* 
kich naukach. Lwów, K ochanow ­
sk iego  38. 1C587

£ o k a ie

Lokal
sklepow y d o  w ynajęc ia  I w ó W , 
Na Bajki ‘ 4. 10b06

Społeczne
biuro  p o śred n ic tw a  n ra cy  L w o #  
M ickiewicza 22 tel 3-14 p o leca  
p. p racodaw com  w szelk iego  ro ­
dzaju służbę dom ow a * t o :  ku ­
charzy, kuchark i, pokojow e, p ie ­
lęgn iark i, bony i t. p . za mii i- 
m dną o p ła tą  23389

Rolnik —
L eśnik  —  R ybak, in te ligen tny , 
postępow y lą t 34 ukw alifikow a- 
ny p ierw azorzędna siła  fachow a 
cz tero le tn ia  w s-ech stro n n a  p rak ­
tyka ro lno-leśna-rybacka  w M a- 
iopolsce, najlepsze  św iadectw a, 
re ferencjo  zn -nych  w łaścicieli, 
gw aran tu je  deebód . W jm ag an ia  
.k rom ne, posz ika e p o tad y . Z gło­
szenia K urjer, Lwów, Zim orow i- 
cza 10 pod  „ O rg an iza to r rolny* 

10o29

Kucharka,
dobrze  go tu jąca  z dobrerai św ia­
dectw am i szuka p racy  od 1 lu­
teg o  anoże dochodzić. K nrjer 
Lwów, Z im orow icza 10 »U czei- 
wa 10” 10635

Emerytka
a tarsza  poszukuje m iejsca  jrk o  
gospodyni do  s ta rszeg o  sam o tn e­
go Pann. L isty  K urjer, Lwów, 
Z im orow icza 10 pod  „Szczerość* 

10655
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Egr. Mf sażystka
w ykoeuja m asaże leczn icze po 
cenach  przystępnych , re fe k tu je  
na w yjazd Lwów, ol D em s« 3.

10615

IeteHgGDtny
im e ry t (gw a.ancja) poszukają  
adm in‘stia e ji dom u, ew,?ut, in n e­
go zajęcia. W iadom ość K raków , 
N ow ow iejska 2C m . 2, 10622

r i d u e  u b s z p m c z e n ia  
s p o łe c z n e

W szelkie spraw y w uo esp ieeza l 
ni spo łecznej, F undusze P racy , 
Bez>oboe:a, sp raw y p o d a tk o w e  i 
egzekucy  nc ob liczen ia  ik ład ek , 
zak ładan ie  Lat p łae  uakuteeznia  
Biur* „ z c a r i , Lwów, Sykatuska 
19, oficyny, p a r te r  praw y. 10620

Emerytka
po szu k u j- za jęc ia  dom ow ego do 
1 OLODy bez W ikta. Lwów ul. 
P iek arsk a  49 u gospodyn i.

lOósą

Panienka
rykaztaicona poszukuje prLktyki 
iu ro  rej. Zgłoszenia K urjer a r s -  
ÓW F lo rjań tk a  8  p o d  „Małe 
ry n ag rodzen ie*  1064;

D f to t  l a t a  *  te j  r u b r y c e  iL n U ó ia tk  
m y  dm l i  m ltw  b e i p t a t j U

Dziewczyna
w deszkająca przy  ro d z in ie  znaj- 
Ąi ca.ęc i*  w cu k ie rn i „Corso* 
Lwów, Zom aratynow aka 15.
;  ~  '  10593

„ Poszukują
panny do sam odzielnego  prow a 
dzen ia  sk lepu , kaucja  w ym aga­
na. Zgłoaaania listow ne K się ­
garn ia  „Kuch* C h oaorów  106U.)

Za bezcen
kupisz obuw ie, zam ów isz i zre- 

peru jesz  w firm ie

„ A  R - K A ’
lw ó w , C io rążezy zn y  11 a t r i .  
21-10. O sobom  godnym  zaufunir 
k red y t. 25 )4

Omach Bditish Museum w Londynie.

Dzieci
osoby sta rsze  — choro  — .z d ję ­
cia w eselne w ykonuje w pry 
w atnych m ieszkaniach  rów nie 
p iękn ie  i a rty s ty czn ie  K azim ierz 
Skóraki, Lwów, K opern ika  21. 
tel. 45-75. 10247

Unieważniam
zgubioną legitymację  W ydziat* 
Lekarakiego U. J  K, na r a t .  
w ijko  Nowosielski Konstanty.

10627

W razie
zagubienia czegokolwiek lub 
w razie konieezn -fci unie­
ważnienia weksli, dowodu 
osobistego itp, najkorzystn.ej 
ogłosić w niniejszej rubryce 
— 10 słów oO groszy.

P O P I E R A J M Y
DROBNY PRZEMYSŁ

Fryzierzy

Intel'gentną
n ieb rzydką, clobrego e h a rrk to ru  
P annę lub W dów kę, m ającą w ła­
sno arząd zo n e  n .ienzkanie —  do 
l a t  26 pozna m łody nrzędnik. 
O soby  aa  po sad z ie  —  pierw , 
•z e n itu  o. C el m atr. Pow ażne li­
sty  p io s tą  k ie ro w ać : K urier,
Lwów, Z im orow icza 10 p o d  „R a­
dość  1 zadow olen ia" 10o3

i o <rze łm i
służąca P ^ ika , p ierw szorzędna, 
g o tu jąca , p io . ąca, p ra su jąca , od 
lu tego . Jw icU octw a. Kow iuzka, 
Larów, T arnow skiego l l a  11 p. 
_ _ _ _ _ _  _  _ 1(L  9

Potrzeona
jes t in te lig en tn a  siuząc* lub iąca  
d z ieci ze znajum oacią p row a­
dzen ia  kuchni. Z g łuszen ia  piaeaa- 
na a p ad an iem  waruaiców K s .ę . 
garn ia  „Kuch* L hodoruw . luOO/

Uczciwą
dziew czynę z go tow aniem , f a la -  
dectw aaa. p rzyjm ę. Lwów, P ę ­
ta c k ie g o  33 a . 6. — L głoszenia 
5—6 w iaez m oli.

Pracownicą
domową n ajzd oln iejszą  n o
w ię P an i — okazała się  ta, 
którą wybrałam  z  licznych  
ofsrt nadesianj eh na moje 
„drobne ogłoszenie** w Kur- 
jerzs —  do 15 słów bezpłat­
n a .

angielskiego, m uzyki, tańca 
pragną pobierać, udpowied 
niogo nauczyciela wybiorą 
najlepiej zapomocą ogłoszeń 
drobnych w  ,,Kurjorze“ —  10 
elow 50 groszy, —

Panienkę
in te lig . pizyjm ę. Lwów, Sokola 3 
M leczarnia. 10621

Szatynka
w średn im  w eku, sam otna , a le -  
za’eżna naw iąże zaajom ość z p a ­
nem  kultu  a ni m w odpow ied 
nim w eku. Z głoszenia Kurje 
Lwów Z im orow icza 10 pod -N ie ­
zależna — sza ty n k a” 10636

Panna
Ba po sad z ie  biurow ej b ruoelka  
in te l -sym patyczna, „dobrego* 
se rca  pozna n io za 'ężn eg e  ku ltu ­
ra lnego  Pana. C el m itr .  Listy 
K urjer, Lwów , Z im ^rsw iez . 10 
„N ow a d ro g a" 1063?

W0aukćim;
Lekcje tańców

w yłąeanie dln iz te lig eac ji już 
rozpoczynam . W iadom ość: Sklep  
papierow y W . P . S k rab sk ie j
Lwów, P iłaudakiogo 16, Now ick 

»1 *16

50 groszy
••k e ja  fran cu sk ieg o , kiem . for 
tep ia n . „K urjer*, Lwów, Z im o­
row icza 10 p o d  „C ierp liw ość* .

1 ,616

Rosyjskiego
w yucza szybko ru . ow ity K osja- 
m a. Zgł. K urjer, Lwów, Z im oro- 
w icza 10 pod  „8w g r. godzina*.

lo 6 5 i

Lekcyj

Ostatni miesiąc
K ursa ro b ó t  rę c z n y c h  w z ak re ­
sie  dyw anów  p ersk ich , i.ny rae ti 
sk ieh , kilim ów, gobelinów , rę c z ­
nego tk ac tw a, p acierk u rs tw a  (tp  
rozpoczynam y 26 bm . —  C ałość 
kuraa  w raz t  m aterja łem  ao 

O m pletnero  w yuczenia ty lko 
10 zł. W pisy, in form acje  do  26 
bm „O rien tp ara*  Lwów, Zyblł- 
k iew icza 18. 10631

Nowa
placów ka zosta ła  o tw a rta  wo 
Lwowie p rzy  pl. B ernardyńskim  
2a pod  f irm ę : „M arja M uazako- 
wa naadal to o lo g iezr y". Z laceoia 
ł prow incji u sk u teczaia  szybko 
i sk rzę tn ie . N aj.epsza m ieszanka 
1 zł. k g  lo o ó l

Z aró w n i
oszczędnościow e po cenach  naj- 
oizssycl. po leca  E le k t r a  P o aaz  
id iu o ia ta h a  T el 10-85. 1603

Naprawa
zegarków  oraz b izu te rji wykonu­
je p recyzy jn ie  tan io  M u iK A , 
Lwów pi. b e rn ard y ń sk i Nr. 3.

26 0

meble antyczae
w w ielkin. w yborze po leca  f r .  
Z ieliński. Lwów, K ołłątaja  5 
sto larn ia  i akład m ebli w p o d ­
wórzu. 24 5
a

O biad
a 7 dań ł. 1.50. D an ia  przy  b r -  
fee is  50 i 60 g r. R estau racja  
K afkb-Szkow ron, Lwów, K o p e r­
nik* 3, „Li

•16“

Torebek
dam skich pracow nia  „B ara iz*
m ieści się  obeon ie  przy Z im ero ' 
w .cza 7 (Lwów) 1943

Wytwóra a
najrozm aitszych  p an to fli I pepu- 
-zy „loia". Lwów, S o b iesk ieg o  9 
(daw niej W rooow akal. 198

DAMBKl
salon fryzjerski Aleksander 
Gołębow, L w ó w  Akademicka 
3. Filja: Sapiehy 26 —  pole­
ca się wytw. klianteli. oud8

25 gr. strona
przep isu ją  i pow iela praca nau 
Kowe, p rogram y laaow a, odpisy  
l t.p. W ierzb icka Lwów F iłsuu- 
sk ieg o  l la .  2oV

P IE R W S Z O R Z Ę D N Y
m ęsk  > d a m s k i  S a lo n  F r y z je r  
->ki J ó z e t  T la p p a  ul. ł/y u za  
k o w s k a  17 — p o le c a  s ię  ł ' 
T. C z y te ln ik o m  K u r je ra .  W y 
m i i o j J r o w tn e t  c h a r a k te r y  
zai-Je n a  p r z e d s ta w ie n ia c h  a

Świeży tran
narw eaki po leca  A PTE K A  Ml- 
k U L A S C H A  L wów. 2633

Wieczne psora
sp raw ia  pod gw arancją  „Procy 

z ,a ”, Lwów K atow sk iego  12 — 
Kynek 29 (P asaż  A n d ,io ilego).

2722

I ł l ie c z y s ta w  Z a le s iu
Lwów, pl. M arjackl 10 tól. 56 

p o leca  do  m iary 
M u n d u rk i s t a d , . . nł. 28.—
U b r a n i a .............................   39‘—
K a g laa y  . . . . .  „ 6 0 . -
w ykoouja p a d  k ie r . J . K osika

2745

Złoto
sreb ro , b .yU nty  okazyjnie do 
n abycia  Wł. B u sz o k , Lwów, 
A k ad em ick a  6 — tel. 18-48.

2272

Publiczność
o w yrobionym  amakii sra tyatycz- 
nym zam aw ia fo tog rafje , p o r tre ­
ty orom o.ejow e i przetłolcowo w 
zak ładzie  K azim ierza  S k o rs k .t-  

Lwów, K o pern ika  22 tel
45-75. 10245

Dla Akademików
i u rzędn ików  w ydaje  ob iad y  i 
kolacje po ee.iach  zniżonych 
znaną re s tau rac ja  H a b e ra ,  Lwów, 
C zarn ieck ieg o  3. 10502

Najtaniej
pullow . ry, k raw aty , sk a rp e tk i, 
ręk aw h  zki, b ielizna Hamska, poń­
czochy, Z y g m u a t Z a lesk i, Lwów 
Beim ów 4. 216

Fryzjer
dam sko-m ąaki, eeay  n isk ie , p o 1 
.^ca aię łaskaw ym  w zg lęd o m .— 
N abielee , Lwów, P asaż  M ikola- 
acha. 10645

R ó ż n i
F R Y 3 J B R 9 M

Z a k ła d  — n o w c o tw a rz o n y  K” - 
d c iu szk l 0 u„« rw lA sk leg i>
łłu g o ie L  w e |iń lp ra c o w i] jk a  

S tn iń s k ie g o  (a d e c a  s ię  P. T 
iiiih llczrinńcł Vt.73

W IN A
g ro n o w a  o d  3 zł b u te lk a ,  po - 
I jc o  W. U lo w lk  a -  L w ó w , So« 
b in -k  eg n  32 5320

F i t  E R S R 1
» lon  rn ę sk r , tl • pnli>c 

s ię  t* T  ^ u b n c z n n S c l.  J ó z e ł 
G eH n g  S i r y j s k a  76. D om y 
m ie j s k i *

P i e r w s z o r z ę d n y
Z ak ład  Fryz,jarski m ęsko  __
d a m s k i  W ik to r a  G L O T K IN a  
Lw ó w  C z a rn e c k ie g o  ? rtaprrfe 
c w  T  S  L. p o le c a  s ię  p  T. 
C z y te ln ik o m . a3b0

BPAWANIE
gazem  i e l .k try tz n ie  b fa t  w ar­
sz ta ty  m echau ic^ae  E. Kozłowski 
Lwów R ycerska 11 te la fo n  64-93 

5178

FARBY
lakiery, penozie, uictotkl — 
najtaniej poleca Eda.un0 
Btoczynskl, uwów. Zybllku- 
nicza 35. 5307

Blacharze

BLACHAR8KA 
pracownia ariystyc*ua oraa 
warsztaty **L Banota Wro 
nowskteb 6. — poleca się.

5012

PRACOWNIA
wyrobów m etal . wyuh 1 ta k  la ­
dy b lacharsk ie Z ygm ufit* P o ­
piela iii. Franciszkańska 10 
lei 64170 50.72

JAK OGŁASZAĆ —
Tu- W „KUHJERZk^k

Z A K Ł A D  D E N T Y S T Y C Z K 7
Oraz laboratorium toAhnicZnO

D r a  K . L £ W A N D O W S « l E G O
L w u  w ,  d L  H a l i c k i  7 .  II  p .  te le fo n  87-37 .

Ordynacia o tw a r tą  p rz e z  c a ły  d z ie ń "2l 7

b o r  M ł o t ,  
i *  0 7

wYBóiNiony 
i  t o r  jumo 
WIEIIOH MtSRWN

WIITUlORHli hebu t u m m  I HJSIEl 
JA N  W O Z A C Z Y N S K I
ŁWOW pl. BernardyisLi 15 Tel. 47-92

Humor zagraniczny

f-  Tak. proszę pani. Mogę się pochwalić, ze zacz 
od niczego Gdy przybyłem do Paryża, nie miałem ani 
sza, nic oprócz swej inreligencu.

— .W  istocie — rozpoczął pan o j  niczego 1
(Miroir, paiyź) S.

C E N N I K  O G Ł O S Z E Ń  o&Gwiązufący od 1 stycznia 1934
Reklamy w tekście s
N a 1-azej s tro n ie  . . . . . . .  zł. 1'5C
C ała 1-s^a ,tro n a  . . . . . . . .  l,20 r ’ —
Na 2-giej i 3-ej atronio . . . • „  ,V8C
C aU  ?-?■. lub 3-cie s trona  . . . „  800'—
Na dalszych stro n ach  teks tu  . . C'7r
C ała stroną . . . .  . . . . .  fiOC-—

Różne reklamy:
l2om nn!krty i ertyku ły  reklam ow e 
Na stron ie  k ro n ik srsk ie i . . . , 
W dodatku  literackn-naukcw ym  . .
N ekrologi do  200 mm. • . .  .

300 .........................   .
pow yżsi 300 mm. . •

ZŁ 1.—
n-80
i —  
0*50 
0-80 
1 —

Ogłoszeń la drobne i
Oyłoazeni* zn tek s tem  za mm, . . zł. 0a,0
Na o«t. s tron ie  ł w śród d rob . (6 łam.) „  0-30
O głoszen ia  d ro b n e  za słowo . . .  n 0*10
V «trym onjslne  .    0*20
Dla poszukujących prccy za słowo „ 0‘05
D robne  ogłosz przyjmuje się tylko za gotówkę.

Pods taw ą obliczenia iest 1 rr |m w 1 teirre.  PoHwvzka cen ogłoszeń może n e s tap P  w k a ż d \  m czasie i obnwiaznie tskże  te  ogłoszenia, k tó re  zostały 
zamówione poprzednio,  a nie bvlv zgóry zapłacone. — Za zas trzeżenie  miejsca dolicza a i-  25 proc. — Za układ  tabelaryczny dolicza się 50 proc.  
Ogłoszenia  w numerach św ia terznvch i n iedz ie ln .ch  (z data  non irdz ia łkow ą '  ko«z'u ą n ?0(j, d ro 4ej.

iiiiiimiuiinlll
U W A G I i

O myłki k tó re  zasadniczo  nie zmieniają  tre ść  
ogłoszenia, nie ppoważniaia do  ż rdan ia  zwrotu 
gotówki ani też  nie obowiązuia Administracji  
do  h e zo la tneeo  powtórzenia  anonsu. Komuni­
ka tów  brzpłnlnych nie i.mieszczą się. Zniżek 
nie udzie 'a  sie . P ęk lsm ac :e m ie :scowe uwzględ­
nia się do dni 3-ch, z sm ie :-cow', do dni 8-miu 
od da ty  uka-sn-s  się oglo-zrnia, Za egzem ­
plarze  dowodow e liczv się 25 gr. Ogłoszeni,  
do numeru bież  przyjmuie się do godz. 1b-tej
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